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Uroczystość dekoracji 
Wysokimi odznaczeniami państwowymi 

21 bm.,  w p r z e d d z i e ń  Ś w i ę t a  Odrodzen ia  — 36 r o c z n i c y  n a r o d z i n  Polsk i  L u d o ­
wej, w B e l w e d e r z e  o d b y ł a  s ię  t r a d y c y j n a  uroczystość  d e k o r a c j i  o d z n a c z e n i a m i  
Państwowymi  n a j b a r d z i e j  zasłużonych  o b y w a t e l i  n a s z e g o  k r a j u ,  p r z e d s t a w i c i e ­
li r ó ż n y c h  z a w o d ó w  i ś r o d o w i s k .  Odznaczenia  o t rzymała  106-osobowa g r u p a  l u -
? z i  d o b r e j  roboty,  p r z o d o w n i k ó w  pracy,  t w ó r c ó w  p o s t ę p o w e j  m y ś l i  t e c h n i c z n e j  
1 n a u k o w e j ,  dz iałaczy społecznych.  

Na uroczystość  p r z y b y l i :  
I sekretarz  K C  PZPR E d w a r d  Gierek,  p r z e w o d n i c z ą c y  R a d y  P a ń s t w a  H e n r y k  

^ b ł o ń s k i ,  prezes  R a d y  Min is t rów E d w a r d  Babiuch,prezes  N K  ZSL Stanisław 
|*ucwa, p r z e w o d n i c z ą c y  C K  SD T a d e u s z  W .  Młyńczak,  członkowie  B i u r a  Po 
^tycznego i Sekretar ia tu  K C  PZPR:  Zdz i s ław G r u d z i e ń ,  W o j c i e c h  Jaruze lsk i ,  
Stanisław K a n i a ,  A l o j z y  K a r k o s z k a ,  Stan i s ław  K o w a l c z y k ,  W ł a d y s ł a w  K r u ­
p e k ,  J e r z y  Ł u k a s z e w i c z ,  J a n  Szyd lak,  A n d r z e j  W e r b l a n ,  T a d e u s z  W r z a s z c z y k ,  K a  
l »mierz  B a r c i k o w s k l ,  ' Józef  P i ń k o w s k i ,  T a d e u s z  P y k a ,  E m i l  W o j t a s z e k ,  Zdzi-
s ' a w  Ż a n d a r o w s k i ,  J e r z y  Waszczuk,  A n d r z e j  Ż a b i ń s k i ,  Zdz isław K u r o w s k i ,  Z b i  
| n i c w  Zie l ińsk i .  Obecn i  b y l i :  zastępca p r z e w o d n i c z ą c e g o  R a d y  P a ń s t w a  — 
Zdzisław T o m a l ,  c z ł o n k o w i e  P r e z y d i u m  R z ą d u  i R a d y  P a ń s t w a ,  p r z e d s t a w i c i e l e  
k i e r o w n i c t w a  O K  FJN. 

P r z e m ó w i e n i e  wygłosił  H e n r y k  Jabłoński.  

CAF — Zbigniew Matuszewski — Telefoto 

ty^czegółowe u z a s a d n i e n i a  ich  r a m a c h  p r z e d  r ó ż n y m i  
odznaczeń  — p o w i e -  s p e c j a l n o ś c i a m i  c z y  n a w e t  

oJ* — s ą  różne, t a k  j a k  poszczegó lnymi  l u d ź m i .  A l e  
' p l e n n e  są z a d a n i a  sto ją  w s z y s t k i e  j e  m o ż n a  s p r o w a  

Przed poszczegó lnymi  dz ić  d o  w s p ó l n e g o  m i a n o w  
, /'Parni z a w o d o w y m i ,  ą w , n i k a :  patr iotyczna  p o s t a w ą  

V i  
Spotkanie 

korpusem dyplomatycznym 
^ okazji święta Odrodzę- ward Babiuch, prezes NK 
\ u* Pałacu Rady Ministrów ZSL Stanisław Gucwa, prze-
C^rszawie odbyto' się do- wodniczqcy CK SD Tadeusi 

spotkanie kierownic- W. Młyńczak, członkowie Biu 
LDarti; i państwa z kor- ra Politycznego i Sekretaria­
ty^ dyplomatycznym akre tu KC_ PZPR,_ Prezydium Sej-
c*anym w naszym kraju; 

1^ spotkaniu wzjęli udział: 
mu, Rady 
OK FJN. 

Państwa, rzqdu, 

J C e t a r z  KC PZPR Edward Przybyli wybitni przedsta-
C '  DrzewodniczqGy Rady w i c i e l e  różnych zawodów i 

Henryk Jabłoński, 
^ ^ R a d ^ M i n i s t r ó ^ E d -

Zaprzysiężenie 
Rezydenta Iranu 

W i d n i e  z w y m o g a m i  " n o  
tyj i n s t y t u c j i  Iranu,  p r e -
V b  tego k r a j u  A b o l h a -
V i n i  S a d r  został w e  
% e k  uroczyśc ie  z a p r z y -
\ f

 n y  n a  t y m  s t a n o w i s k u  
l V ° r u m  n o w o  w y b r a n e g o  
V a t ^ e n t u  i rańskiego.  O-
W u 3 e  się, ż e  d z i s i a j  Ban i  
&W. zgłosi k a n d y d a t u r ę  

, C e r a -
^ * y  p r e m i e r  b ę d z i e  m u  
Nh> y ć  z a t w i e r d z o n y  n a  

s t a n o w i s k u  p r z e z  p a r  
k t ó r y  j e s t  k o n t r o ­

l n y  Przez par t ię  R e p u -
L i s l a m s k i e j ,  r e p r e z e n t u  
% f u n d a m e n t a l i s t ó w  m u -
% M s k i c h .  P r z y w ó d c a  t e j  
3( . a j a t o l l a h  Beheszt i  
C zaliczany d o  p r z e c i w n i  
x Pol itycznych p r e z y d e n  

l ^ h ł ° n i e d z i a I e k  § r u P a  n i e  

\ p i k o w a n y c h  o s o b n i -
S > i w o k o n a ł a  n a p a d u  n a  

l u d o w e j  part i i  I ra-
^ > i v d ® h ) -  Napastn icy  w y  

11 i s totne  s t ra ty  m ą t e  
i % v  p r z e d  s iedz ibą  part i i  

o d b y ł a  s ię  p ó ź n i e j  
% 0 P s t r ą c j a  p r o t e s t a c y j n a  

^ k o  t e j  p r o w o k a c j i .  
V (PAP) 

" % i e  chińskiej 
'tformy wiertniczej 

S C *  20 b m .  w ł a d z e  
o f i c j a l n i e  p o i n f o r  

> 9  l i  0 t y m ,  ż e  25 l isto-
hj t ł

0 1. -.r- zatonęła  w zato 
A .  P l a t f o r m a  w i e r t -
J na ^ ? ś r ó d  z n a j d u j ą c y c h  
IfMy n i e 3  74 o s ó b  72 p o -
*8h strofxmie r ć- Przyczyną 
b i i^QW • b y ł o  c a ł k o w i t e  

tójtu ? o f i c j a l n e g o  k o m u  
n J ^ ^ y ^ i k a ,  ż e  w la tach  
k 6 i ą C p  statki  i p l a t f o r m y  

' ^ - " z o s t a l o ^  

środowisk, którzy z okazji 
35-lecia Polski Ludowej o 
trzymali w poniedziałek w 
Belwederze odznaczenia pań­
stwowe. 

Obecni byli weterani walk 
o wyzwolenie narodowe i 
społeczne, wśród nich mar­
szałek Polski Michał Rola-Ży­
mierski. 

Orkiestra odegrała hymn 
narodowy. 

W imieniu korpusu dyplo­
matycznego głos zabrał je­
go dziekan, ambasador NRD 
# Dokończenie  n a  str. 2 

o b y w a t e l s k a  i rzete lna,  w y  
da.ina praca.  Są to b o w i e m  
w a l o r y  n i e z b ę d n e  zawsze,  
w k a ż d y c h  w a r u n k a c h ,  
g d y ż  s t o p i e ń  i c h  u p o w s z e c h  
n i e n i a  w n a r o d z i e  w a r u n k u  
j e  p r a w i d ł o w e  wykorzys ta­
n i e  m o ż l i w o ś c i  r o z w o j u  
postępu,  w a r u n k u j e  t e m p o  
r e a l i z a c j i  s z c z y t n y c h  idea­
ł ó w  s o c j a l i z m u .  

O c z y w i ś c i e  w m o m e n t a c h  
sp iętrzen ia  s ię  t r u d n o ś c i  
znaczen ie  p o s t a w  o b y w a t e l  
s k i c h  u w i d a c z n i a  s ię  ze  
szczególną wyrazistośc ią,  
a l e  istota s t o s u n k ó w  „ j e d ­
n o s t k a  i zb iorowość",  „ inte  
r e s y  i n d y w i d u a l n e  i i n t e r e  
s y  n a r o d u "  — p o z o s t a j e  n i e  
z m i e n n a .  Is tn ie jąca  w n a ­
s z y c h  . w a r u n k a c h  u s t r o j o ­
w y c h  ścisła m i ę d z y  n a m i  
współza leżność  j e s t  n i e p o d ­
w a ż a l n a .  O d ń o s i  s ię  to  n i e  
t y l k o  d o  s f e r y  g o s p o d a r k i  
czy  po l i tyk i ,  a l e  r ó w n i e ż  
k u l t u r y .  

Hi, Jabłońsk i  podkreśl ił,  
ż e  p r a w d z i w ą  wolność,  j e d ­
n o s t k i  u t w o r z y ć  m o ż e  t y l k o  
u s t r ó j  soc ja l i s tyczny,  l i k w i  
d u j ą c  k l a s y  antagori lstycz-
ne, r o z b u d o w u j ą c  b a z ę  m a ­
ter ia lną  i u s t a n a w i a j ą c  s p r a  
w i e d l i w e  s t o s u n k i  p r o d u k ­
c j i ,  u z n a j ą c  p r a c ę  i w k ł a d  
d o  w s p ó l n e g o  d o b r a  za p o d  
s t a w ę  o c e n  o b y w a t e l a ,  sta  
w i a j ą c  s o b i e  z a  c e l  w s z e c h  
s t r o n n y  r o z w ó j  j e d n o s t k i  
p o p r z e z  sys tematyczne,  dą­
ż e n i e  d o  w y r ó w n a n i a  s tar tu  
życ iowego,  d o s t ę p  d o  o ś w i a  
t y  i k u l t u r y ,  u g r u n t o w u j ą c  
p r a w d z i w i e  h u m a n i s t y c z n e  
s t o s u n k i  m i ę d z y l u d z k i e .  

N a s t ę p u j e  u r o c z y s t y  mo­
m e n t  d e k o r a c j i  o d z n a c z e -
# Dokończen ie  n a  s tr .  2 

Odprawa 
Nieznanego 
22 bm. — w dniu Święta Od 

rodzenia - na Placu Zwycię­
stwa w Warszawie, przed Gro 
bem Nieznanego Żołnierza -
odbyła się jak co roku — uro 
czysta odprawa wart. 

Niewielka, poorana ślada­
mi wojny kolumnada... Grób 
Nieznanego Żołnierza. 

W samym sercu stolicy, no 
Placu Zwycięstwa, w sercu 
Miasta - Bohatera i Miasta 
Pokoju, znajduje się miejsce 
najświętsze dla wszystkich po 
koleń Polaków. Na marmuro­
wych tablicach widniej# na­
zwy pól bitewnych, na których 
żołnierze Wojska Polskiego, 
przelewając krew, walczyli o 
nowq, niepodległa Polskę. 

w a r t  przed Grobem 
Żołnierza w Warszawie 

22 lipca 1980: po odegra­
niu hymnu państwowego, przy 
łoskocie 24 salw artyleryjskich 
oddanych z okazji święta lip­
cowego — zgodnie z rozka­
zem ministra obrony narodo­
wej PRL - wciągnięta na 
maszt zostaje flaga państwo­
wa. 

W zwartych szykach stoją 
pododdziały: na prawym skrzy 
dle orkiestra m. st Warszawy; 
dalej poczet sztandarowy i 
kompania reprezentacyjna Wei 
ska Polskiego. Obok podod­
działy reprezentujące wszyst­
kie okręgi wojskowe i rodzą 
je sił zbrojnych. 

Pada komendo: dokonać 
zmiany wartowników na poste 
runku honorowym przy Grobie 

Nieznanego Żołnierza. Z każ 
dego pododdziału występuje 
po dwóch żołnierzy. 

Uroczystość kończy tradycyj 
na defilada wojskowa; przy 
dźwiękach „Warszawianki" ze 
brani serdecznymi .oklaskami 
dziękują żołnierzom za nieza­
pomniane widowisko. 

Odprawa wart zgromadzi 
la tysiące mieszkańców -stoli­
cy, weteranów walk rewolu­
cyjnych i kombatantów II woj 
ny światowej, reprezentantów 
warszawskich fabryk, młodzież, 
obywateli miasta, które najbo 
leśniej ze wszystkich miast pol 
skich odczuło wojenne rany. 
Przybyły liczne rzesze tury­
stów z kraju i z zagranicy... 

(PAP) 

Wieńce i kwiaty 

W przeddzień święta lipcowego złożono wieńce i kwiaty w miejscach pomięci naro­
dowej. Na Westerplatte u stóp pomnika Obrońców Wybrzeża ustawiła się kompania 
honorowa LWP z pocztem sztandarowym. Dokładnie o godz. 12.00 orkiestra wojskowa 
odegrała hymn narodowy, a następnie w takt werbli przedstawiciele włddz politycznych 
i administracyjnych, FJN, LWP,organizacji społecznych, młodzieżowych i zakładów pracy 
złożyli wieńce i kwiaty pod obeliskiem. 

Wieńce złożyli również konsul generalny ZSRR w Gdańsku Lew Wachramiejew i kon 
sui generalny NRD Paul Kern. 

Również wczoraj złożono wieńce i kwiaty na Cmento rzu Mauzoleum Żołnierzy Ra­
dzieckich na Wzgórzu Giełguda i pod pomnikiem Czołgistów przy al. Zwycięstwa w 
Gdańsku. 

Na zdjęciu: składanie wieńców na Westerplatte. Fot W. Nieżywiński 

Z «działem prezydenta RFN 

Centralny zjazd rewizjonistów 
w Stuttgarcie 

Centra lną  i m p r e z ę  r e w i ­
z j o n i s t y c z n ą  w Stuttgarcie,  
z o r g a n i z o w a n ą  p r z e z  „ z w i ą  
z e k  W y p ę d z o n y c h "  z o k a ­
z j i  30 roczn icy  ogłoszenia 

Życie w stolicy Boliwii 
sparaliżowane 

J a k  w y n i k a  z d o n i e s i e ń  
n a p ł y w a j ą c y c h  z e  s to l icy  
Bol iwi i ,  L a  Paz, s y t u a c j a  w 
t y m  k r a j u  p o  n i e u d a n y m  
y v o j s k o w y m  z a m a c h u  s t a n u  
jes t  n a d a l  napięta.  W sto­
l i c y  o b o w i ą z u j e  g o d z i n a  j o  c z y k ó w  za jęła  w p o n i e d ź i a  
Ucyjna,  a n a  u l i cach  k r ą ż ą  a m b a s a d ę  B o l i w i i  w P a  

n u  w u b .  t y g o d n i u ,  o m o r r  
d o w a n i e  p r z e c i w n i k ó w  pó l i  
t y c z n y c h  o r a z  w r z u c a n i e  i c h  
z w ł o k  d o  w s p ó l n y c h  g r o ­
b ó w .  

G r u p a  około 50 B o l i w i j -

w z m o c n i o n e  patro le  w o j s k o  
w e .  J a k  i n f o r m u j e  a g e n c j a  
UPI, żołnierze często o d d a ­
ją  strzały,  w powie t rze ,  u s i  
łu jąc  z m u s i ć  m i e s z k a ń c ó w  
m i a s t a  d o  opuszczen ia  u l ic .  
Minister s p r a w  w e w n ę t r z ­
n y c h ,  p u ł k o w n i k  L u i s  A r c e  
u j a w n i ł ,  ż e  w sto l icy  i w 1  

m i e ś c i e  C o c h a b a m b a  doszło 
d o  w y s t ą p i e ń  młodz ieży .  

W poniedz iałek  p o  p o ł u ­
d n i u  ż y c i e  w sto l icy  l iczą­
c e j  600 tys.  m i e s z k a ń c ó w  
b y ł o  p r a k t y c z n i e  spara l iżo-

W e  w t o r e k  w L a  P a z  n a  
d a l  u t r z y m y w a ł o  s ię  n a p i ę  
cie, m i m o  i ż  n i e  doszło d o  
w i ę k s z y c h  i n c y d e n t ó w .  

W o ś w i a d c z e n i u  p r z e k a z a  
n y m  w e  w t o r e k  m i s j o m  d y  
p l o m a t y c z n y m  w L a  Paz, 
„komitet  o b r o n y  d e m o k r a ­
c j i "  s k u p i a j ą c y  b o l i w i j s k i c h  
p r z y w ó d c ó w  p o l i t y c z n y c h !  
z w i ą z k o w y c h ,  z k t ó r y c h  
w i ę k s z o ś ć  p r z e b y w a  w u k r y  
ciu, w e z w a ł  d o  m i ę d z y n a ­
r o d o w e j  b l o k a d y  g o s p o d a r ­
c z e j  Bol iw i i ,  co p o m o g ł o b y  
w o b a l e n i u  r e ż i m u  w o j s k o  
w e g o .  O ś w i a d c z e n i e ;  o s k a r ­
ża r z ą d  gen.  L u i s a  Garc i i  
Mezy, k t ó r y  doszedł d o  w ł a  
d z y  w w y n i k u  z a m a c h u  stą 

ryżu,  chcąc w t e n  sposób  
zaprotestować  p r z e c i w k o  
n i e d a w n e m u  w o j s k o w e m u  
z a m a c h o w i  s t a n u  w t y m  
k r a j u .  Za jęc ie  a m b a s a d y  
o d b y ł o  s ię  w sposób  p o k o ­
j o w y .  (PAP) 

p r z e z  s iły r e w i z j o n i s t y c z n e  
i c h  p r o g r a m u  dz iałania  w 
postaci  t z w .  k a r t y  w y p ę  
d z o ń y c h ,  uczcił obecnością 
s a m  p r e z y d e n t  RFN, K a r l  
Carstens. T o  szczególne  w y  
różnienie,  noszące  w s z e l k i e  
z n a m i o n a  d e m o n s t r a c j i  z e  
s t r o n y  g ł o w y  p a ń s t w a  n a ­
brało d o d a t k o w e g o  z a b a r ­
w i e n i a ,  p o n i e w a ż  p r e z y d e n t  
uznał  z a  w s k a z a n e  w y s t ą ­
p i ć  t a m  jeszcze  z p r o g r a ­
m o w y m  p r z e m ó w i e n i e m .  

Mówiąc  o „ h i s t o r y c z n y m  
w k ł a d z i e "  p r z e s i e d l e ń c ó w  w 
o d b u d o w ę  R e p u b l i k i  Fede­
r a l n e j ,  Carstens  w y p o w i a ­
dał  s ię  w t y m  k o n t e k ś c i e  
z e  s z c z e g ó l n y m  u z n a n i e m  o 
z a a n g a ż o w a n i u  z i o m k o s t w  
w k r z e w i e n i u  poczucia  „ j e  
dnośc i  n a r o d u  n i e m i e c k i e ­
go".  Carstens  us iłował  zła­
g o d z i ć  o b i e k t y w n i e  o d w e t o  
w ą  w y m o w ę  i m p r e z y  u t r z y  
m u j ą c ,  ż e  działalność o r g a ­
n i z a c j i  z i o m k o w s k i c h  n i e  
m a  n i c  w s p ó l n e g o  z z a k u ­
s a m i  o d w e t o w y m i .  

Obchody Święta Odrodzenia 
elbląskim 

W p r z e d d z i e ń  Ś w i ę t a  
Odrodzen ia  w sal i  gotyc­
k i e j  W o j e w ó d z k i e j  Bib l io­
tek i  w E l b l ą g u  zebrało s i ę  
l i czne  g r o n o  osób  n a j b a r ­
d z i e j  zasłużonych d l a  roz­
w o j u  reg ionu.  

N a  spotkan ie  z p r z o d o w  
n i k a m i  p r a c y  z a w o d o w e j  i 
społecznej  p r z y b y ł o  k i e r ó w  
nictWO po l i tyczno-admin i­
s t r a c y j n e  w o j e w ó d z t w a ,  
p r z e d s t a w i c i e l e  organ izac j i  
społecznych.  Z e b r a n y c h  
p r z y w i t a ł  p r z e w o d n i c z ą c y  
W K  F J N  Zdzisław O l s z e w  
ski,  k t ó r y  t a k ż e  p r z y p o m ­
niał h i s toryczne  okol icz­
ności  przeobrażeń,  po l i tycz­
no-społecznych k r a j u ,  j a ­
k i e  d o k o n a ł y  s i ę  w o k r e s i e  
w ł a d z y  l u d o w e j .  

Następn ie  o d b y ł o  s i ę  
w r ę c z e n i e  odznaczeń  p a ń ­
s t w o w y c h  i reg iona lnych.  
A k t u  d e k o r a c j i  d o k o n a l i  
sekretarz  K W  PZPR 
A n d r z e j  Małek i w o j e w o ­
d a  e l b l ą s k i  Leszek  Lorb iec  
k i .  

K r z y ż e m  K o m a n d o r s k i m  
O r d e r u  Odrodzenia  Polsk i  

u h o n o r o w a n o  J a n a  Body-
lewicza,  zaś  K r z y ż e  K a w a  
l e r s k i e  O r d e r u  O d r o d z e n i a  
Polski  o t r z y m a l i :  W a c ł a w  
A n t o n k i e w i c z ,  A l i c j a  Bie­
l a w s k a ,  Mieczysław H o f f ­
m a n n ,  J a n  J o p p e k ,  A r t u r  
K o p a ń s k i ,  D a n u t a  Małek, 
Paweł  Narloch,  W i n c e n t y  
R u t k o w s k i ,  Mieczysław 
W o j k o w s k i ,  Józef  Zając.  
Ponadto  w r ę c z o n o  31 Zło­
tych,  S r e b r n y c h  i Brązo­
w y c h  K r z y ż y  Zasługi  oraz  
19 m e d a l i  „Za Zasługi d l a  
R o z w o j u  W o j e w ó d z t w a  El­
b l ą s k i e g o "  o r a z  19 m e d a l i  

• Dokończenie na str. 2 

Zacięta walka w regatach 
„Operacji Żagiel-80" 

Pogoria" pierwsza na mecie w Karlskronie 
n 
O d  n i e d z i e l i  13 l i p c a  

t r w a  n a  B a ł t y k u  w i e l k a  że­
g l a r s k a  i m p r e z a  — „Opera­
c j a  Żag ie l  80". T e g o  d n i a  
zgromadziło  s ię  w porc ie  
k i l o ń s k i m  w R F N  setk i  żd-, 
g l o w y c h  j e d n o s t e k  z całego 
ś w i a t a  w t y m  w i e l e  d u ż y c h  
ż a g l o w c ó w  szko lnych,  m a j a  
c y c h  n a  pokładach  tys iące 
żeglarzy.  B y l i  w ś r ó d  n i c h  
„Dar P o m o r z a "  i JPogoria" 
oraz  k i lkanaśc ie  j a c h t ó w  
po lsk ich.  N i e m a l  p r z e z  cały  
t y d z i e ń  — d o  m i n i o n e g o  

lon i i  s w e g o  r o d z a j u  ś w i a t o  
w y  f e s t i w a l  żagl i .  O d b y ł o  
s i e  - w i e l e  spotkań,  a p r z e z  
p o k ł a d y  p r z y b y ł y c h  j e d n o ­
s tek  p r z e w i n ę ł y  s i e  dosło 

tek cała armada opuściła Kilo-
nie kierując sie w pobliże duń 
skiego przylądka Gedser. Doło­
żonego na zachodnim Bałtyku. 

T u  w y z n a c z o n o  l i n i e  star­
t u  d o  regat,  k t ó r y c h  700-

w n i e  dz ies iątk i  tys ięcy  z w i e  „ m i l o w a  trasa p r o w a d z i ł a  
d z a j ą c y c h .  

Szczególne zainteresowanie 
wzbudzał najstarszy żaglowiec 
szkolny świata ..Dar Pomorza", 
który właśnie U lipca obcho­
dził 50 rocznice podniesienia 
«biało-czerwonej bandery i wej­
ścia do służby w naszym szkol 
nictwie morskim oraz ..Pogo-
r la"  — najmłodszy żaglowiec 
świata., dla którego udział w 
.Operacji Żagiel 80» stanowi 

c z w a r t k u ,  t r w a ł  w l e c  w .  K i .  dziewicza wyoirawe. W czwar-

p r z e z  B a ł t y k  n a  w s c h ó d ,  a 
d a l e j  n a  północ - wokół 
s z w e d z k i e j  w y s p y  -Gotland 
i z p o w r o t e m  n a  południe  
d o  położonego u południo­
w o - w s c h o d n i c h  k r a ń c ó w  
S z w e c j i  por tu  Kar lskrona.  
W otoczeniu setek  jedno­
stek  t o w a r z y s z ą c y c h  /ruszy-
# Dokończenie  n a  str.  2 

W skrócie 
# Holenderski Instytut Me 

teorologiczny (KMI) poinfor-
rnowoł, iż jego ośrodek w 
Hadze zarejestrował w ponie 
działek podziemnq eksplozję 
riuklearnq dokonaną w rejo 
nie atolu Mururoa na połud­
niowym Pacyfiku, gdzie znaj­
duje się francuski poligon o 
tomowy. 

# W kcirskiej dzielnicy bie 
doiy zawalił się budynek mie 
szkolny. Według r̂eformacji po 
licji, zginęło co najmniej 18 
osób, a 19 odniosło rany. Ak 
cja ratownicza trwa. Przypu­
szcza się, że w gruzach bu­
dynku znajdują się jeszcze 
zwłoki dalszych osób. 

Depesze nadesłane 
z okazji Święta 
Odrodzenia Polski 
Z okazji 36-letio Polskiej 

Rzeczypospolitej Ludowej, Ko, 
mitet Centralny Komunistycz­
nej Partii Związku Radziec­
kiego, Prezydium Rady Naj­
wyższej ZSRR i Rada Minis­
trów ZSRR, cały naród radzie 
cki przesłali najserdeczniej­
sze gratulacje Komitetowi Cen 
tralnemu Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej, Radzie 
Państwa i Radzie Ministrów 
PRL, bratniemu narodowi pol 
skiemu. 

Depeszę adresowaną do I 
sekretarza KC PZPR, przewód 
niczącego Rady Państwa i pre 
zesa Rady Ministrów pod pisa 
li Leonid Breżniew i Aleksiej 
Kosygin. 

Z okazji święta narodowe­
go Polskiej Rzeczypospolitej 
Ludowej, 36 rocznicy powsta 
nia ludowej Polski przesłali 
Komitetowi Centralnemu Pol­
skiej Zjednoczonej Partii Ro 
botniczej, Radzie Państwa. Ra 
dzie Ministrów Polskiej Rze­
czypospolitej Ludowej i całe 
mu bratniemu narodowi pol­
skiemu serdeczne braterskie 
pozdrowienia i gorące życze­
nia w imieniu Komitetu Cen 
tralnego Komunistycznej Par 
tii Czechosłowacji, rządu i na 
rodów Czechosłowackiej Repu 
bliki Socjalistycznej oraz wła 
snym Gustav Husak i Lubo­
mir Strougal. 

Z okazji 36-lecia Polskiej 
Rzeczypospolitej Ludowej, w 
imieniu Komitetu Centralnego 
Niemieckiej Socjalistycznej 
Partii Jedności, Rady Państwa, 
Rady Ministrów oraz narodu 
Niemieckiej Republiki Demo­
kratycznej, przekazali Komi­
tetowi Centralnemu Polskiej 
Zjednoczonej Partii Robotni­
czej, Radzie Państwa i Radzie 
Ministrów Polskiej Rzeczypo­
spolitej Ludowej oraz bratnie 
mu narodowi polskiemu naj 
serdeczniejsze pozdrowienia 
i życzenia szczęścia, przesłali 
no ręce Edwarda Gierka, Hen 
ryk a Jabłońskiego i Edwarda 
Babiucha - Erich Honecker 
i Wilły Stoph. 

Z okazji święta narodowe­
go Polski - do przywódców 
naszego kraju napłynęły de­
pesze gratulacyjne od przy­
wódców, głów państw i sze­
fów rządów z całego świata. 

(PAP) 

Rozpoczęcie obrad V11 
specjalnej sesji 

Organizacji Narodów Zjednoczonych 
W c z o r a j  w n o w o j o r s k i e j  

s i e d z i b i e  ONZ rozpoczęły 
s i ę  o b r a d y  s e s j i  s p e c j a l n e j  
Z g r o m a d z e n i a  Ogólnego  po­
ś w i ę c o n e  k w e s t i i  pa les tyń­
skiej.- Z i n i c j a t y w a  zwoła­
n i a  ses j i  w y s t ą p i ł y  k r a j e  
n iezaangażowane.  a i ę i  c e ­
l e m  jes t  p o d k r e ś l e n i e  w a g i  
p r o b l e m u  p a l e s t y ń s k i e g o  
d l a  s p r a w y  p o k o j u  n a  Bli­
s k i m  Wschodzie.  Uczestnicy  ses j i  m a j a  po­
t w i e r d z i ć  p r a w o  n a r o d u  p a ­
les tyńsk iego  d o  samookre-
ś len ia  oraz d o  s tworzen ia  
w ł a s n e g o  n ieza leżnego  p a ń ­
s twa.  a t a k ż e  r a z  jeszcze 
w e z w a ć  Izrael  d o  w y c o f a ­
n i a  s i e  ze  w s z y s t k i c h  tery­
t o r i ó w  a r a b s k i c h  o k u p o w a ­
n y c h  o d  1967 r. J e d y n i e  
d w a  p a ń s t w a  sprzec iwiły  
s ię  z w o ł a n i u  ses j i  — Izrael. 

k t ó r y  określ ił  j a  j a k o  ..nie­
l e g a l n ą "  i zapowiedział,  ż e  
n i e  zas tosu je  s ię  d o  ż a d n e j  
u c h w a l o n e j  w w y n i k u  o-
b r a d  rezo luc j i ,  o r a z  Stany 
Zjednoczone.  

Z okazji rozpoczęcia obrad 
sesji specjalnej, przewodniczą 
cy Światowej Rady Pokoju 
ROMESH CHANDRA przesłał 
na rece sekretarza generalne­
go ONZ Kurta Waldheima de­
pesze. w której podkreślił zna­
czenie tego wydarzenia. Ro-
mesh Chandra wskazał, że se­
s ja  zbiera sie w okresie nasilo­
nych akcji represyjnych Izrae­
la wymierzonych przeciwko 
ludności arabskiej na teryto­
riach okupowanych. Wezwał on 
uczestników sesji do niezwło­
cznego podjęcia skutecznych 
kroków w celu położenia kresu 
t e j  sytuacji. Opowiedział sie 
za wprowadzeniem w życie po­
przednich uchwał Zgromadze­
nia Ogólnego w sprawie pale­
styńskiej. 

Obecna sesja jest siódma se­
sja specjalna w historii ONZ. 

Wspólną troską kobiet świata 
zachowanie  p o k o j u  
Toczące s ię  w K o p e n h a ­

d z e  o b r a d y  ś w i a t o w e j  k o n  
f e r e n c j i  d e k a d y  n a  rzecz k o  
b i e t  przekroczyły  półmetek.  
Na s a m y c h  t y l k o  s e s j a c h  
p l e n a r n y c h  w y p o w i e d z i a ł a  
się dotychczas  w i ę k s z o ś ć  u -
c z e s t n i k ó w —  około 100 d e  
l e g a t ó w  poszczegó lnych  
p a ń s t w  oraz  p r z e d s t a w i c i e  
li  w y s p e c j a l i z o w a n y c h  a -
g e n d  ONZ i o r g a n i z a c j i  m i ę  
d z y ń a r c d o w y c h .  N a d a l  to-

.czy s i ę  d y s k u s j a  n a d  ś w i a ­
t o w y m  p r o g r a m e m  działa­
nia  d o  1985 roku.  G ł ó w n y m  
c ę l e m  tego p r o g r a m u  jes t  
z a g w a r a n t o w a n i e  k o b i e t o m  
r ó w n o u p r a w n i e n i a  n i e  t y l ­
k o  f o r m a l n e g o ,  co  u c z y n i ­
ła j u ż  w i ę k s z o ś ć  p a ń s t w ,  
a l e  i f a k t y c z n e g o .  

N a  n i e  d o ś ć  s z y b k i  p o ­
s t ę p  w e  w p r o w a d z a n i u  w 
życ ie  p o s t a n o w i e ń  ONZ 
z m i e r z a j ą c y c h  d o  p o p r a w y  
s y t u a c j i  k o b i e t  w p ł y w a j ą  
w o g r o m n e j  m i e r z e  napięc ia  
w s t o s u n k a c h  m i ę d z y n a r o ­
d o w y c h ,  obciążenia,  j a k i e  
n ies ie  ze  sobą w y ś c i g  z b r o  
j eń,  osłabienie  t e m p a  w z r o  

Radz ieccy  kosmonauci ,  
L e o n i d  P o p ó w  i Waleri.j 
R i u m i n  p r a c u j ą  n a  orb ic ie  
okołoz iemsk ie j  j u ż  105 d n i .  
Dzis ie j sze  zadęcia k o s m o n a u  
t ó w  z w i ą z a n e  są z rea l iza­
c j ą  b a d a ń  n a  z lecenie  oce-
a n o l o g ó w  i r y b a k ó w .  Porzą 
d e k  d n i a  p r z e w i d u j e  t a k ż e  
k o n t r o l n y  p r z e g l ą d  sys te­
m ó w  p o k ł a d o w y c h  s tac j i  
„Salut 6". ć w i c z e n i a  g i m n a  
styczne,  a w i e c z o r e m  — w 
seans ie  d w u s t r o n n e j  łącz­

ności  t e l e w i z y j n e j  — og lą­
d a n i e  t r a n s m i s j i  n i e k t ó r y c h  
f r a g m e n t ó w  z i g r z y s k  o -
l i m p i j s k i c h .  

N a  j u t r o  p r z e w i d z i a n y  
jes t  s p r a w d z i a n  m e d y c z n y .  

W e d ł u g  d a n y c h  z ośrod­
k a  kontro l i  l o tu  i s p r a w o ­
z d a ń  z p o k ł a d u  — praca  ze  
społu orb i ta lnego  „Salut-6" 
— „Sojuz-36" p r z e b i e g a  p o  
m y ś l n i e .  Samopoczuc ie  k o s  
m o n a u t ó w  — dobre .  

(PAP) 

s t u  gospodarczego  oraz  n i e -
s p r a w i  e d Ii w e międzynaro­
d o w e  s tosunki  e k o n o m i c z ­
ne. P r o b l e m y  t e  stale  p o ­
w r a c a j ą  z a r ó w n o  w o b r a ­
dach,  j a k  i w t rakc ie  to­
czących  s ię  r ó w n o l e g l e  p r a c  
k o m i t e t ó w .  

M i m o  o d m i e n n e j  h i e r a r ­
ch i i  p o t r z e b  i ce lów,  m i m o  
różnic  w p o z i o m i e  r o z w o j u  
społeczno - e k o n o m i c z n e g o  
i w a r u n k a c h  u s t r o j o w y c h ,  
m i m o  r o z b i e ż n y c h  n i e r a z  o -
c e n  i s t a n o w i s k ,  d o m i n u j e  
w t e j  d e b a c i e  p r z e ś w i a d c z ę  
nie, ż e  p o d s t a w o w y m  w a ­
r u n k i e m  pos tępu  społeczno 
-ekonomicznego,  a w i ę c  i 
po lepszen ia  s y t u a c j i  k o b i e t  
n a  ś w i e c i e  j e s t  p o k ó j .  D l a ­
tego z s z e r o k i m  e c h e m  s p o  
tkała się w ś r ó d  uczestn i­
k ó w  k o n f e r e n c j i  i n i c j a t y ­
w a  d e l e g a c j i  po l sk ie j ,  k t ó ­
r a  zgłosiła p r o j e k t  r e z o l u ­
c j i  o r o l i  k o b i e t  w w y c h o ­
w a n i u  społeczeństw w d u ­
c h u  p o k o j u .  J a k o  w s p ó ł a u  
t o r z y  rezo luc j i ,  n a w i ą z u j ą ­
c e j  d o  d e k l a r a c j i  Zgroma-.  
d z e n i a  Ogólnego N a r o d ó w  
Z j e d n o c z o n y c h  z 1978 roku,  
dołączyły dotychczas  24 p a ń  
s twa.  O c z e k u j e  się, że  w 
n a j b l i ż s z y c h  d n i a c h  p r o j e k t  
tego d o k u m e n t u  w e j d z i e  o -
f i c j a l n i e  p o d  o b r a d y  k o n ­
f e r e n c j i .  

• Z u z n a n i e m  p o w i t a l i '  u -
czestnicy  ' k o n f e r e n c j i  o ś w i a  
dczen ie  p r z e w o d n i c z ą c e j  p o l  
s k l e j  de legac j i ,  że  R a d a  
P a ń s t w a  P R L  r a t y f i k o w a ­
ła ostatnio  k o n w e n c j ę  o z n i e  
s i e n i u  w s z e l k i c h  f o r m  d y s  
k r y m i n a c j i  kobiet .  K o n w e n  
c j ę  tę  podp isa l i  w K o p e n ­
h a d z e  przedstawic ie le  52 
p a ń s t w .  P o l s k a  j e s t  p i ą t y m  
k r a j e m ,  k t ó r y  ten  d o k u ­
m e n t  r a t y f i k o w a ł .  

x x i i  i g r a u s K a  

olimpijskie 
T. Dembończyk pierwszym medalistą 
sm 

Pierwszy medal dla Polski 
zdobył w poniedziałek w trze 
cim dniu moskiewskiej olim-

Ulewy w Sudetach-halny w Tatrach 
Krótko cieszyli sie urlopo­

wicze nonrawa pogody w Su­
detach— ostatniej nocy w Sude 
tach wystaniły ulewne deszcze 
z lokalnymi burzami. W nocy 
w okolicy Kłodzka miało miej 
sce kolejne w hm. oberwanie 
chmury — w ciągu kilku go­
dzin spadło blisko 36 milime­
trów deszczu. -

Także nad Wrocławiem w 
nocy nfzeszła -wielka ulewa. 
Woda zalała liczne, niwnice do­
mów mieszkalnych. 

W nocy z niedzieli na nonie 
działek, w Tąti-aeh rozszalał 
sie wiatr halny, 21 bm„ w go­
dzinach porannych prędkość 
wiatru dochodziła do 26 me­

trów na sekunde. Nad Tatry 
nadciągnęły cieżkie deszczowe 
Chmury. Halny unieruchomi! 
kolejke linowa na Kasprowy 
Wierch. 

Silna ulewa, połączona z nio 
runami, trwała wczoraj nrzez 
kilka nonołudniowych godzin 
w Krośnie. Wskutek gwałtowne 
go deszczu w dodatkowym kło 
pocie znaleźli s i e  noszkodowa-
ni przed tygodniem powodzia­
nie. którzy dotąd starali sie 
osuszać na wolnym powietrzu 
zamoknięty dobytek i doprowa 
dzić do norzadku gospodarstwa 
domowe. W pogotowiu dyżuru­
ją wszystkie posterunki prze-
ciwnowodziowe. 

piady nasz reprezentant w 
podnoszeniu ciężarów TADE­
USZ DEMBOŃCZYK, ustana-
wiajqc w rwaniu i dwuboju 
rekordy Polski. Bliski medalo­
wej pozycji był również strze 
lec KRZYSZTOF STEFANIAK, 
zajmując w kbks ostatecznie 
.4 miejsce. Miłą niespodzian­
kę sprawiła młodziutka DO­
ROTA BRZOZOWSKA, która 
jako pierwsza w historii pol­
skiego pływania wywalczyła 
piqte miejsce na 200 m st. 
mot. ustanawiając rekord Pol 
ski. 

Piękny mecz rozegrali nasi 
HOKEIŚCI NA TRAWIE, remi 
sujqc z doskonałymi zawodni­
kami Indii. Na rozpoczętych 
w Tallinie regatach żeglars­
kich polska załoga w klasie. 

„470" objęła prowadzenie. Do 
finału wioślarstwa kobiet a-
wansowaly dwie nasze osady. 

To były osiągnięcia, ale jak 
to zwykle w sporcie bywa za­
notowaliśmy również w tym 
dniu niepowodzenia. Odpadł 
z turnieju zapaśniczego stylu 
klasycznego mistrz olimpijski 
z Montrealu KAZIMIERZ LI-
PIEŃ, porażek doznali BOK­
SERZY i KOSZYKARZE, nie 
najlepiej wypadły też GIMNA 
STYCZKI, a PiĘCIOBOIŚCI 
stracili po dwóch konkuren­
cjach pierwszą pozycję. 

W poniedziałek na moskie­
wskich igrzyskach ustanowio­
no 4 rekordy świata i 5 re­
kordów olimpijskich. 

Polska ekipa olimpiiska po 
witała dzień Święta Odrodzę 
nią 22 lipca - uroczystym a 
pelem, który odbył się przed 
kwaterą reprezentacji Polski, 
w wiosce olimpijskiej. 

Po raz pierwszy na apelu 
stawiło się niemal w komple­
cie cała ekipa polska - po 
nad 300 osób (oprócz startu­
jących rano). Do zebranych 
przemówił kierownik polskiej 
misji, prezes PKOI. - Marian 
Renke. Nawiązał on do 36 
rocznicy PKWN oraz z oka­
zji święta narodowego złożył 
olimpijczykom najserdeczniej­
sze życzenia. 

Po t e j  niejako oficjalnej czę 
ści, przyszła kolej na gratula­
cje. Przewodniczący M. Renke. 
serdecznie gratulował zdobyw 
cy pierwszego dla Polski me­
dalu na olimpiadzie w Mo­
skwie, ciężarowcowi Tadeuszo 
wi Dembończykowi i wręczył 
mu nagrodzoną pracę w kon 
kursie PKOI. ..Snort w Oczach 
Dziecka" — obraz przedsta­
wiający ciężarowca. 

Gratulował również pierw­
szej Polce, która w pływaniu 

(Dokończenie no str. 2) 

Jak nas poinformował dy 
żurńy synoptyk IMiGW w 
Gdyni, dziś będzie zachmurzę 
nie małe lub umiarkowane. 
Bez opadów. Temp. od 10 st. 
rano do 18 st. w ciągu dnia. 
Wiatry północno-zachodnie u-
miarkowane i dość silne. 
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Uroczystość dekoracji 
wysokimi odznaczeniami państwowymi 
# D e i w o A c ł e n i e  z e  s t r .  1 

n i a m i  p a ń s t w o w y m i .  A k t u  
t e g o  d o k o n u j ą  E d w a r d  G i e  
r e k ,  H e n r y k  J a b ł o ń s k i  i E d  
w a r d  B a b i u c h .  

W i m i e n i u  o d z n a c z o n y c h  
p o d z i ę k o w a ł  e m e r y t o w a n y  
p r o f e s o r  P o l i t e c h n i k i  G d  a ń  
s k i e j  K a z i m i e r *  K o p e c k i .  

N a s t ę p n i e ,  w t r a k c i e  s e r ­
d e c z n y c h  r o z m ó w  p r z e d s t a  
w i c i e l i  n a j w y ż s z y c h  w ł a d z  
z o d z n a c z o n y m i  — p o d z i ę ­
k o w a n i e  z a s ł u ż o n y m  z ł o ż y ł  
I s e k r e t a r z  K C  P Z P R  E d ­
w a r d  G i e r e k .  P o d k r e ś l a j ą c  
ż e  a k t  d e k o r a c j i  m a  s z e r ­
s z e  z n a c z e n i e  i s t a n o w i  w y  
r a z  u z n a n i a  d l a  w i e l u  l u ­
d z i  w k r a j u ,  k t ó r z y  n a  n i e  
z a s ł u ż y l i .  I s e k r e t a r z  w y r a  
z i ł  p r z e k o n a n i e  „ ż e  z a r ó w ­
n o  o d z n a c z e n i  j a k  i w s z y ­
s c y  i n n i  P o l a c y  b ę d ą  p r a c o  
w a ć  j e s z c z e  l e p i e j  i s k u t e ­
c z n i e j  d l a  s o c j a l i s t y c z n e j  o j  
e z y z n y " .  

O d z n a c z e n i a  p a ń s t w o w e  
o t r z y m a l i :  

O R D E R  B U D O W N I -  w B u ł g a r i i ;  R o m a n  N o w a k  
C Z Y C H  P O L S K I  L U D O -  — z a s ł u ż o n y  d z i a ł a c z  r u c h u  
W E J :  S t e f a n  B ę d k o w s k i  — r o b o t n i c z e g o ,  W a r s z a w a ;  
p r e z e s  Z U S ,  z a s ł u ż o n y  d z i a  T a d e u s z  P y k a  — z a s t ę p c a  
ł a c z  r u c h u  r o b o t n i c z e g o ;  
A l e k s a n d e r  B u r s k i  — p r e ­
z e s  R a d y  N a c z e l n e j  P K P S ,  
z a s ł u ż o n y  d z i a ł a c z  r u c h u  
r o b o t n i c z e g o ;  L u d w i k  J a ­
w o r s k i  — e m e r y t o w a n y  n a  
u c z y c i e l  z A u g u s t o w a ,  w o j .  
s u w a l s k i e ;  J a n  K a c z m a r e k  
— p r o f . ,  s e k r e t a r z  n a u k o w y  
P A N ;  K a z i m i e r z  K o p e c k i  
— e m e r y t o w a n y  p r o f e s o r  
P o l i t e c h n i k i  G d a ń s k i e j ;  S t a  
n i s ł a w  K o w a l c z y k  — p r z e  
w o d n i c z ą c y  K o m i s j i  K o o r ­
d y n a c y j n e j  D z i a ł a l n o ś c i  G o  
s p o d a r c z e j  O r g a n i z a c j i  S p o  
ł e c z n y c h ,  z a s ł u ż o n y  d z i a ­
ł a c z  r u c h u  r o b o t n i c z e g o ;  Z y  
g m u n t  K u b i c k i  — g ó r n i k  w 
K o p a l n i  W ę g l a  K a m i e n n e g o  
„1 M a j a "  w W o d z i s ł a w i u  
Ś l ą s k i m ,  w o j .  k a t o w i c k i e ;  
W ł o d z i m i e r z  L e j c z a k  — m i  
n i s t e r  g ó r n i c t w a ;  L u c j a n  
M o t y k a  — a m b a s a d o r  P R L  

Obchody Święta Odrodzenia 
w województwie elbląskim 

# Dokończenie se sir. 1 

„ Z a  Z a s ł u g i  d l a  W o j e w ó d z  
t w a  E l b l ą s k i e g o " .  

W g o d z i n a c h  w i e c z o r ­
n y c h ,  u s t ó p  p o m n i k a  O d ­
r o d z e n i a ,  z u d z i a ł e m  w ł a d z  
w o j e w ó d z k i c h ,  o d b y ł  s i ę  
u r o c z y s t y  a p e l  m i e s z k a ń ­
c ó w  E l b l ą g a .  L i c z n i e  s t a ­
w i ł y  s i ę  p o c z t y  s z t a n d a r o ­
w e ,  ż o ł n i e r z e  L W P  z a c i ą g ­
n ę l i  w a r t y  h o n o r o w e .  
W o k o l i c z n o ś c i o w y c h  w y ­
s t ą p i e n i a c h  p o d k r e ś l o n o  
d o n i o s ł e  z n a c z e n i e  d o k u ­
m e n t u  M a n i f e s t u  P K W N  
w p o w o j e n n y c h  d z i e j a c h  
k r a j u .  C o k ó ł  p o m n i k a  p o ­
k r y ł y  w i e ń c e  i k w i a t y  zło  

ż o n ę  p r z e z  p r z e d s t a w i c i e l i  
s p o ł e c z e ń s t w a  m i a s t a  i 
o r g a n i z a c j i  s p o ł e c z n y c h .  
A p e l  z a k o ń c z y ł a  d e f i l a d a  
p o d o d d z i a ł ó w  W o j s k a  P o l  

Święto Odrodzenia uroczy­
ście obchodzono w całym wo­
jewództwie.  W miastach i 
gminach odbyły się uroczy­
ste  s e s j e  r a d  narodowych i 
ogniw F.IN. wieczornice i aka­
demie. Z okazji  święta  lipco­
wego  elbląski  Zamech, RSP 
„Zwycięs two"  w Lichnowach 
oraz w i e ś  Janowo uhonorowa­
no medalem w y b i t y m  w 35 ro  
cznicę powrotu ziem zachod­
nich i północnych do Macie-

Tradycy jnie  świętu towarzy­
szyły imprezy kulturalne i 
sportowe, f e s t y n y  i z a b a w y  lu­
dowe. (WOK) 

Nowości z Łódzkiej 
Wytwórni Filmów 

Fabularnych 
15 Uh) ów fabularnych prze­

inaczonych dla k/n i 60 odcin 
ków ser 10 fi telewizyjnych wy-
produkuje w tym roku naj­
większa w kraju - Łódzka Wy­
twórnia Filmów Fabularnych. 
„Spotkanie na Atlantyku" Je­
rzego Kawalerowicza, „Pacior­
ki jednego różańca" Kazimie­
rza Kutza, ,,Podróż do Arabii" 
Antoniego Krauze - oto nie­
które pozycje znane już wi­
dzom. Zakończone zostały zdję 
cia m, in. 7-odcinkowego se­
rialu telewizyjnego „Królowa 
Bona" w reżyserii Janusza Ma 
jewskfęgo, z Aleksandro Śląs­
ku w rofi tytułowej. Wktórce 

ci sam-j realizatorzy przystą­
pią do nakręcania filmu fabu 
larnego dla kin pt. „Epita­
fium", który będzie niejako 
dalszym ciągiem tej historycz­
nej inscenizacji, a obrazować 
ma ok/es po śmierci Barbary 
Radziwiłłówny. Wykorzystana 
w nim zostanie część materia­
łów z telewizyjnego serialu. 
Najcenniejsza część dekoracji, 
rekwizytów, kostiumów wyko­
nanych dla potrzeb tego hi­
storycznego utworu ekspono­
wana będzie następnie na 
wystawie w Muzeum Historii 
miasta Łodzi, gdzie powstaje 
muzeum filmu• (PAP) 

Otwarcie motelu w Bolszewie 
W przeddzień lipcowego 

święto nostgpił uroczysty od 
biór przez WPT „TURUS" mo 
telu w Bolszewie pod Wejhe 
rowem. Obecny był wicewoje 
wodo gdański Ludomir Zgir-
ski oraz przedstawiciele 
głównego wykonawcy czyli 
PBK Puck, WZBK i przedsta­
wiciele WPT „TURUS". Wice 
wojewoda L. Zgirski podzię­
kował budowniczym motelu 
j o  .ofarnq i efektywna pra­
cę, dzięki której powstał tak 
piękny obiekt. 

Motel w Bolszewie stano­
wi pierwszy w województwie 
gdańskim tak duży obiekt 
WPT „TURUS". gdyż jest tu-

taj oż 40  miejsc noclego­
wych. W obrębie budynku 
znajduje się także restaura­
cja na 60 miejsc oraz ka­
wiarnia posiadająca 30 miejsc. 
W motelu czynny będzie 
również kiosk „Pewexu" oraz 
„Ruchu". 

Miejmy nadzieję, że bę­
dzie on lepiej, to jest z więk 
szym poczuciem estetyki, wy­
posażony w meble i inne 
sprzęty, niż chociażby koś-
cierskie „Bazuny". Dodajmy 
jeszcze {zecz najważniejszą 
— motel przyjmie pierwszych 
qosci jeszcze przed 20 sierp-

A. Sch. 

c z ł o n k a  B i u r a  P o l i t y c z n e g o  
K C  P Z P R ,  w i c e p r e z e s  R a  
d y  M i n i s t r ó w ;  A m b r o ż y  R y  
c h l i k  — p r z e w o d n i c z ą c y  
S p ó ł d z i e l n i  P r o d u k c y j n e j  L i  
c h n o w y ,  w o j .  e l b l ą s k i e ;  J a ­
n u s z  W i e c z o r e k  — m i n i s t e r ,  
s z e f  U r z ę d u  R a d y  M i n i ­
s t r ó w ;  W ł a d y s ł a w  W o j n a r o  
w i c i  — z a s ł u ż o n y  d z i a ł a c z  
r u c h u  r o b o t n i c z e g o ,  K r o -

Ó R D E R  S Z T A N D A R U  
P R A C Y  I K L . :  M i c h a ł  B y ­
l i n a  — p r o f . ,  a r t y s t a  m a ­
l a r z ,  W a r s z a w a ;  Tadeusze  
H u p a ł o w s k i  — g e n .  d y w >  
I z - c a  s z e f a  s z t a b u  g e n e r a ł  
n e g o  W P ;  J ó z e f  N i e d ź w i e -
d z k i ,  e m e r y t ,  d z i a ł a c z  spa*; 
ł e c z n y ,  W a r s z a w a ;  E u g e ­
n i u s z  B i a l i c  — b r y g .  w Z M  
i m .  g e n .  K .  Ś w i e r c z e w s k i e ­
g o  w E l b l ą g u .  

K r z y ż  K o m a n d o r s k i  z 
G w i a z d ą  O r d e r u  O d r o d z e ­
n i a  P o l s k i :  J a n  H o f f m a n  
— p r o f .  P a ń s t w o w e j  W y ż ­
s z e j  S z k o ł y  M u z y c z n e j  w 
K r a k o w i e ;  R o b e r t  S a t a n o w  
s k i  — d y r .  P a ń s t w o w e j  O p e  
r y  w e  W r o c ł a w i u .  

O r d e r  S z t a n d a r u  P r a c y  I I  
k l .  o t r z y m a l i  rrt.in.: Ó l e g  
P a l e t k i  — d y r .  O d d z i a ł u  

G d a ń s k i e g o  P ł o c k i e g o  P r z e d  
s i ę b i o r s t w a  R o b ó t  M o s t o ­
w y c h ;  J ó z e f  S i k o r a  — st.  
t e c h n o l o g  w S t o c z n i  S z c z e  
c i ń s k i e j  i m .  A .  W a r s k i e g o .  

K R Z Y Ż  K A W A L E R S K I  
O R D E R U  O D R O D Z E N I A  
P O L S K I  o t r z y m a l i  m . i n . :  
J e r z y  A f a n a s j e w  — l i t e r a t ,  
g ł ó w n y  r e ż y s e r  T e l e w i z j i  
P o l s k i e j  — z e s p ó ł  t e l e w i ­
z j i  w G d a ń s k u .  Z o f i a  S z p o  
n a r  — d o c e n t  U n i w e r s y t e t u  
G d a ń s k i e g o .  ( P A P )  

Aresztowania 
w Chile 

J a k  d o n o s z ą  z Sant iago, ,  
p o l i c j a  d y k t a t o r a  P i n o c h e  
t a  d o k o n u j e  n o w y c h  m a ­
s o w y c h  a r e s z t o w a ń  i o b ł a w  
w d z i e l n i c a c h  r o b o t n i c z y c h  
s t o l i c y  o r a z  i n n y c h  m i a s t  
C h i l e .  A r e s z t o w a n o  p o n a d  
300 p a t r i o t ó w .  

K o l e j n a  k a m p a n i a  r e ­
p r e s j i  r o z p o c z ę ł a  s i ę  p o  z a  
b i c i u  p r z e d  k i l k u  d n i a m i  
s z e f a  w y w i a d u  a r m i i  c h i ­
l i j s k i e j  .płk. V e r g a r a .  

P r a w d z i w ą  n a g o n k ę  r e ­
ż i m  c h i l i j s k i  r o p ę t a ł  p r z e ­
c i w k o  p o s t ę p o w y m  n a u k o w  
c o m .  S e t k i  p r o f e s o r ó w  i 
w y k ł a d o w c ó w  z o s t a ł o  u s u ­
n i ę t y c h  z u n i w e s y t e t ó w  
p o d  z a r z u t e m  w y z n a w a ­
n i a  „ i n n y c h  p o g l ą d ó w " .  
D z i e s i ą t k i  z n i c h  w y s i e ­
d l o n o  d o  o d l e g ł y c h ,  t r u d ­
n o  d o s t ę p n y c h  r e j o n ó w  
k r a j u .  

Coraz w i ę c e j  Chili jczyków 
w y s t ę p u j e  przeciwko pro jekto  
w i  „konstytuc j i "  Pinocheta. 

Farsa z re ferendum konsty­
t u c y j n y m  jeszcze bardz ie j  izo 
lo wała Juntę Pinocheta za­
równo w k r a j u  j a k  i poza j e  
go granicami. 

(PAP) 

Spotkanie 
z korpusem dyplomatycznym 

# Dokończenie ze str. 1 
Guenter Sieber. Przekozoł on 
najserdeczniejsze życzenia z 
okazji jubileuszu Polski Lu­
dowej, podkreślając, iż naród 
polski, dzięki wytężonej pra­
cy, odniósł w minionym ro­
ku nowe osiągnięcia, służące 
postępowi społecznemu i go­
spodarczemu. 

Historia narodu polskiego, 
historia PRL, historia polskiej 
polityki zagranicznej, jest na­
cechowana niezmiennym dą­
żeniem do życia w pokoju, 
godnością wobec własnego 
narodu i wszystkich innych 
narodów świata. 

Polskie inicjatywy na rzecz 
odprężenia i rozbrojenia 
przyjmowane są na całym 
świecie z wielką uwagą. 

W imieniu korpusu dyplo­
matycznego i własnym G. 
Sieber przekazał najlepsze 
życzenia dalszego wszech­
stronnego rozwoju PRL i po­
myślności jej obywateli. 

Następnie głos zabrał pre­
mier Edward Babiuch, który 
podziękował za życzenia z 
okazji Święta Odrodzenia 
Polski. Wysoko cenimy sobie 
— powiedział — te przyjaz­
ne słowa uznania dla osiąg­
nięć naszego narodu i na­
szej pokojowej polityki zagra 
nicznej. 

Manifest związał nierozer­
walnie losy Polski z socjaliz­
mem, a zapewnienie bezpie­
czeństwa własnego i między­
narodowego uznał za podsta 
wowg gwarancję przyszłego 
rozwoju niepodległego pań-

Rezuitaty wielkiej, ogólno­
narodowej pracy pozwalają 
nam dziś podejmować trud­
ne problemy dalszego roz­
woju, z głęboką wiarą w po­
wodzenie naszych dążeń i 
wysiłków. 

Wystąpiliśmy na VIII Zjeź­
dzie PZPR z inicjatywą, by 
proponowana przez państwa 
socjalistyczne konferencjo w 
sprawie odprężenia militarne 
go i rozbrojenia w Europie 
odbyła się w naszej stolicy 
— Warszawie. Cieszy nos po 
zytywna reakcja wielu stolic 
na tę propozycję. 

Wyrażamy pełne poparcie 
dla ostatnio zgłoszonych pro­
pozycji radzieckich w spra­

wie rozpoczęcia negocjacji 
na temat ograniczenia zbro­
jeń rakietowa-jądrowych w 
Europie. 

Pragnęlibyśmy, aby zbliża­
jące się spotkanie w Madry­
cie było godną kontynuacją 
procesu KBWE. 

Premier wyraził zadowole­
nie z dotychczasowego prze­
biegu współpracy i wszech­
stronnego rozwoju stosunków 
Polski z krajami reprezento­
wanymi przez korpus dyplo­
matyczny. Podziękował am­
basadorom za ich osobisty 
wkład w to dzieło. No wa­
sze ręce — powiedział — 
chciałbym złożyć serdeczne 
pozdrowienia i wyrazy sza­
cunku dla przywódców wszy­
stkich państw i rządów, dla 
narodów waszych krojów. 

Końcową część spotkania 
wypełniły bezpośrednie ser­
deczne rozmowy członków 
kierownictwa partii i państwa 
z korpusem dyplomatycznym. 

Uczestnicy spotkania obej­
rzeli' występ reprezentacyjne­
go zespołu artystycznego 
ZHP „Gawęda". (PAP) 

Ekspresem 
przez Wybrzeże 
• Wysokie  terno* nnseładun-

k ó w  u t r z y m u j e  eie w zespole 
nortowym Szezeein-Swinouj-
ście. w k tórym II i 20 b m .  mrze 
ładowano 187 t v s .  ton towarów.  
Wczora j  dokerzy zespołu por­
towego Szczecin-Swinoujścłe 
przeładowali około 89 t y s .  ton 
towarów.  

W Świnoujściu t r w a  roeładtt 
n e k  dwóch na jwiększych pol­
skich masowców pływających 
w e  f lotyl l i  Pol sk ie j  Żeglugi 
Morskiej  . .Turoszów" i „Beł­
chatów".  k t ó r e  przywiozły dla 
polskiego hutnictwa no 76 t y s .  
ton r u d y .  Wyładunek przebie­
ga  sprawnie.  Zaawansowany 
jes t  także wyładunek 3t tys .  
ton fos fory tów dla polskiego 
przemysłu chemicznego z ma­
sowca P2M ..Narwik II" .  • w świnoujskim porcie r y ­
backim zacumował t rawler  
. .Albakora"  z miejscowego 
Przedsiębiorstwa Połowów Da­
lekomorskich i Usług Ryba­
ckich ..Odra" otwiera jący  w y  
ja tkowo długa serie powrotów 
dalekomorskich r y b a k ó w  z od 
ległych łowisk. Po  „Albakorze"  
która  powróciła do k r a j u  : 
dłuższego pobytu — zgodnie s 
odpowiednimi międzynarodowy 
mi porozumieniami — na ło­
wiskach a f rykańsk ich  wrócą 
do  Świnoujścia  także  z łowisk 
a f rykańsk ich  — inne jednostki 
. .Odrv"  — „Murena" i ..Dora­
d a " .  Płyną do k r a j u  także trzy 
s tatki  „ O d r y "  o nazwach pol­
skich jezior, k tóre  prowadziły 
ostatnio połowy kalmarów 
wyznaczonych im rejonach 
..Mielno*'. „Morskie O k o "  
...Tanino". Wkrótce spodziewa­
n y  jes t  w r a c a j a c y  z łowisk 
..Grinwal". 

Proces grupy 
terrorystycznej* w Kabulu 

W K a b u l u  o g ł o s z o n o  w y ­
r o k i  w p r o c e s i e  c z ł o n k ó w  
g r u p y  d y w e r s y j n o - t e r r o r y -
s t y c z n e j ,  r o z g r o m i o n e j  p r z e z  
w ł a d z e  a f g a ń s k i e  n a  p o c z a t  
k u  b r .  P r z e d  s a d e m  s t a n ą ł  
s z e f  b a n d y  B a r t a l i  D ż a f a r ,  
z n a n y  p o d  p r z y d o m k i e m  
K a s  i m  o r a z  11 j e g o  p o d k o ­
m e n d n y c h .  B y l i  o n i  o s k a r ­
ż e n i  o z a b ó j s t w o  k i l k u  d z i a  
ł ą c z y  p a r t y j n y c h ,  n i e l e g a l ­
n e  p o s i a d a n i e  b r o n i  i r o z ­
p o w s z e c h n i a n i e  d y w e r s y j ­
n y c h  u l o t e k .  D w a j  c z ł o n k o ­
w i e  b a n d y ,  k t ó r y m  u d o w o d  
n i o n o  b e z p o ś r e d n i  u d z i a ł  w 
z a b ó j s t w a c h ,  s k a z a n i  z o s t a l i  
n a  k a r y  ś m i e r c i ,  p o z o s t a ­
ł y m  w y m i e r z o n o  k a r y  w i ę -

W t o k u  p r o c e s u  o s k a r ż e ­
n i  z e z n a l i ,  że o t r z y m y w a l i ,  
i n s t r u k c j e  i p i e n i ą d z e  m .  In.  

o d  e m i s a r i u s z y  o r g a n i z a c j i  
„ O ż a m i a t  I s l a m i "  m a j ą c e j  
s w a  s i e d z i b ę  w M e s z h e -
d z i e  h a  t e r e n i e  I r a n u  i p o ­
w i ą z a n e j  z k o n t r r e w o l u c y j  
n y m i  g r u p a m i  a f g a ń s k i m i  
d z i a ł a j a c y m i  w P e s h a w a r z e .  
n a  t e r y t o r i u m  P a k i s t a n u .  
O r g a n i z a c j a  t a  d z i a ł a ł a  n i e  
t y l k o  p r z e c i w  A f g a n i s t a n o ­
w i  l e c z  t a k i e  p r z e c i w  n a r o  
d o w y m  i n t e r e s o m  I r a n u .  
J a k  j u ż  i n f o r m o w a l i ś m y  
w ł a d z e  i r a ń s k i e  z a k a z a ł y  
d z i a ł a l n o ś c i  „ D ż a m i a t  I s l a ­
m i " .  ( P A P )  

A k t y  t e r r o r u  E T A  

Autobus najechał na minę 
W c z o r a j  r a n o  n i e  o p o d a l  

m i a s t a  L o g r o n i o  w p ó ł n o c  
n e j  H i s z p a n i i  n a j e c h a ł  n a  
m i n ę  a u t o b u s  p o l i c y j n y  w i o  
z ą c y  n a  ć w i c z e n i a  p l u t o n  
h i s z p a ń s k i e j  p o l i c j i  z m i l i t a  
r y z o w a n e j  „ J u a r d i a  C i  v i i " .  
W s k u t e k  e k s p l o z j i  z g i n ą ł  
d o w ó d c a  p l u t o n u ,  a 20 p o ­
l i c j a n t ó w  o d n i o s ł o  r a n y .  L i  
c z b a  o f i a r  b y ł a b y  z n a c z n i e  
w i ę k s z a ,  g d y b y  n i e  z a w i o ­
d ł y  z a p a l n i k i  t r z e c h  d a l ­
s z y c h  ł a d u n k ó w  w y b u c h o ­
w y c h .  

B y ł  t o  d r u g i  w c i ą g u  10 
d n i  z a m a c h  n a  d u ż y  o d ­
d z i a ł  p o l i c y j n y ,  k t ó r e g o  d o  
k o n a l i  t e r r o r y ś c i  z s e p a r a ­
t y s t y c z n e j  o r g a n i z a c j i  b a s -

Katastrofa tankowca w Rotterdamie 
W c z o r a j  o świcie zatonął 

w porcie rotterdamskim 200-
tysięcznik armatora z Hong 
kongu p ł y w a j ą c y  pod libe-
r y j s k ą  banderą.  Podczas wyła 
dowywania  ropy  tankowiec 
„Energy Concentration'» roz­
padł się n a  pół i poszedł na 
dno. Żaden x członków załogi 
nie odniósł obrażeń. Do base­
nów przedostało się ponad 4 tys .  
ten ropy.  Port  został zamknię 
ty .  do  a k c j i  przystąpiły spe­
c ja lne  jednostki  ratownicze. W roku  ubiegłym zatonęło 
27 tankowców.  Pięć * nich f i  

gurowało w re jes trach super-
tankowców (ponad 260 tys.  
ton). J a k  twierdzą specjaliści  
— części katastrof  dałoby się 
uniknąć, g d y b y  towarzystwa 
przewozowe przykładały więk 
szą w a g ę  do elementarnych 
norm bezpieczeństwa. 

k i j s k i e j  E T A .  W p o p r z e d ­
n i m ,  13 b m . ,  t e r r o r y ś c i  z a  
a t a k o w a l i  n a '  p r z e d m i e ś c i u  
m i e j s c o w o ś c i  O r i a  w b a s ­
k i j s k i e j  p r o w i n c j i  G u i p u z -
c o a  k o l u m n ę  p i ę c i u  s a m o ­
c h o d ó w  p o l i c y j n y c h .  P o n i e ­
ś l i  w ó w c z a s  ś m i e r ć  d w a j  
c z ł o n k o w i e  „ G u a r d i a  C i -
v i l "  i d w a j  b o j o w n i c y  E T A .  

W o b a w i e  p r z e d  d a l s z y ­
m i  a t a k a m i  t e r r o r u  E T A ,  
w y m i e r z o n y m i  p r z e c i w k o  

n e w r a l g i c z n e m u  s e k t o r o w i  
g o s p o d a r k i  h i s z p a ń s k i e j ,  j a  
k i m  j e s t  „ p r z e m y s ł  t u r y s t y  
c z n y "  n a  m a d r y c k i m  l o t n i  
s k u  m i ę d z y n a r o d o w y m  B a  
r a j a s  i n a  w s z y s t k i c h  d w o r  
c a c h  k o l e j o w y c h  s t o l i c y  z a  
m k n i ę t o  a u t o m a t y c z n e  p r z e  
c h o w a l n i e  b a g a ż u  i z w i ę k ­
s z o n o  o d  p o n i e d z i a ł k u  l i c z  
b ę  p a t r o l i  p o l i c y j n y c h .  W 
l i p c u  u b .  r o k u  e k s p l o z j e  
b o m b  z e g a r o w y c h  u m i e ­
s z c z o n y c h  w p r z e c h o w a l ­
n i a c h  n a  d w o r c u  C h a m a r t i n  
i n a  l o t n i s k u  s p o w o d o w a ł y  

, w i e l e  o f i a r  w ś r ó d  p o d r ó ż ­
n y c h .  ( P A P )  

Zacięta walka w regatach 
,Operacji Żagiel-80" Fi 

d D o k o ń c z e n i e  z e  s t r .  1 
ło w p i ą t e k  r a n o  d o  b o j u  n a  
B a ł t y k u  100 ż e g l a r s k i c h  z a ­
łóg.  w t y m  9 z a ł ó g  d u ż y c h  
s t a t k ó w  s z k o l n y c h .  W ł a  
ś n i e  o n e  — „ D a r  P o m o r z a "  
i „ P o g ó r i a '  z P o l s k i ,  n a j ­
w i ę k s z y  ż a g l o w i e c  ś w i a t a  
„ K r u z e n s z t e r n "  z e  Z w i ą z k u  
R a d z i e c k i e g o .  e k w a d o r s k i  
. . G u a y a s " .  n i e m i e c k i  „ G o r c h  
F o c k " .  d u ń s k i e  „ G e o r g  S t a -
g e " ,  „ C r e o l e "  i . . D a n m a r k "  
o r a z  n o r w e s k i  „ S o e r l a n d e t "  
w e s z ł y  o o d  p e ł n y m i  ż a g l a ­
m i  d o  w a l k i  j a k o  p i e r w s z e .  
A z a  n i m i  c a ł a  o l e j a d a  
m n i e j s z y c h  j e d n o s t e k .  

W c z o r a j  w p o ł u d n i e  z a  
p o ś r e d n i c t w e m  W i t o w o - R a -
d i o  u z y s k a l i ś m y  p o ł ą c z e n i e  
z p o k ł a d e m  n a s z e j  s ę d z i w e j  
b i a ł e i  f r e g a t y .  

Radiooficer Wojciech Reka-
w e k  i n f o r m u j e :  w t e j  chwili  to 
czymv zacięty b ó j  z niemiec­
kim barkiem ..Gorch Fock".  
Cala załoga na pokładzie. 
Wszyscy chłobey przy linach. 
Komenda goni komendę. T r w a  
nieusta jaca praca przv ża­
glach. Zbieramy dosłownie każ­
d y  Dodmuch słabiutkiego wia­
tru.  nłynac z szybkością t y l k o  
1—2 węzłów. „Karlskrona"  i 
meta zaledwie $ mil przed na­
mi .  A „Gorch Fock"  zaledwie 
n*ł mili za nasza r u f a .  Nie m o  
żemv dopuścić, b y  na t y m  ©-
gtatnim odcinku wyprzedzili  
*18 Niemcy. 

Z re lac j i  radiooficera wynika,  
że od samego startu w a l k a  by­
ła bardzo zacięta. Zaczęło się 
sztormowo. Z tego powodu trze 
ba było nawet  przesunąć start  
z czwartku na piątek.  gdyż  
mniejsze jednoski  nie mogły 
dotrzeć na czas ood Gedser. 
Później wiał s p r z y j a j a c y  zacho­
dni wiatr .  „Pogoria"  i ..Dar 
Pomorza" trzymały się ciągłe 
na czele s tawki .  Ale przeciw­
nicy by l i  tuż. t u i .  Sy tuac ja  ta­
k a  utrzymywała sie aż do mo­
mentu. gdy  cała armada znała 
zła sie na nółnoc od Gotlandu 
i skierować miała sie n a  nołu-
dnie — w w ą s k i e  nrzejście  mię 
dzy w y s p a  a brzegami Szwecj i .  

W p o n i e d z i a ł e k  w i e c z o ­
r e m  z ł a p a n o  k o r z y s t n y  
w i a t r .  „ D a r "  r u s z y ł  z p r ę d ­
k o ś c i ą  12 w ę z ł ó w  i t a k  b y ­
ł o  n i e m a l  a ż  d o  w c z o r a j s z e  
g o  r a n k a ,  k i e d y  j u ż  w p o ­
b l i ż u  m e t y  n a s t a p i ł a  z n o w u  
z m i a n a  s y t u a c j i  i p ł y n ą ć  
m o ż n a  b y ł o  z a l e d w i e  z p r ę d  
k o ś c i ą  1 — 2  w ę z ł ó w .  

— M y  w a l c z y m y  c i ę ż k o  
— p o w i e d z i a ł  n a  k o n i e c  — i 
n i e z n a n y  j e s t  j e s z c z e  w y ­
n i k  n a s z e j  w a l k i ,  a l e  m a m  
j u ż  d l a  w a s z y c h  c z y t e l n i ­
k ó w  r a d o s n a  w i e ś ć :  m ł o d a  
z a ł o g a  „ P o g o r i i "  p ł y n ą c a  
p o d  k o m e n d a  k p t .  K r z y s z t o  
f a  B a r a n o w s k i e g o  o d p o c z y  
w a  j u ż  w p o r c i e .  W e  w t o ­
r e k  r a n o  — o g o d z .  4.20 
p r z e k r o c z y ł a  b o w i e m  l i n i ę  

m e t y .  j a k o  p i e r w s z a  w ś r ó d  
d u ż y c h  ż a g l o w c ó w .  O k a z a ­
ła s i e  b e z w z g l ę d n i e  n a j s z y b  
s z a  w n a s z y m  g r o n i e  i w y ­
szła z w y c i ę s k o  z t r u d n e g o  
b o j u .  c h o ć  n i e  w i a d o m o  j e ­
s z c z e  j a k  b ę d z i e  p o  p r z e l i ­
c z e n i u  — z a s t o s o w a n i u  f o r ­
m u ł  w y r ó w n a w c z y c h  d l a  p o  
s z c z e g ó l n y c h  j e d n o s t e k .  A l e  
f a k t  p o z o s t a j e  f a k t e m ,  ż e  
ż e g l a r z e  Ż e l a z n e j  S z e k l i  p ł y  
n e l i  z n a k o m i c i e .  M e t e  p r z e  
k r o c z y ł  r ó w n i e ż  e k w a d o r s k i  
„ G u a y a s "  — o g o d z .  9.05. 
M y  j e s t e ś m y  t u ż .  t u ż  w a l ­
c z ą c  o t r z e c i ą  p o z y c j e  z 
„ G o r c h  F o c k i e m " .  R e s z t a  
d u ż y c h  ż a g l o w c ó w  j e s t  k i l ­
k a d z i e s i ą t  m i n u t  z a  n a m i .  

A c o  z n a s z y m i  j a c h t a m i  
s t a r t u j ą c y m i  w g r u p i e  m a ­
ł y c h  j e d n o s t e k  ż a g l o w y c h ?  

— Spisywal i  sie również do­
brze.  „Wojewoda Pomorski"  
prowadził w t e j  grupie jedno­
stek nrzez cały czas. Nie w i e m  
dokładnie czy był p ierwszy  
na mecie, a le  je s t  już  także w 
Karlskronie. Podobnie j a k  
..Hetman". ..Roztocze" i ..Haj­
d u k " .  które  w panujących wa­
runkach j a k o  małe i lekkie  w y  
sunęły sie do przodu. 

K i e d y  c z y t a c i e  t e  s ł o w a ,  
w a l k a  j e s t  j u ż  r o z s t r z y g n i e  
t a .  N i e  u d a ł o  s i ę  n a m  j e d ­
n a k  u z y s k a ć  o s t a t e c z n y c h  
j e j  r e z u l t a t ó w .  Z . G .  

Ponure w i z j e  
brytyjskiego dziennika 

J a k  oświadczył niedawno 
wiceminister s p r a w  wewnętrz­
nych Wie lk ie j  Brytanii,  lord 
Belstead, totalny a t a k  jądro­
w y  na Wielką Brytanię  pozo­
stawiłby przy  życiu t y l k o  15 mi 
lionów B r y t y j c z y k ó w  z lud­
ności, l iczącej  obecnie $6 mi­
lionów osób. Opublikowane 
przez dziennik The Guar­
d i a n "  sprawozdanie dotyczące 
hrabs twa  Cambridgeshire do­
d a j e  wielu szczegółów do  t e j  
p o n u r e j  prognozy. 

W k r a j u ,  poddanym takie­
mu atakowi-, zostaną zawieszo 
ne praktycznie  wszystk ie  pra­
w a  i swobody obywatelskie.  
Władze otrzymają  niemal dy­
ktatorskie  uprawnienia,  pole­
g a j ą c e  m .  in. n a  p r a w i e  re­
kwizyc j i  wszystkiego, co bę­
dzie potrzebne do przetrwa­
nia — głównie żywności  i pa­
l iw.  Większość tych.  którzy 
przeżyją pierwsze s k u t k i  ata­
k u .  zostanie skierowana do  r o  
bót f izycznych. Zaopatrzenie 

w wodę ograniczone zostanie 
do 1 l i t ra  dziennie. Przez 
pierwsze d w a  tygodnie pozo­
stali przy  życiu B r y t y j c z y c y  
będą musieli pozostawać w 
schronach atomowych — jeśli  
do takich t raf ią .  Komunikacja  
i te lekomunikacja  dla  celów 
p r y w a t n y c h  przestaną istnieć. 

W Wie lk ie j  Brytani i  toczy 
się obecnie przybiera jąca  na 
sile d y s k u s j a  n a  temat  celo­
wości przedłużania istnienia 
b r y t y j s k i e j  broni j ą d r o w e j  
oraz stacjonowania broni a m e  
r y k a ń s k i e j  na terytor ium k r a  
j u .  Poważne kręg i  społeczeń­
s twa  wys tępu ją  przeciwko 
b r y t y j s k i m  zbrojeniom atomo 
w y m ,  k tóre  ich zdaniem, na­
raża ją  k r a j  n a  a t a k  nuklear­
ny.  Oficjalne p lany rządowe 
na w y p a d e k  konf l ik tu  jądro­
w e g o  pozwalają  uświadomić so 
bie rozmiary tego zagrożenia 
i wzmacniają  argumenty  prze 
ciwników b r y t y j s k i c h  zbrojeń 
atomowych. (PAP) 

Zdjęcia satelitarne 
Zalewu Szczecińskiego 

Zdjęcia satel i tarne sa w Pol­
sce w y k o r z y s t y w a n e  do bada­
nia przezroczystości w ó d  Zale­
wu Szczecińskiego i przyle­
głych obszarów Bałtyku. W In­
stytucie Geodezji i Kartogra­
f i i  w Warszawie  opracowano 
serie zd jęć  Zalewu Szczecińskie 
g o  w y k o n y w a n y c h  w różnych 
odstępach czasu przez sateli­
t ę  ..I.andsat". Zdjęcia wykony­
w a n e  w różnych zakresach 
widma widzialnego i podczer­
wieni  pozwoliły n a  roznoznawa 
nie w ó d  o różnym stopniu za­
nieczyszczenia oraz n a  w y k r y  
wanie  planktonu i wodorostów. 

Umożliwiło to sporządzenie ma 
p y  przezroczystości wód zale­
w u  oraz rozpoznanie skupisk  
planktonu i wodorostów. W y ­
konywanie  zd jęć  w różnych 
odstępach pozwoliło prześledzić 
z j a w i s k a  rozwoju planktonu 
roślinnego. 

Wykorzystanie zd jęć  sateli­
tarnych pozwoli w przyszłości 
n a  badania dużych zbiorników 
wodnych — zalewów i zatok 
i przybrzeżnej  s t r e f y  morskie j .  
Można będzie w sposób ciągły 
śledzić r o z w ó j  i rozprzestrze­
nianie sie planktonu roślinne­
g o  oraz glonów i wodorostów. 

Sukces  
M. Zawadzkiej 

Laureatka „złotej dziewiątki 1  

w tegorocznym IV młodzieżo­
w y m  fes t iwalu  piosenki w To. 
runiu  Małgorzata Zawadzka, 
odniosła jeszcze jeden sukces, 
t y m  razem międzynarodowy. 
Zwyciężyła mianowicie w za­
kończonym właśnie w szwedz­
k i m  mieście Karlshamn doro­
cznym fes t iwalu  piosenki kra­
j ó w  nadbałtyckich. 

J u r y  oceniło n a j w y ż e j  żarów 
no kunszt  piosenkarski Polki, 
j a k  i śpiewane nrzez nia utwo­
r y :  „Nie wierz  mi. nie u f a j  
m i "  Andrze ja  K o f t y  oraz w y k o  
nana w jeżyku  angielskim „My 
b a b y  wai t s  f o r  r a i n g  d a v "  
rosława Kukulskiego.  Warto  przypomnieć, łe festi­
w a l  w Karlshamn jes t  szczęśli­
w y  dla naszych w y k o n a w c ó w  i 
autorów piosenek. W uh.  roku  
zwyciężyła w nim również Pol­
k a  —> Maria Jeżowska.  

T r z y n a s t a  
t e g o r o c z n a  
o f i a r a  T a t r  

W Tatrach w nocy s ponie­
działku n a  wtorek  trwała a k ­
c j a  ratownicza w re jonie  O r l e j  
Perci, w k t ó r e j  uczestniczyło 
ponad dwudziestu członków 
g r u p y  tatrzańskie j  GOPR pod 
kierunkiem ANTONIEGO J A  
NIKA. W poniedziałek — w Ta 
trach wiał halny  wia t r ,  było 
mglisto, padał deszcz — n;i 
Granackie j  Przełęczy doszło do 
tragedii.  Na śniegu osunął się 
i spadał w stronę Doliny Pań«z 
czyca młody t u r y s t a .  W czasie 
osuwania się potrącił drugiego. 
W y p a d e k  zakończył się tra­
gicznie: 19-letni Maciej  Urba-
czewski z Łodzi poniósł śmierć, 
20-letni A n d r z e j  S .  z Warsza­
w y  doznał poważnych obrażeń 
i przebywa w szpitalu. W kro­
nikach g r u p y  ta t rzańsk ie j  
GOPR odnotowano t rzynasty  w 
br .  w y p a d e k  śmierci w Ta-

Turyści  chodzący po Tatrach 
lekceważą ostrzeżenia GOPR o 
niebezpieczeństwach w górach.  
Od początku letniego sezonu r a  
townicy i przewodnicy górscy 
informują  o śniegu leżącym 
na północnych zboczach Tatr, 
ape lu jąc  o niepodejmowanie 
wycieczek w re jon  Rysów, Or 
l e j  Perci, Zawratu .  Mimo o-
strzeżeń w minionym tygodniu 
t y l k o  w re jonie  Rysów, goprow 
cy  musieli  interweniować d w a  
naście r a z y  organizując wielo­
osobowe w y p r a w y  po kontuzjo 
wanych turys tów.  GOPR a p e l u j e  o rozwagę, o 
przestrzeganie zasad bezpie­
cznego chodzenia p o  Tatrach. 

Wzrost aktywności 
sejsmicznej na świecie 

J a k  w y n i k a  z d a n y c h  o p u  
b l i k o w a n y c h  p r z e z  a m e r y ­
k a ń s k ą  s ł u ż b ę  g e o l o g i c z n ą ,  
w p i e r w s z y m  p ó ł r o c z u  b r .  
z a n o t o w a n o  n a  ś w i e c i e  26 
s i l n y c h  t r z ę s i e ń  z i e m i ,  t z n .  
o 40 p r o c .  w i ę c e j  n i ż  w t y m  
s a m y m  o k r e s i e  r o k u  u b i e ­
g ł e g o .  

Z g o d n i e  z p r z y j ę t y m i  k r y  
t e r i a m i ,  j a k o  „ s i l n e "  o k r e ś  
l a  s i ę  w s t r z ą s y  t e k t o n i c z ­
n e  o n a s t ę ż e n i u  p r z e k r a ­
c z a j ą c y m  6,5 st.  w e d ł u g  s k a  
l i  R i c h t e r a  l u b  t e ż  s ł a b s z e ,  
k t ó r e  s p o w o d o w a ł y  j e d n a k  
o f i a r y  w l u d z i a c h  i p o w a ż  
n e  s t r a t y  m a t e r i a l n e .  W 
c i ą g u  p i e r w s z y c h  6 m i e s i ę ­
c y  t e g o  r o k u  56 o s ó b  p o ­
n i o s ł o  ś m i e r ć  w r e z u l t a c i e  
t r z ę s i e ń  z i e m i .  

N a s i l n i e j s z e  w s t r z ą s y  z a  
n o t o w a n o  w b r .  n a  A z o ­
r a c h ,  W y s p a c h  F i d ż i  o r a z  
n a  F i l i p i n a c h .  

c m #  w Z 
T. Dembończyk pierwszym medalistą 
# D o k o ń c z e n i e  z e  s t r .  1 zdobył Daniel Hunez (Kuba), 

który rezultatem 275 k g  po-
znalatia s ię  w f inale  ol impij  prawił o 2,5 k g  rekord świa-
skim i wywalczyła punktowa- ta. Srebrnym medalistą został 
ne  mie jsce  (5) Dorocie Brzo- j u r i k  Sark i s jan  (ZSRR) 

K. Stefaniak V (  
czwarty w kbks . ^ 
Emocjonujący przebieg, $ % 

i /a rł i i n Hrr*\X7 3 kAR&U* poniedziałkową konkur '^  
strzelania z karabinka • od 

j a r k i s j a n  (ZSKH; — sirzeiania z ' , ń W  ' ^ 7 
zowskie j .  j a k  również dziel- 270 kR. Sark i s jan  w podrzu- . kalibrowego (60 str * SW' Ł 

n y m  hokeistom na t rawie,  k tó  cle uzyskał 157,5 k g  poprawia pozycji  leżącej). Bardzo  | f  •iczyr 
rzy p o  ś w i e t n e j  grze zremiso- j ą c  o 2,5 k g  własny rekord spisali się Polacy — . gi "natOr 
wali  z drużyną wielokrotnych  1 świata.  Był on również do- sztof Stefaniak (598 P**' '%ritu 
mistrzów olimpijskich — Indii, tychczasowym rekordzistą świa  jął czwarte  miejsce, a $ tą .  u 

' ' " . w dwuboju .  Kosmatko (596 pkt.) 
W e  wtorek  kole jny medal siąty.  Rezultat Ste faniak  i D l  

również naj lepszy w historii  8 \t 
' podno reprezentantów  Polski ^ 

szeniu ciężarów w wadze  60 k g  konkurencj i  na \ZvZJ} H' 
MAREK SEWERYN»— 282,5 kg.  olimpijskich. ZWyciW* ' k j ?  U' 

«751,- Vnrnlv  X7-i rrr, (59» f_ Ofrv 

s t a j ą c  się rewelacją  olimpij­
skiego dnia. 

Z okaz j i  naszego święta  na- dla polskich barw,  
rodowego pod adresem klerów brązowy wywalczył  
nictwa i o l impi jczyków składa 
no g r a t u l a c j e  i najserdeczniej­
sze życzenia. J u ż  w e  wczesnych 
godzinach rannych złożyła na­
s z e j  ekipie gratulac je  d y r e k ­
c j a  wioski  ol impijskie j ,  prze­
wodniczący komitetu olimpij- laków s t a r t u j ą c y  
skiego NRD — Manfred Ewald, 
j a k  również I sekretarz  dz^el 
nicy Moskwy Dzierżyński j ,  
która pa t ronu je  polskie j  eki­
pie o l impi j sk ie j  — Komarow. 

Wróćmy jednak jeszcze do 
poniedziałku. Pierwszy medal  
na igrzyskach olimpijskich w 
Moskwie dla Polski w y w a l ­
czył w poniedziałek wieczo­
rem ciężarowiec — Tadeusz 
Dembończyk. W wadze kogu­
c ie j  (56 kg)  zajął  on 3 mie jsce  
z d o b y w a j ą c  medal brązowy,  r e  
zultatem 285 kg,  lepszym o S 
ki logramów od dotychczaso­
wego  rekordu Polski należące 
g o  do Marka Seweryna.  

Złoty medal w t e j  wadze  

Złotym medalistą został Wik- gier Karoly Varga  u'
6tZy 

tor Mazin (ZSRR) — 290 kg,  w y r ó w n u j ą c  rekord ' %  
- • - Alimniic b-i 2̂1. rekord olimpijski.  % % 

zajął  

strzem olimpijskim j W v  
Hellfrie^ Heilfort - f j  jtf ,.CH lt 

I był Peter  ZaprianoW 
punktów (Bułgaria). 

Dwójka wioślarek Gedanii 
w olimpijskim finale 

.1875 , 

, 8  
W poniedziałek w drugim dniu biegów z udziałem  z a*fg |< kóty n 
iwodów wioślarskich na olim" czek 12 k r a j ó w .  Polskę '„„„ii U i '  ̂ r -

zentowało 5 osad i z a p ^  ^ % s 
wały s ię  one dużo l e P ^ W l°r Ry 
poprzedniego dnia i J Zaki 
Dwie nasze osady — " ..rt 

zawodów wioślarskich na olim" 
pijskirri torze Kryłatskoje od­
były ślę  wyścig i  e l iminacyjne 
osad kobiecych. Rozegrano 13 

Niepowodzenia 5-boistów 
Drugą konkurencją  pięciobo- chosłowacją, Wę&rami, ZSRR 

j u  szermierkę — prawdziwy  i Polską. 

jęła w szermierce piąte  miejs-  r o s t i n e m  _ 3 1 Y 8  D k t  t P a w , e m  
ce, m a j ą c  na s w y m  koncie 68 L e d , n i c w e m  _ 3074 p k t ,  z P o i a  
zwycięstw, podczas, gdy  z w y -  k ó w  J a n u „  P e c i a k  jes t  na 13 
ciężcy — Węgrzy 89. pozycji  — 2892 pkt.  Jan  Olesiń-
. r a x s ;  pkt-»»»«• 
który  j a k o  jedyny miał maksy 
malną ilość 200 pkt.  Z Polaków 
Peciak i Olesiński podzielili W konkurencj i  d r u ż y n o w e j  
nŁejsca od 20 do 26 z innymi po trzech konkurencjach prowa 

zentowało a osaa 1 «f 
wały s ię  one dużo lep'*L# 
poprzedniego dnia 
Dwie nasze osady — d 

podwójna i d w ó j k a  be* . 3 w , 
ka awansowały do ikonie, 

W czwartym wyścigu  e /  sta 
n a c y j n y m  wystąpiła jt cj/. zax 
d w ó j k a  podwójna:  Han»8 $ H0..

Tuta 
kiewicz, Janina  Klucznik. C. \yS2 
ły one za przeciwniczki f \ 'ei f 

duże tempo i na meci 
tóg 

i»' ą cz e c ]  

pięcioboistami, zaś  B a j a n  w y ­
lądował na d a l e k i e j  35 pozycji.  

dzą W ę g r y  — 8138 pkt., w y p r z e  
dza jąc  ZSRR — 9046 pkt., Szwe 

Drużynowo wygrała strzelanie c j ę  — 885« pkt.  Polska j e s t  na 
Szwecja,  przed Francją,  Cze- 5 mie jscu — 8560 p k t .  

W innych dyscyplinach 
Na olimpijskich arenach od ło w poniedziałek. We wtorek 

b y w a  się codziennie t y l e  im- reprezentanci naszych gier 
prez. że t rudno nam podawać odnieśli d w a  zwycięstwa 

przepłynięciu 
miały przewagę 5 se»-
W. Brytanią i ponad  1 0  jjjj 
nad Węgrami.  , r |t ;>ey ' .  

W podobnym sty lu  ^ ,1 j%w c ó x  
s w ó j  wyśc ig  e l i m i n a c y j n i ^  
sze brązowe medalistki  l

u , | /  tk*aDUri 
nich mistrzostw świata J Haie; 
rzata Dłużewska i Cz« ^ 2ał 

połowy dystansu kroku „ w. ^ 
szym wioślarkom d o t r z y j  « y U k c  
ły t y l k o  Rumunki,  jed»**i; »0 , 
d r u g i e j  połowie polska  n ,  <| 
wyraźnie* przyspieszyła i J U  
lowniku osiągnęły . P feK'' i -SR? Rumunią ponad 8 » , 1 
nad Węgrami ponad l 6  ' e #  tiU W <***&& pviictu • x -SI 

Kiedy na starcie do tr* .1) «Sta 
g o  wyśc igu  eliminacyLyl' 
stanęły j edynki  Meksyku ^ 

wszystkie.  Staramy się więc 
przede wszystkim choć w skró  
cie podać rezultaty uzyskane  
przez Polaków w dyscyplinach, 
o których nie  piszemy od­
dzielnie. 

Zacznijmy od gier.  Miłą nie 
spodziankę sprawil i  polscy ho­
keiści r e m i s u j ą c  2:2 (0:1) x In­
diami, przy  czym drugą bram 
k ę  nasi stracili  na sekundy 
przed końcem meczu. 

O wie le  gorze j  powiodło się 

piłkarze ręczni pokonali Ku­
bę  34:1» (14:10). a s iatkarze po 
zaciętym p o j e d y n k u  w y g r a l i  z 
Rumunią 3:1 (8:15, 15;12. 111:13, 

Ze zmiennym szczęściem 
walczyli  w Moskwie polscy 
pięściarze. W poniedziałek za­
notowaliśmy d w i e  przegrane 
__ Bogdan Gajda (63,5 kg)  
przegrał z czarnoskórym re­
prezentantem Szwecj i  Shapra-
chem Odhiambo 1:4. «**•"-

naszym korzykarzom, którzy miast  Henryk Pielesiak (48 kg) 
przegrali  zdecydowanie 
Hiszpanią 81:104 (43:50). To b y  

Międzynarodowy 

motocross w Sopocie 
We wtorek  na torze crosso-

w y m  w Sopocie — Kamiennym 
Potoku rozegrane zostały mię­
dzynarodowe zawody motocro-
ssowe. W klasie 125 ccm kole j­
ność była następująca:  1. Jor-  _ 
gen Jansson (Szwecja). 2. Zbi- k w a l i f i k u j ą c  się do  n a j l e p s z e j  
g n i e w  Groth (Budowlani 

po d o b r e j  walce  przegrał ra­
c z e j  niezbyt zasłużenie 2:3 Ł 
bokserem KRLD Byong Uk. 
W e  wtorek  walczył t y l k o  je­
den nasz reprezentant Kazi­
mierz Szczerba (67 kg), k tóry  
wygrał  z Miroslavem Pavlo. 
v e m  (CSRS) po prs 
w a l k i  w d r u g i e j  rundzie 
w s k u t e k  kontuz j i  łuku b r w i o  z m o r z y  
w e g o  Czechosłowaka. Rozpoczęli w a l k i  szermierze. 
W e  florecie t r ó j k a  Polaków 

gari i  i Polski zaczął i . ^ r n i  
ulewny  deszcz. Pogoda 
głównie słaba postawa » d  V 
Dziadury w p ierwsze j  P°*1 J W 
dystansu zmartwiła nielic® Ą ( .  <0, ^ 

B T - s H ? S t e :  
Dopiero ostatnie 250 1»; J 0L,FVrr 
których Dziad u ra ] 

W pierwszym w t o r k 0 *  
wyścigu  wystąpiła nasza 
większa nadzieja,  czwór*8-, 
sternikiem — medaliści -.<1 
strzostw ś w i a t a :  Grzegor*jLi 
lak, Adam Tomasiak. ® J 
gorz Nowak. Ryszard 
niuk, S. Ryszard Kubiak- > 
neli oni z nsariarni nęli oni z osadami R r „ >  
CSRS, Szwajcar i i  i i A  
z a j m u j ą c  zdecydowanie P1 ł 
sze miejsce, p r o w a d s 3 ^ y  

-m r a v i u -  pierwszych metrów i sySgfc 
przerwaniu tycznie powiększa jąc  prZeJ/ 
- W f inale  27 hm. p o l s k i , / '  

zmierzy się ze S z w » W  
ZSRR, Bułgarią, NRD i 9 

Gdańsk). 3. Jerzy  Skura t  (Sto­
mil Olsztyn). 4. U w e  Martin 
(MC Kali  Merkers NRD). 5. 
Michael Bansemer (Magdeburg 
— NRD). 6. Andrzei  Gredziński 
(Stomil Ol.). 

Klasy  250 i 500 ccm starto­
wały  wsDÓlnie. A oto wynik i  
d w u  w y ś c i g ó w  w tych  klasach:  
I w y ś c i g  — 1. Miroslav Hana-
cek (Ostrava CSRS). 2. Toni 
St i f ter  (Szwajcaria). 3. Franti-
sek Majer  (Ostrava), 4. Jaro-
s l a v  Marik (Ruda Hvezda Pra­
ga (CSRS). 5. Josef Brabec 
(Dukla Musawa CSRS): II wyś­
cig  — 1. Helmuth Schadenberg 
(Dynamo Magdeburg.  NRD). 
2. Frantisek Majer  (Ostrava). 
3. Miroslav Hanacek (Ostrava), 
4. Sam Knutsson (Szwecja). 

. W czwartym w y ś c i g u J W  
Adam Robak. Bogusław Zych piła polska d w ó j k a  
i Lech Koziejowski  przeszła po złożona z młodych za^ ,,(> 
myślnie 2 r u n d y  eliminacji,  k ó w :  Wiesława K u j d y  (".,(»! 

' '~4 i Piotra Tobolskiego ..cf] 
Wyścig  rozpoczął się se» 8  / '  
nie. Tuż p o  starcie na f j l  W zapasach w st .  k las .  ,, me. r u z  p o  starcie ne „k 

Polaków, którzy rozpoczęli eli wyszła Francja,  w y p r z e - 1  
minacje  w niedzielę i ponie-  Z S R R  i Polskę (startowały 
działek szanse n a  medal  (brą trzy osady — d w i e  wcł%" ( 
z o w y  n a  pewno,  a może s rebr-  do  finału). Jednak  po 
n y  ' lub  złoty) ma już  t y l k o  prowadzenie objęl i  zawo" jf 
T » n i . r i «  Cw inn ket- w a l  raHzipccv Nasja  rfmnlltS ' d radzieccy. Nasza d w ó j k »  . r 

nęła przez połowę dysta» 8 "  f 
3 miejscu, ale po półmetKuV 
lacy minęli Francuzów i w) 
ko się od nich oddalili  $<F' 
ciężyła osada ZSRR o 1" jjfj' 
przed Polakami. P r z e d ^ d '  
mi Polaków w finale ^ 
osady ZSRR. Jugosławii.  Ł 

NRD i W. Brytanii .  

T r w a  X X  
Międzynarodowy 
Kongres Bałtycki 
J a k  już  informowaliśmy,  w 

w auli  Wydziału Eko­
nomiki  Transportu Uni w e r s y  t e  
t u  Gdańskiego w Sopocie roz­
g r y w a n y  jes t  X X  Międzynaro­
d o w y  Kongres Bałtycki w B r y ­
dżu Sportowym. Jaiko pierwszą 
konkurenc ję  rozegrano dwu-
s e s y j n y  I t u r n i e j  kongresowy 
par .  Zwycięzcami p ie rwsze j  
s e s j i  została para  Niedzielski — 
Owczarek (Warszawa), Wyprze 
d z a j ą c  p a r y :  2. Klapper — Wa­
la (Kielce), 3. Milde — Wolny 
(Toruń) oraz 4. Bra t tberg  — 
Karlsson (Szwecja). Najlepsza 
para gdańska Pochroń — W e j k  
nis zajęła 7 miej&ce. 

W d r u g i e j  s e s j i  I turn ie ju  
kongresowego par kolejność 
była następująca:  l .  Mikietyn 
— Kubera  (Śląsk), 2. Daniel — 
Gar dyn ik (Kielce), 3. Ujazdow­
ski  — Łucko (Warszawa). Gdań 
s k a  para Klatkowski  — Ter­
lecki była 7, a naj lepsza para 
zagraniczna Geshakov — Levi 
(Bułgaria) 73. W pierwsze j  ses j i  
startowało 306 par,  w d r u g i e j  
zaś  266. Większość czołowych 
par  k r a j o w y c h  i zagranicznych 
stanęła na starcie równolegle 
do  rozpoczętego t u r n i e j u  miast.  

(st) 

Roman Bierła (w 100 kg). Wal 
czq jeszcze Jó*ef Lipień i 
A n d r z e j  Supron. 

Polsev koszykarze  przegral i  
drugi  mecz e l iminacyjny t y m  
razem  z Jugosławią  91:129 
(43:61). 

— e —  

Pierwsza polska pływaczka 
w olimpijskim finale 

W wyścigach ęl iminacy inych 
na 200 m st. mot. Dorota 
Brzozowska. 16-letnia zawod­
niczka szczecińskiej  Stali  Sto­
cznia uzyskała piąty  rezultat 
dnia poprawia jac  należący do strzostw Polski na « T  ty;, 
n i e j  rekord Polski i j ako  raz drugi  mistrzowski ^ 
pierwsza w nasze j  historii zdobył reprezentant 
olimpijskiego pływania w y w a l  , s k l e j  Unii Bernard 
czyła p r a w o  udziału w f ina- s k u j ą c  14 punktów.  O 
ie. Rywalkami  młodej Polki 2—4 rozegrano bieg  d " , .  ' 
w finałowym wyśc igu  były w y .  Dalsza kolejność- / 
t a k  znakomite zawodniczki Andrze j  Huszcza (FalUP- ff>, 
j a k  Andrea Poilack czy Mi-
chelle Ford. Nie stremowało 
to  Doroty Brzozowskiej,  która 
popłynęła jeszcze l e p i e j  niż w 
eliminacjach, poprawia jąc  re­
kord Polski wynik iem 2.14,12 
i z a j m u j ą c  w f inale  5 miejsce.  

B. Jąder żużlowy1" 
m i s t r z e m  Polsk' 

13 pkt., 3. Henryk 
lubaz) — 13 pkt., / 
Jancarz (Stal GorzoW) „f 
punktów, 5. Roman 
sk i  (Unia Leszno) — ] >e) 
6. Zenon Piech (WybrZ®1 

Na olimpijskich arenach 
Ś R O D A  — 23 L I P C A  

11.06 i 17.00 eliminacje.  

GIMNASTYKA 

9.00 i 16.00 ćwiczenia dowol­
ne  (k). 

HOKEJ NA TRAWIE 

10.00 K u b a  — Tanzania, 11.45 
Indie — Hiszpania, 16.00 ZSRR 
— Polska (m). 

PŁYWANIE y 

9.00 el iminacje:  
(k), 6 X 200 m dow. (W.1 

klas.  (k), 17.30 półfinał? Ą 
delf.  (k), f inały:  1 ^  2 « ^  
.m), 100 m grzh. (kj.  * (H1 

klas.  (k) 4 x 200 m d o w  

SKOKI DO W 

1|.20 trampol ina  (w) 

PODNOSZENIE 

fi»*" 

C I S * * *  

J. Sawko mistrzem 
Polski juniorów 
W Łodzi odbyły s ię  ostatnio 

indywidualne mistrzostwa Pol­
s k i  juniorów w lekkoatletyce.  
Zawodnicy k l u b ó w  t ró jmie j­
skich w y w a l c z y l i  łącznie 6 me 
dali.  Mistrzem k r a j u  został w 
skoku o tyczce J a c e k  S a w k o  
(Bałtyk Gdynia) — 4.90. Srebr­
ne  medale zdobyli :  Jolanta  
Fabian 13.01 w kuli,  Piotr 
Zielke (oboje Lechia Gdańsk) 
2.13 w z w y ż  oraz Piotr Kurow­
ski  (Bałtyk Gdynia) 6.634 w 
10-boju, a brązowe — Jolanta  
Adler  6.16 w dal  (z wiatrem) 
i Marek Cieśla (oboje Lechia 
Gdańsk) 10.78 n a  100 m. 

(W. S.) 

KOLARSTWO 

17.00 tor;  4000 m ind. 1 8  f i ­
nału i ćwierćfinały, spr int  — 
el iminacje.  

KOSZYKÓWKA 

10.00 Brazylia — Indie, 10.00 
Senegal  — Polska,  17.00 ZSRR 
— CSRS i Austra l ia  — Szwe­
c j a :  19.15 Hiszpania — Jugo­
sławia i K u b a  — Bułgaria (mj 

PIĘCIOBÓJ NOWOCZESNY 

13.30 pływanie.  

PIŁKA NOŻNA 

16.00 CSRS — Nigeria, Fin­
landia — Irak,  Jugosławia --
Kostaryka,  19.00 — Kolumbia 
— K u w e j t .  

PIŁKA RĘCZNA 
16.00 ZSRR — CSRS, 17.30 

W ę g r y  — Kongo, 19.00 NRD — 
Jugosławia (k). 

16.00 w a g a  67,5 kg-

SIATKÓWKA  pUi 

16.30 W ę g r y  - Rumuni»  ft< 
gar;a  — Brazylia,  1 

- Kuba i ZSRR -

STRZELECTWO 

s 

1 
3S 
I 

SZEBMIEBC* ,r 
8.00 f loret  (k) ind 

c je,  18.00 f loret  (m) 

WIOŚLARSTWO 
S.00 repesaże kobiet-

ZAPASY ST. ' 
9.00 el iminacje W 
. 82 i + 100 kg. 

ły:  62, 74 i 100 kg,  1J'V»4 
n a c j e  jw. ,  f inały:  6 2 '  
k g .  

ŻEGLARSTWO 
12.90 wyśc ig .  

% 
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j a k  

W gdańskiej „ remontówce ii 

Czas dobrze wykorzystany 
KI E D Y  statek  w y j d z i e  — D o k  p ł y w a j ą c y ,  w y b u -  s t a t k ó w .  

2 5  stoczni? T r u d n o  d o w a n y  u nas .  w G d a ń s k i e j  d ź w i ę k ó w .  — — 
ta "II tan,. p o w i e d z i e ć  n a  t o  p y  Stoczni R e m o n t o w e j ,  wszedł  c ó w  z GSR. w s p ó ł p r a c u j ą c  
Trt dfl&n skońń ^ e c o n e  n a m  p r a c e  d o  e k s p l o a t a c j i  w połowie  z p r o j e k t a n t a m i  i special i-
— 4mia+Zyrny 2 6  ̂ p c a  br..  a l e  1974 r. — p r z y p o m i n a  Wła- sta z . .Proremu" zainstalo-
pirt ). jj! rozszerza zakres  d y s ł a w  K a j k a ,  k i e r o w n i k  o d  w a ł  w s t e r o w n i  d o k u  s p e -

a
 i t t  ocL u -  Chodz i  o s y s t e m  dz iału  d o k o w o  - k o n s e r w a -  c j a l n i e  s k o n s t r u o w a n a  a p a -

liaw K n n y  l o d o w i s k a .  ..Pro- c y i n e g o .  — O d  tego  czasu  rafcure (autorami  opatento-
j1 sta l̂ % D . r zygotowuje  d o k u -  z a d e k o w a n y c h  b y ł o  n a  n i m  w a n e g o  p r o j e k t u  sa  i n ż y n i e  
!d w i % ]  e -  w e d ł u g  k t ó r e j  b l i s k o  270 s ta tków.  r o w i e  z Zakładu  D o ś w i a d -

@ 1  ; 0 v vać b e d z i e m y  ieszcze 
Itjtfforoćiągów. zbiornicz-
W Z y  włazach  ł a d u n k o -

Daliwa. urzadzen ia  
' l ^ ^ ^ r o w a n i a .  sygna-

ś^ut» 

f i  itd. 
V i i  * ' . T a t r y "  — i e d e n  

Jest to prawdziwy, nowoczesr 
ny obiekt orzemy słowy: dysoo-
nuie dwoma własnymi dźwiga­
mi 20-tonowymi. stacjami 
oomo. urządzeniami elektrycz­
nymi wraz z przetwornica ora-
du. układami wind oraz wielo­
ma aparatami i instalacjami 

s y s t e m u  u l tra-  K a p i t a n  s t a t k u  E d m u n d  
Zespół s toczn iow W i e s e  n i e  szczędzi  j e d n a k  

s łów p o c h w a ł y  p o d  a d r e s e m  
g d a ń s k i c h  r e m o n t o w c ó w .  

— Z p r a c y  stoczni  i e s t e m  
b a r d z o  z a d o w o l o n y .  Całość 
r e m o n t u  przeb iega  spraw­
n i e  i z lecone r o b o t y  w y k o ­
n y w a n e  sa n i e  t y l k o  w t e r ­
m i n i e .  a l e  ze  z n a c z n y m  
przyśp ieszen iem.  Stoczniow 
cy, z o k a z j i  ś w i ę t a  2Ź Lip--

czalnego R a d i o k o m u n i k a c j i  
. .Radmoru").  P r z y  j e j  po­
m o c y ,  c z u j n i k i  rozmieszczo-
re n a  śctonach doku. 'wTpół-  MIX,wiedzieli  skrócenie  
dz iała jąc  z u k ł a d e m  echo­
sondy.  służą p r z y  w o r o w a -

i k j !  Siostrzanych zbiorni-
I  "^rt P ^ M  (pozostałe to:  

,i! W n o s z e "  i - P i e n i n y  II") 
A r t l  d o  Służby m o r s k i e j  
0 | | | |  dzj r. Obecnie  przecho-

Stanisława Czerska 

p i e r w s z y  r e m o n t  

ile t y s L ^ e m o n t o w e - i -  T e n  31-
ku ^ n i k '  stał w niecce  d o -

p r z y  b u r c i e  d o k u  cze-  nia 

Remontu Ma-. '^Zakładzie Remontu Ma-
, «  s <  S Z' dysponującym 1edy-
, fin3'' naszych stoczniach u-
2 „  eif$ 3 »  i e m  nodnośnym do ob-g o /  % statków rzędu "" — U Ci. • 2axx7„~- x „1 

służącymi do sprawnego prze­
prowadzania robót. Należą do 
nich m. in, hydromonitory. któ 
re za pomocą wody pod ciśnie­
niem 320 atmosfer usuwała z 
burt okrętowych pierwsze war 
stwy wodorostów, muszli, rdzy. 

farby i innych zanie-
ń. Nastepne. urzadze-
japońskie i polskie — 

działające w obiegu zamknię­
tym. przy pomocy śrutu stalo­
wego. dokonują całości dzieła 
czyszczenia burt. 

czasu  r e m o n t u  z a p l a n o w a  
n e g o  p i e r w o t n i e  d o  11 s ierp  
n i a  b r .  D l a  a r m a t o r a  t o  c z y  
s t y  zysk .  K a ż d y  d z i e ń  r e j s u  
p r z y n o s i  zarobek,  w p ł y w y  
d e w i z o w e .  P ł y w a m y  w czar  
terze, p o d c z a s  os tatn ie j  stu­
d n i o w e j  p o d r ó ż y  n i e  m i e l i ś  

d z a n i u  s t a t k ó w  i p r e c y z y j -  m y  ż a d n e g o  posto ju .  A 
n y m  i c h  u s t a w i e n i u  w do- koszt  stały s t a t k u  n a  d o b e  

s r  i z n  - # Jnisjtj ̂ szystkłe Wieksze statki 
" % floty (od 20 do 66 tys. 

których iest 

rĄ 

trze 

PO W A Ż N Ą  per turba­
c j e  s tanowiło  spa len ie  
s ię  u r z ą d z e n i a  w o ­

dzącego  d o  k o n s e r w a c j i  i 
m a l o w a n i a  k a d ł u b ó w  stat­
k ó w .  B r a k  s p r z ę t u  zastąpio  

aowymdn0Swm = 
- ™ Z p H  — p r z e p r o w a d z a n e  są r o b o t y  

k o n s e r w a c y j n o  - m a l a r s k i e  
p r z y  p o m o c y ,  n i e s t e t y  ręcz  
n y c h  narzędz i .  K ł o p o t y  
skończą s ię  j e d n a k  n i e b a ­
w e m ,  g d y ż  p r z e d  k i l k o m a  
d n i a m i  w y j e c h a ł a  d o  H o -
l a n d i i  e k i p a  s t o c z n i o w a  p o  

W y k o n u j e m y  rocznie  o d b i ó r  z a k u p i o n e g o  t a m  
spec ja l i s tycznego  u r z ą d z e -

Nieustanną  troska  stocz-
Ośro- n i o w c ó w  j e s t  skracan ie  cy­

k l i  d o k o w y c h ,  m a j ą c y c h  
z d e c y d o w a n y  w p ł y w  n a  
czas  t r w a n i a  r e m o n t u  i w y  
sokość j e g o  kosztów.  

— K ł a d z i e m y  nac isk  n a  
u r z ą d z e ń  okreto- m e c h a n i z a c j ę ,  d l a  k t ó r e j  

f i '  " % 
„[ k d r v n e c " .  Ostatnio, stocz-

wy£r',i % J  . z  Zakładu Remontu 

Czesi»', armatorzy greccy, 
i) ^ i;„ o g a  naszego  zakła-
icziti- f t  Ą i ^ z y  p o n a d  500 p r a c o w -

l ó n ^ l  % ^ ^ c j ę  war tośc i  p o n a d  
ica "fS L .  ̂ l n  zł — i n f o r m u j e  
a i N%,^ik z a k ł a d u  inż.  Sta-
PgZ

set . C y r a n o w i c z .  < 
7eJ<f którym k i e r u j ę  od sa-

. Doczatku. w y r ó s ł  w 
p., , dziesięcioleciu.  Dys  

P o d s t a w o w y m i  w y ­
da t a v  s t o c z n i o w y m i :  m a -

" ' ncł*ń W y DOsażen ia  k a d ł u b o  z a w s z e  jes t  m i e j s c e  pomi­
nęła i % ^ ° k o w o  k o n s e r w a -  m o  d o b r e g o  

i p r z y g o t o w a n i a  p r o  
- zakład r e a l i z u j e  w e  

zakres ie  całość 
n f e j « c , j r e m o n t o w e j  d u ż y c h '  

orfc°, 

liści • 

w y p o s a ż e n i a  
techn icznego  d o k u  — po­
w i a d a ł a  n a s i  r o z m ó w c y .  Je­
d n y m  z p r z y k ł a d ó w  tego 
j e s t  z a s t o s o w a n i e  n i e  t a k  
d a w n o ,  p r z y  w p r o w a d z a n i u  

k u .  Dzięki  t e m u  w y e l i m i n o ­
w a n y  został pracochłonny  
sposób  d o k o n y w a n i a  Domia­
r ó w  odległości  z o b u  stron 
statku.  Natomiast  m i s t r z  d o  
k o w y  Stanisław B r o w a r -
c z y k  zapowiedz iał  k o l e j n e  
u s p r a w n i e n i e :  m o ż l i w o ś ć  
zastosowania  s p e c j a l n e g o  
u k ł a d u  w c i ą g a r e k  p o w i ą z a ­
n y c h  z n o w o  w p r o w a d z o ­
n y m  s y s t e m e m  pomiaro­
w y m .  Oznacza t o  d a l s z y  p o  
s tep  w s k o m p l i k o w a n e  i p r o  
c e d u r z e  u s t a w i a n i a  s ta tku  
w d o k u .  

— S a m  czas d o k o w a n i a  
j e d n o s t k i  u z a l e ż n i o n y  jes t  
g ł ó w n i e  o d  robót  związa­
n y c h  z u r z ą d z e n i a m i  stero­
w y m i .  n a p ę d o w y m i  i praca  
m i  m a l a r s k o - k o n s e r w a c y j -
n y m i  — p o w i a d a  W ł a d y ­
s ł a w  K a j k a ,  zaznaczając,  
ż e  n i e  s p r z y j a j ą c ą  w s k r a ­
c a n i u  c y k l i  okolicznością,  
są r ó ż n e  d o d a t k o w e  u s z k o ­
d z e n i a  s t a t k u  w y w o ł a n e  a -
w a r i a m i .  

Potwierdzeniem tego sa ..Ta­
try".  Zbiornikowiec przybył do 
stoczni DO 100-dniowym rejsie 
czarterowym m. in. z wgniece­
niami obu burt i urwanym pła­
tem śruby napędowej. Wszedł 
on na dok. gdzie wymontowa­
no 20-tonowa śrubę do napra­
wy. Po kilkudniowym postoju 
przy nabrzeżu, w czasie które­
go wykonywano inne roboty 
remontowe, statek musiał być 
nonownie zadekowany, aby bra 
kułacy element powrócił na 
swoje miejsce. Koszt: jedna 
doba postoju na doku t e j  wiel­
kości jednostki co ..Tatry" się­
ga 200 tys. zł. 

w y n o s i  ok.  300 tys. 

D A N S C Y  r e m o n t o w c y  G 
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^ m t a k ą i j n ą  p c w h j  
P o  c o  N A S  T U  
S K I E R O W A N O ?  

ij&sy d o  Gdańska-Brze* 
C- M i e s z k a m y  n a  k w a -
tj^ch Drży u l .  Gałczyń-
H-̂ o i B r o n i e w s k i e g o  
^ s i e d l u  Łozy.  Zła po-

wy"1 

ski 

I § 
cl 

r 
in»1' 

A * ' '  

i 

ł U  p u  

i s ta le  p a d a j ą c e  d e  
w** to siła w y ż s z a .  Że  

n a  p l a ż y  b r u d n a  
L ł h a m y  p r z y c z y n y .  A l e  

ż e  p l a ż a  zaśmieco-
ą 1 n i e  m a  n a  n i e j  
\ ̂ v k a  czystego p i a s k u  
k t i i e  p o t r a f i m y  sob ie  
6,'lumaczyć. Przecież 
% - k a ż d y m  u k a z a n i u  

s*ońca w s z y s c y  k i e -
i } s ię  n a d  morze ,  
^ d n o  d z i e c i o m  o d -
c; 7'ć t e j  p r z y j e m n o ś -

j e s t  m o r z e  i p ia-
Sk h a  n laży .  B r u d y  o d -
4« Sza.ia i p s u j a  h u m o r  

b . e s z t y .  
}^.°xvnie d e n e r w u j ą c e  
% t o *  że  u l i c a  Gałczyń-
kn d o  n r  5 n a  odein-

ul.  P o r t o w c ó w  n i e  
"•«J a c h o d n i k ó w .  R u c h  
\ Z y  o d b y w a  się  j e z d ­
ni,, ® r a k  ograniczenia  

,°śei  u p o w a ż n i a  k i e  
% c " v v  d o  tego. ż e  pę-
V .-straszą" s y g n a ł a -
% b i « s z y c h .  jednocześ-
^ k ^ v s k u j a  w o d a  z e  
V . e V c h  kałuż.  Niezro-

d l a  n a s  j e s t  
J"liJ to. ż e  p o m i ę d z y  
O 1 *  Gałczyńskiego  i 

l i t e w s k i e g o  s ta le  są 
u n o s z o n e  s a  

>d), w i a t r  p o  c a ł y m  o-
J f r o s i m y  • 

k n h
F a k t -  i c  

W y j e d z i e m y .  

to  s p r a w  
Fakt.  ż e  m y  n a  

t W y j e d z i e m y ,  a l e  
.« w t p n  sygnał  popra-
X l , n k i  n a s t ę p n y m  
% ? ° w i c z o m ,  k t ó r z y  
i a n a d  morze .  
l >a s m > *  n a t o m i a s t  m i  

% i ' l s k o c z e n i  grzeczną 
Jłh *a w b a r z e  m l e c z -
X -Perełka" i dob-
V ^ D a t r z e n i e m  (przy 

ski V c ł l  t rudnośc iach)  
eDie s a m .  

inż. J. P i o t r o w s k i  
K a t o w i c e  

C ^ t e l n i c z 6 A  
s u g e r u j e . . .  

W a s z a  czytel-
ta

ł okres ie  l e t n i m  
Ciemnością czy-

* . 0 . ^ e n n i k  Bałtyc-
l l e  t y l k o  go  d o -

k %  2 k iosku.  Z a j m u -
/ką *e c i e k a w a  tema-

te; 

w o d u  b r a k u  m i e j s c .  P r z e  
cież n a m  c h y b a  chodz i  o 
to. a b y  u n a s  z o s t a w i a l i  
d e w i z y .  Skoro stać n a s  
b y ł o  n a  d u ż y  s trzeżony  
p a r k i n g  s a m o c h o d o w y  k o  
ło p a ż y .  t o  p o w i n n i ś m y  
r ó w n i e ż  p o m y ś l e ć  o k e m  
p ingach.  p o l a c h  b i w a k o ­
w y c h  n a  po lanach.  T e  
i n w e s t y c j e  d a d z a  k o r z y ś ­
ci f i n a n s o w e .  Opin ia  o 
W y b r z e ż u ,  o j e g o  gośc in  
ności  też  s i e  l i czy  w o-
czach t u r y s t ó w  zagrani­
c z n y c h  i k r a j o w y c h .  

C e l i n a  K .  
W a r s z a w a  

C Z Y  NIE Z A  DŁUGO 
C Z E K A J Ą ?  

Od 20 l a t  o c z e k u j e m y  
n a  p o p r a w i e n i e  w a d l i w i e  
ułożonego c h o d n i k a  
p r z e d  b u d y n k a m i  p r z y  
T a r g u  R y b n y m  « r  6 
k l a t k a  A ,  B.  i C w G d a ń  
s k u .  O d  s t r o n y  dz iedz iń­
c a  w o d a  d e s z c z o w a  z p o ­
w i e r z c h n i  c h o d n i k a  spły­
w a  p o d  m u r  b u d y n k ó w  
i n a s t ę p n i e  p r z e z  ś c i a n y  
przec ieka  d o  p i w n i c .  Z p e w n o ś c i »  n i e  cho­
d z i  t u  o w o d ę  g r u n t o w ą ,  
p o n i e w a ż  w k l a t c e  A 
p r z e d  którą  c h o d n i k  j e s t  
d o b r z e  położony, n i e  m a  
ż a d n y c h  p r z e c i e k ó w  i w 
p i w n i c y  j e s t  sucho.  W 
k l a t c e  C w o d a  p ł y n i e  
k o r y t a r z e m ,  a ż  d o  k r a t y  
ś c i e k o w e j  u m i e s z c z o n e j  
w n a j n i ż s z y m  p u n k c i e ,  
t a m  d o p i e r o  m a  o d p ł y w  
d o  k a n a l i z a c j i .  Jeszcze 
g o r z e j  j e s t  w k l a t c e  Ii. 
t a m  b o w i e m  n i e  m a  w c a  
l e  k r a t k i  ś c i e k o w e j .  Sto­
j ą c a  w o d a  c u c h n i e  — 
n a d m i a r  j e j  o d p ł y w a  d o ­
p iero  w t e d y ,  g d y  p o z i o m  
w o d y  p o d n i e s i e  s i ę  d o  
w y s o k o ś c i  s t u d z i e n k i  od­
p ł y w o w e j .  Ż e b y  t e m u  
w s z y s t k i e m u  zapobiec,  
n a l e ż y  p o s a d z k ę  w p i w ­
n i c y  p o d n i e ś ć  w y ż e j  o 
ok.  20 c m .  a b y  u m o ż l i ­
w i ć  założenie k r a t k i  ście  
k o w e j .  

D o t y c h c z a s o w y  s t a n  
p i w n i c  n i e  p o z w a l a  n a  
p r z e c h o w y w a n i e  z i e m n i a  
k ó w  i r o b i e n i e  z a p a s ó w  
n a  z imę.  Niszczeją  r ó w ­
n i e ż  b u d y n k i  z p o w o d u  
w i lgoc i .  

P r o p o n u j e m y  z a t e m  
p o d w y ż s z y ć  c h o d n i k  i u -
łożyć g o  z e  s p a d e m  p r z e  
c i w n y m .  z e  ś c i e k i e m  w 
k i e r u n k u  u l i c y  Tob ia-

20 p o d p i s ó w  
l o k a t o r ó w  

n i m  coraz w i ę k s z e .  Na 
d o m i a r  złego,  0 z m r o k u  
z e  w z g l ę d u  n a  m a r n e  
o ś w i e t l e n i e  — m o ż n a  
złamać nogę.  

(Nazwisko  i i m i ę  
z n a n e  r e d a k c j i )  

Jesienią ub„ r o k u  w 
G d y n i  n a  u l .  Ś w i ę t o j a ń  
s k i e j  n a  o d c i n k u  n r  
139—141 z e r w a n o  s t a r y  
c h o d n i k  ; n a  j e g o  m i e j ­
sce  położono n o w e  pły­
t y .  O k a z u j e  s ię,  ż e  sta­
r y  c h o d n i k  b y ł  l e p s z y  
o d  n o w e g o .  Jest  o n  b o ­
w i e m  n i e r ó w n y ,  co p a r ę  
m e t r ó w  b r a k  j e d n e j  l u b  
d w ó c h  płyt.  Idąc  p o  
s p a r t a c z o n y m  c h o d n i k u ,  
t r z e b a  c iąg le  u w a ż a ć ,  
a b y  n i e  p o t k n ą ć  s i ę  o 
n ierównośc i .  W p o d o b n y  s p o s ó b  u -
łożono n i e g d y ś  p ł y t y  
p r z y  b u d y n k u  U r z ę d u  
Miejsk iego.  Jest  k t o ś  
c h y b a  z a  j a k o ś ć  p r a c y  
o d p o w i e d z i a l n y .  N i e  są­
dzę, ż e  s tać  n a s  n a  t a ­
k i e  b r a k o r ó b s t w o .  

Mar ian  T .  
G D Y N I A  

u l .  Ś w i ę t o j a ń s k a  

chce s i e  podzie-  D Z I U R A  W M O S T K U  
1 . s w o i m i  s p o  

% ^ » \ v V S t . 0 g a c h  to  p r z y  
h ; di- ' k r o p l a  w m o -

^ S J ^ a w i e d z e n i  z p o  

P r z y  u l .  O b r o ń c ó w  
W e s t e r p l a t t e  w Sopocie 
z n a j d u j e  s ię  m a ł y  m o ­
s tek  przez  k t ó r y  co­
d z i e n n i e  przechodzą  s e t ­
k i  l u d z i .  Niestety,  n i e  
p o m y ś l a n o  o j e g o  n a ­
p r a w i e .  D z i u r y  są w 

ze  s w o j e g o  z o b o w i ą ­
zan ia  w y w i ą z u j  a s ie  

dobrze,  kończąc  r e m o n t  
s z y b c i e j  o przeszło 2 t y ­
godnie.  N a  „Tatrach"  pra­
c o w a n o  n a  t r z y  z m i a n y .  
S k o n c e n t r o w a n o  t u  w iększą  
l i czbę  p r a c o w n i k ó w .  R ó w ­
nocześnie  dały  o sob ie  znać  
p o z y t y w n e  e f e k t y  w p r o w a ­
dzonego  w stoczni  s y s t e m u  
p l a n o w a n i a  rzeczowego  i 
m o d y f i k a c j a  płac. 

— Poszczególne  w ę z ł y  re­
m o n t o w e  obłożone sa p r e ­
m i a  i s t a n o w i  o n a  d l a  lu­
d z i  dobra  zachętę  — p o w i a ­
d a  inż.  Stanisław Cyrano-

A m b i c j a  i z a a n g a ż o w a n i e  
o d g r y w a ł y  j e d n a k  i w t e j  
robocie ro le  zasadnicza.  
N a j w i ę k s z y  i n a j t r u d n i e j ­
s z y  z a k r e s  o b o w i ą z k ó w ,  z 
k t ó r y c h  w y w i ą z a n o  s ie  dos­
konale .  przypadł  d w ó m  b r a  

c i o m :  m i s t r z o w i  B e r n a r d o w i  
i b r y g a d z i ś c i e  H u b e r t o w i  
P i e l o w s k i m  oraz k i e r o w a ­
n y m  p r z e z  n ich  zespołom 
r u r a r s k i m .  J a k  w i a d o m o ,  
n a  t a n k o w c u  a r m a t u r a  ru-
rarska  — sa to  k i l o m e t r y  
różnorodnych r u r  — stano­
w i  o d c i n e k  n a j c i ę ż s z y  d o  
remontu .  W dz iedz in ie  agre­
g a t ó w  prądotwórczych,  zna­
k o m i c i e  spisał s i e  zespół 
mis trza  R y s z a r d a  P r z y b y ­
szewsk iego.  Lista  n a z w i s k  
p r a c o w n i k ó w  zasługu jących  
ń a  w y r ó ż n i e n i e ,  n a  cze le  z 
b u d o w n i c z y m  E m i l e m  Ma­
c h n i c k i m ,  jes t  długa. Rze­
t e l n e j .  s u m i e n n e j  i o d d a n e j  
p r a c y  l u d z k i e j  z a w d z i ę c z a  
stocznia jeszcze j e d e n  o d n i e  
s i o n y  sukces.  

W p r a w d z i e  „Tatry", w 
w y n i k u  n o w e g o  z lecenia  a r  
m a t o r a  pozostaną jeszcze w 
g d a ń s k i e j  „ r e m o n t o w e  e "  d l a  
w y k o n a n i a  u r z ą d z e ń  w y m a ­
g a n y c h  o c h r o n a  ś r o d o w i s k a ,  
a l e  czas  u z y s k a n y  przyśp ie­
s z o n y m  t e m p e m  robót  bę­
d z i e  s p o ż y t k o w a n y  e f e k t y w ­
n i e  — n a  prace  z w i ą z a n e  
z r e m o n t a m i  k l a w o w y m i  
d w ó c h  o c z e k u j ą c y c h  j u ż  w 
stoczni  j e d n o s t e k  PŻM „Ge­
nerał  M a d a l i ń s k i "  i „Zie­
m i a  Lubusika".  

Wytwórnia 
etanolu 

z kukurydzy 
Powstałe ostatnio amerykań­

skie towarzystwo ..New Energy 
Inc." podjęło decyzje o budo­
wie wytwórni etanolu z kuku­
rydzy. Etanol ma służyć do 
wytwarzania oleju napędowe­
go. mieszanki składającej się 
częściowo z benzyny i częścio­
wo z etanolu. Wytwórnia ma 
przerabiać ok. 50« tys. ton ku­
kurydzy. a j e j  koszt wyniesie 
100 min dolarów. Po opubliko­
waniu t e j  informacji jedno z 
towarzystw badawczych wyra 
ziło zaniepokojenie, iż zbyt du 
ty rozwój produkcji etanolu ze 
zbóż może zagrozić zmniejszę 
niem się zapasów żywności w 
świecie. Podkreślono, że prze­
rób kukurydzy czy innych zbóż 
na paliwo w okresie gdy wiele 
ludzi jest niedożywionych — 
lrudzi uzasadniony niepokój 
opinii publicznej. 

Port Północny w Gdańsku Fot. W. Nieżywiński 

Na wokandzie Izby SlSofskieJ 

Rażące zaniedbanie 
I t r w a ł e  k a l e c t w o  

Ms. „Bolesław P r u s "  pły­
nął z C e u t y  d o  S i n g a p u r u .  
Ocean  I n d y j s k i  b y ł  a k u r a t  
ł a s k a w y  — w i a t r  N E  n i e  
przekraczał 4 stopni, a s tan  
mo*rza 3. W s a m o  p o l u  dmie 
w a c h t ę  m a s z y n o w ą  o b j ą ł  
III m e c h a n i k  J.R. wiraż z 
motorzys tą  S. D. i m a g a z y ­
n i e r e m  m a s z y n o w y m  K .  Z. 
W p e w n y m  m o m e n c i e  m e ­
c h a n i k  w a c h t o w y  s tw ier­
dził  n i e p r a w i d ł o w e  działa­
n i e  chłodzenia  z a w o r u  
w t r y s k o w e g o  n a  u k ł a d z i e  
5 A s i l n i k a  głównego.  P o  
n i e u d a n y c h  p r ó b a c h  p r z e ­
p c h a n i a  g o  p r z e z  z w i ę k ­
s z e n i e  c i śn ien ia  wod:, 
chłodzącej,  p o w i a d o m i ł  st. 
m e c h a n i k a  W .  T., k t ó r y  p o  
p r z y b y c i u  d o  m a s z y n o w n i  
w ł ą c z y ł  d r o g ą  p o m p ę  chło­
d z e n i a  w t r y s k i w a c z y .  usi­
ł u j ą c  p r z e p ł u k a ć  zatkaną  
p r z e s t r z e ń  chłodzącą. A ż e  

e f e k t u  n i e  było,  polecił  w y  
m i e n i ć  z a w ó r  p a l i w o w y .  P o  
w i a d o m i !  t a k ż e  k a p i t a n a  o 
koniecznośc i  z a t r z y m a n i a  
s i l n i k a  głównego.  

Wezwany I mechanik M. T. 
wraz z magazynierem i moto­
rzystą zaczęli przygotowani i 
do wymiany zaworu: podwie­
szono pompę paliwową, rozpo­
częto demontaż przewodów pa­
liwowych i chłodzących. Po 
zatrzymaniu silnika, st. me­
chanik nie wydawszy polece­
nia otwarcia kurków indyka­
torowych oraz nie upewniwszy 
się. czy ktoś to zrobił, prze­
stąpił do odkręcania nakrętek 
mocujących zawór paliwowy. 
Magazynierowi K. Z. polecił 
zaś przygotować się do nakła­
dania płytki odciskowej i za­
mocowania śrub. 

W t r a k c i e  d o k r ę c a n i a  j e ­
d n e j  z e  śrub,  doszło d o  w y  
sadzen ia  z a w o r u  p a l i w o w e  
g o  p r z e z  sprężo-ne w cy l in­
d r z e  p o w i e t r z e .  K .  Z., k t ó r y  
stał p o c h y l o n y  n a  kolekto-

Koncert chóru 
nauczycielek z Opawy 

W ramach Międzynarodowych 
Spotkań Chóralnych, jakie od 
trzech lat w każdym sezonie 
letnim odbywała sie w Gdań­
sku. DZISIAJ o godz. 19 w 
Sali Mieszczańskiej Ratusza 
Staromiejskiego przy ul. Ko­
rzennej 33 wystąpi chór czecho­
słowackich nauczycielek z Opa­
w y  (Pevecke Zdrużeni Slezskych 
Ucitelek — Opava. CSRS). Kie­
rownikiem artystycznym zespo 
łu jest VLADIMIR RAMPULA. 
uczeń zasłużonego artysty, oro-
fesora Josefa Veselki. Komitet Organizacyjny Spot­
kań Chóralnych zaprosił śpie­
wające nauczycielki z Opawy 
z wyraźnym celem przedstawie­
nia tego zespołu szerszej publi­
czności. gdyż swoim artystycz­
nym poziomem na to zasługuje. 
Dowód tego mieliśmy już w 
ubiegła sobotę, kiedy zespół 
ten wystani) z koncertem w 
muszli na molu w Sopocie. 

39 nauczycielek śpiewa pięk-
ymi głosami o wspaniale wy­

równanej emisji. wyrazistej 
dykcji i sugestywnym oddzia­
ływaniu słowa. Bardzo dobrze 
dobrany program, złożony z ut­
worów współczesnych kompozy 
torów czeskich oraz z kilku 
utworów polskich (w tym ar­
cydziełko Stanisława Wiecho-
wicza ..Kołysanka"). wykonany 
był precyzyjnie pod względem 
intonacji, harmonii, frazowania 
i zróżnicowanej skali dynamicz­
nej.  Dyrygent przejawił wyso­
ki kunszt wykonawczy, wydo­
był z zespołu artystyczna sub­
telność. oryginalne efekty 
brzmieniowe i duża ekspresję, 
budząc gorący anlauz publicz­
ności. Partie solowe śpiewała 
z muzyczna kultura MIROSŁA­
WA VANKOVA. sopran. Akom­
paniowała z wnikliwym wyczu­
ciem s w e j  roli pianistka JANA 

DRASTICHOVA. Koncert wy­
kazał duża spoistość wykonaw­
czą i interesującą indywidual­
ność dyrygenta. Program zapo­
wiadał Tadeusz WINKLARZ, 
student PWSM. 

Zespołowi, do którego należą 
członkinie z opawskich szkół 
i dojeżdżające (raz w tygodniu) 
z odległości nawet 15 km. dzieł 
nie przewodniczy VLASTA 
SKRONTOVA i członek opery 
w Opawie. JOSEF SUMBAL. 
któremu zawdzięczamy wysta­
wienie w tamtejszej operze 
pięknego baletu Henryka Ja­
błońskiego z librettem Andrze­
ja Żurowskiego ..Gdańska noc". 

Zaproszenie tego zespołu do 
Gdańska miało także inny, bar 
dzo znamienny cel. Swego cza­
su istniał w Gdańsku dobrze 
działaiacy CHÓR NAUCZY­
CIELSKI. lecz z niewiadomych 
przyczyn zawiesił swa pracę. 
Może koncert koleżanek z Opa­
wy. które tak pięknie zapre­
zentowały swój poziom śpiewa­
czy. spowoduje, że gdańscy 
nauczyciele wznowią swa chó­
ralna działalność, wzgl. gdań­
skie nauczycielki pójdą w śla­
dy swych koleżanek z Opawy. 
Chóralny śpiew, to nie tylko 
estetyczny relaks po pracy, ale 
także czynny udział w krze­
wieniu i podnoszeniu muzycz­
nej  kultury społeczeństwa, 
wśród którego żyjemy. Ta prze 
słanka kierował sie także gdań­
ski kurator oświaty i wycho­
wania. mgr ALEKSANDER 
NAWROT, który okazał żywe 
zainteresowanie dla te i akcji 
i nawet przyznał odpowiednią 
dotację, wierząc, że nastąpi re­
nesans nauczycielskiego śpie­
wu chóralnego, którego w 
Gdańsku odczuwa sie brak. 

ROMAN HEISING 

r z e  ssącym, został uderzo­
n y  t r z y m a n y m  w r ę k u  k lu­
czem m a s z y n o w y m  w gło­
w ę .  Stracił przytomność.  
L e k a r z  o k r ę t o w y  s t w i e r ­
dził w s t r z ą s  mózgu, r a n y  
cięte w okolicy p r a w e g o  
oka s i ę g a j ą c e  w g ł ą b  oczo 
dołu, pęknięcie  kości  szczę­
ki.  Orzekł konieczność prze  
wiez ienia  g o  d o  najbl iższe­
g o  portu.  Był n i m  Adein. W 
m i e j s c o w y m  szpitalu K .  Z. 
p r z e b y w a ł  przez  5 dni — 
nie zapewniono m u  j e d n a k  
w ł a ś c i w e j  opieki  l ekars­
k i e j .  Następnie  wrócił dro­
gą lotniczą d o  k r a j u .  W 
Szpitalu M i e j s k i m  w Gdyni 
przeprowadzono operac ję  
o k a .  W w y n i k u  w y p a d k u  
32-Ietini m a r y n a r z  doznał 
t rwałego  k a l e c t w a :  u t r a t y  
w z r o k u  w p r a w y m  o k u !  

Jaik ustaliła g d y ń s k a  Izba 
Morska,  żaden z obecnych 
pray  d o k o n y w a n i u  w y m i a ­
n y  z a w o r u  p a l i w o w e g o  m e  
c h a n i k ó w  nie otworzył  
k u r k a  indykatorowego,  a n i  
też  nie  w y d a ł  tak iego  pole­
cenia motorzyście.  A zatem 
w y p a d e k  nas tąpił  z powo­
du b ł ę d ó w  o r g a n i z a c y j 
n y c h p r z y  próbie  s z y b k i e j  
w y m i a n y  z a w o r u .  Błędem 
byJo to  — j a k  s twierdził  
j eden  z za in teresowanych  
na r o z p r a w i e  — że  „jeden 
oglądał s ię  na  d r u g i e g o " .  
Np. st.  m e c h a n i k  W. T. n i e  
sprecyzował  dokładnie za­
d a ń  poszczególnych człon­
k ó w  załogi, n ie  wyznaczył  
odpowiedzia lnego za o t w a r  
c ie  k u r k a  indykatorowego.  
W y p a d e k  dowodzi  ja-k w a  
żna z p u n k t u  Widzenia bez­
pieczeństwa  i h ig ieny  
p r a c y  j e s t  w ł a ś c i w a  o r g a ­

n i z a c j a  i nadzór  n a d  pracą 
zespołu m a r y n a r z y .  

Wymiana zaworu paliwowe­
go nie była przecież pracą 
szczególnie niebezpieczną. Od­
bywała się przy udziale trzech 
doświadczonych mechaników, 
w tym dwóch najwyższych 
funkcją. Mimo to popełniony 
został prosty b ł ą d ,  którego 
następstwem jest ciężkie ka­
lectwo młodego człowieka. To­
też Izba Morska przy t e j  oka­
zj i  zwróciła uwagę na wymogi 
bezpieczeństwa obowiązujące 
przy dokonywaniu omawianej 
czynności. Zgodnie z instruk­
cją producenta silnika główne­
go firmy MAN, wymiana za­
woru paliwowego powinna po­
legać na zamknięciu dopływu 
i odpływu wody chłodzącej na 
rurociągach przez odłączenie 
dwóch rur tłoczących przy uży 
ciu określonego klucza otwar­
tego, odkręceniu nakrętek mo-

Spienione piwo i... klient 
Gdy  przychodzi pisoć o piwie, człowiek musi 

się spienić jako ten trunek lany do szklanicy. Pia 
na tym obfitsza, że trzeba na wstępie wysłuchać 
dyrektorskiej wypowiedzi: „Zamówienia handlu 
realizujemy na bieżąco. Nie mamy interwencji ze 
sklepów w sprawie niedoborów. Jeśli takowe wy­
stępują uzupełniamy dostawami z elbląskiego bro 
waru". Wprawdzie dyrektor browaru gdańskiego 
Edward Zawartka objął to stanowisko niespełna 
trzy tygodnie temu, zapewnia jednak, że i 
wcześniej sytuacja była podobna, bo magazyny 
zastał pełne. Piwo beczkowe jest nawet nie od­
bierane przez handel, mimo zawartych umów. 
W produkcji jest kilka gatunków, a więc ekspor 
towe, specjał (oba pasteryzowane lub nie), kar­
melowe, krzepkie i ekstra. No lipiec założono pro 
dukcję 55 tys. hektolitrów piwa, w tym 28 500 bu 
telkowego. 

Te informacje przekazane niektórym kierowni 
kam sklepów i placówek gastronomicznych bu­
dziły *tzw. odczucia mieszane. Oto kilka wypowie­
dzi. 

Kawiarnia „Jagienka" na Przymorzu: - Piwo 
jest złej jakości, w browarze nie robią nawet 
zbyt wielkich problemów, gdy reklamuje się du­
że partie. Co do gatunków to nie ma żadnego 
wyboru. Bierze się co dają. Dostawy często są 
spóźnione, bywa że i o dwa dni. 

Supersam nr 30! przy ul. Obrońców Wybrzeża: 
— Zamawiamy po trzy palety dziennie (3240 bu­
telek), z reguły dostajemy dwie, a nawet jedna. 
Dostawy są nieregularne, a to z powodu awarii 
W produkcji, to znów dlatego, że transport na­
walił, albo z Elbląga nie dowieźli... 

Sklep Spożywczy nr 8 w Sopocie przy ul. Drier 
ryńskiego: — Od pół roku nie prowadzi piwa, o 
czym kierowniczka mów* z wyraźną ulgą: sklep 
jest mały, nie można było doprosić się o odbie 
ranie pustych butelek. I dzfś jednak sklep zawa­
lony jest opakowaniami. Z odbiorem zalega nie 
tylko browar (butelki po pepsi), ale i Kosa-

kowo, o także producenci wód mineralnych. Bra 
kuje pojemników plastykowych, a w kartonach, 
do których zbierane sq też butelki, konwojenci 
nie chcą wozić napoi. 

Sklep nr 34 przy ul. Grunwaldzkie! w Sopo­
cie: — Tu jeszcze piwo jest z poprzedniego dnia, 
ale zamówiono także na dzGeń bieżący. Pod skle­
pem stoi właśnie załadowany piwem samochód. 

— Oni dziś piwa nie dostaną — wyjaśnia kon­
wojent. - Jesteśmy dziś bez przyczepy. Dla 
wszystkich nie wystarczy, a Elbląg odmówił właś 
nie dostaw. Zdaniem konwojentów, rozwożone 
piwo pokrywa 75-80  proc. potrzeb zadeklarowa­
nych w zamówieniach. Ponadto źle ąromadzone 
są zapasy u producenta. — Dlatego np. w sobo 
tę rozwoziliśmy piwo do siódmej wieczorem, a 
dziś rano pracę zaczęliśmy od czekania na pi­
wo w... browarze. 

Najmniej kłopotów z dostawami piwa mają 
ajenci. Krótko problem można by ująć tak. Im 
wyższa marża w punkcie sprzedaży, tym piwo 
łatwiej dociera. W sezonowym kiosku w Kamień 
nym Potoku (marża 100 proc.) ekspedientka wy­
jaśnia : — Otrzymuję tyle piwa ile zamówię. Na 
jutro zamówiłam 10 skrzynek, a jak będzie ład­
na pogoda wezmę dwadzieścia. 

W tym miejscu nie od rzeczy będzie uwaga, 
którą poczyniło kilku sprzedawców sklepowych. 
Otóż konwojenci wypisują bardzo często faktury 
bezpośrednio przy dostawie piwo, w sklepie (na 
pepsi np. mają już gotowe). W takim przypad­
ku konwojent decyduje kto i ile piwa dostanie. 

Oto jeszcze kilka relacji kierowników. Bar „Re­
laks" w Sopocie: —*W tym sezonie nie miałam 
jeszcze w pehi zrealizowanego zamówienia. 
Mniejsze od zgłoszonych potrzeb są dostawy do 
kawiarni „Saga" w Gdyni, a sklep nr 33 przy 
ul. świętojańskiej od tygodnia czeka na zamó­
wione piwo. - lepiej }uż zrezygnować z tego pi­
wa, bo tylko puste butelki zagracają wiecznie 
piwnice - konkluduje kierowniczka. 

Dość pozytywnie wypada na koniec wizyta w 
supersamie przy ul. Grunwaldzkiej we Wrzesz­
czu. — U nas piwo jest codziennie w takiej iloś­
ci, jaką zamawiamy - mówi kierowniczka. - Ale 
to w dużej mierze zależy od konwojenta. My 
mamy swoich stałych dostawców i współpraca z 
nimi układa się dobrze. Zdaję sobie jednak spra 
wę z uprzywilejowanej sytuacji w jakiej jest naj 
większy sklep w centrum handlowym. Pracowałam 
także w małym i tam z piwem były wieczne kło­
poty. 

Każda z przytoczonych krótkich wypowiedzi 
dotyka innego lecz istotnego dla handlu pi­
wem problemu. Są nim na pewno opakowania, 
których odbiór nie idzie sprawnie, a i same za 
piecza sklepów, nie przygotowanych do obrotu 
tym towarem. Inaczej wygladałaby codzienne za­
opatrzenie w piwo, gdyby browar potrafił rano 
zgromadzić zapas 200 tys. butelek, na które prze 
woźnik musi czekać obecnie zbyt długo. W ter 
sposób samochodom wypada z każdego dnia po 
jednym kursie. Nadto kursy te powinny odbywać 
się według ustalonego harmonogramu (także clo 
staw ilościowych), by konwojenci na trasie nie 
improwizowali. 

Równolegle z rozwiązywaniem plątaniny zagad­
nień natury dystrybucyjnej podejmować też trze 
ba sprawy samej produkcji. Dyrektor Edward 
Zawartka zapewnił, że w lipcu opanowane zo­
staną problemy linii technicznej. Remont linii 
rozlewniczej oraz zakup dodatkowych koszy do 
mycia butelek powinien znacznie poprawić sy­
tuację. Na koniec dodajmy, że najbardziej han­
dlowcy liczą na złą pogodę, która - jak dotych­
czas — wydatnie pomogła w opanowaniu piw­
nego problemu. 

Aleksandra Łoś 

cujących zawór paliwowy 
1 (wtryskiwacz), odkręceniu rury 
tłoczącej, zamontowaniu płyty 
odciskowej, t j .  przyrządu do 
wymontowania zaworu i po 
poluźnieniu zaworu — wyjęciu 
go. Instrukcja ta, podająca 
sposób przeglądu, czyszczenia 
i ponownego montażu zaworu, 
nie przewiduje czynności, pa­
lcie należy wykonać przy silni 
ku głównym przed przystąpie­
niem do wymiany zaworu. Wy­
nikają one natomiast z in­
strukcji obsługi każdego sil­
nika głównego i PRAKTYKI 
MORSKIEJ. Powszechnie wia­
domo, że wszelkie czynności, 
zarówno kontrolne jak i re­
montowe przy urządzeniach 
pracujących pod ciśnieniem, 
wymagają zachowania szcze­
gólnej ostrożności. Pierwszą 
rzeczą zatem, jaka powinna 
być wykonana po zatrzymaniu 
silnika głównego w celu wy­
miany zawęru paliwowego., 
winno być jego odpowietrze­
nie przez otwarcie kurków in­
dykatorowych dla dekompresji, 
wszystkich układów, powinno 
towarzyszyć temu Słuchowe 
sprawdzenie wylotu powietrza 
z silnika, a następnie spraw­
dzenie czy manometry nie 
wskazują ciśnienia. Ponadto 
wiadomo, że demontaż urzą­
dzeń które pracowały pod ciś 
nieniem. przeprowadza się ze 
szczególną ostrożnością. eta­
pami — na początku częściowo 
odkręcając śruby tak, aby upe 
wnić się, że w danym urzą­
dzeniu nie ma ciśnienia. 

Zgodnie  z i n s t r u k c j ą  a r ­
m a t o r s k ą  w zakres ie  bhp,  
s t a r s z y  mechanik  j a k o  kie­
r o w n i k  działu powinien  or­
ganizować  i p r z y g o t o w a ć  
p r a c ę  w m a s z y n o w n i  w spo  
sób  zabezpiecza jący  przed 
w y p a d k a m i .  Na sta'0kiu m s .  
„Bolesław P r u s "  było ina­
czej .  W z w i ą z k u  z t y m  Izba 
M a r s k a  orzekła, że p r z y  c z y  
ną t r w a ł e g o  k a l e c t w a  ma­
g a z y n i e r a  m a s z y n o w e g o  K .  
Z. było: w y s a d z e n i e  za­
w o r u  p a l i w o w e g o  p o  odlkrę 
ceniu przez  poszkodowane­
g o  przed rozpoczęciem re­
montu  ś r u b  mocujących  
t e n  z a w ó r .  W i n ę  za w y p a ­
d e k  na s k u t e k  rażących  za­
n i e d b a ń  ponoszą:  w 2/3 
częściach — st.  mechanik  
W .  T. p r z e z  to, że  k i e r u j ą c  
p r a c a m i  z w i ą z a n y m i  z w y ­
mianą z a w o r u  p a l i w o w e g o  
układu A 6  s i ln ika  główne­
g o  przys tąp ił  z poszkodo­
w a n y m  d o  demontażu t e g o  
z a w o r u  b e z  u p e w n i e n i a  się, 
ż e  dokonano d e k o m p r e s j i  
cy l indra,  a w 1/3 części III 
m e c h a n i k  J .  R., g d y ż  jaiko 
mechanik  w a c h t o w y ,  z a ­
t r z y m u j ą c y  n a  polecenie st .  
m e c h a n i k a  silnilk główny, 
nie  dokonał bezpośrednio 
p o  z a t r z y m a n i u  g o  ot w a r -
cia k u r k ó w  indy kataro­
wych.  St .  mechanikowi  W 
T. Izba  M o r s k a  w y t k n ę -
ł a zaniedbania.  

Maria Leng 

Zapisy 
na Studium Oświaty 
i Kultury Dorosłych 

P a ń s t w o w e  Zaoczne Stu­
d i u m  O ś w i a t y  i K u l t u r y  
Dorosłych ogłasza z a p i s y  
n a  I r o k  s t u d i u m  ,w r o k u  
s z k o l n y m  1980/81. Szkoła 
p r z y g o t o w u j e  k a d r y  d o  
p r a c y  ku l tura lno-wycho­
w a w c z e j  w p l a c ó w k a c h  o-
r a z  społecznym r u c h u  a r t y  
s t y c z n y m .  N a u k a  p r o w a ­
d z o n a  jes t  s y s t e m e m  , za­
o c z n y m  i t r w a  d w a  lata.  
Ses je  o d b y w a j ą  s i ę  j e d e n  
raz  w m i e s i ą c u  (trzy dni) .  
A b s o l w e n c i  u z y s k u j ą  tytuł 
ins t ruktora  k u l t u r a l n o - w y  
c h o w a  w ę z e g o  w r a z  z okre­
ś lona  specjalnością.  Mię­
d z y w o j e w ó d z k i  Ośrodek  
D y d a k t y c z n y  w G d a ń s k u  
kształci w zakres ie  organi­
zac j i  p r a c y  ku l tura lno-
- o ś w i a t o w e j  i w y p o c z y n k u .  
I n n e  spec ja lnośc i  (teatr, ta 
niec. f o t o g r a f i a  i f i l m )  p r o  
w a d z ą  pozostałe ośrodki  w 
k r a j u .  

K a n d y d a t ó w  n a  s t u d i u m  
k i e r u j ą  z a k ł a d y  pracy.  Do 
20 s ierpn ia  b r .  w i n n i  o n i  
złożyć w y p e ł n i o n a  kar tę  
zgłoszenia, którą m o ż n a  o -
t r z y m a ć  w W o j e w ó d z i k i m  
O ś r o d k u  K u l t u r y  p r z y  u l .  
K o r z e n n e j  33/35 w Gdań­
sku.  T a m  też w godz. 9—15 
(z w y j ą t k i e m  sobót) m o ż n a  
u z y s k a ć  szczegółowe i n f o r ­
m a c j e  w idra w i e  z a p i s ó w  
(tel. 31-10-51 w .  5). 

„Patra - 80" 
konkurs 
poetycki 

Dla uczczenia pamięci Ju 
liana Przyboś! o, wybitnego 
poety, syna ziemi rzeszow­
skiej or.az umożliwienia mło 
dym poetom debiutu i pu­
blikacji, już po raz trzeci or 
ganizowamy jest Ogólnopol­
ski , Konkurs Poetycki „Pa-
tra-80". Mogq w nim wziąć 
udział członkowie Korespon 
dencyjnych Klubów Pisarzy, 
członkowie Kół Młodych 
przy oddziałach ZLP oraz 
grupy literackie i młodzi 
twórcy nie zrzeszeni w 
ZLP. 

Należy nadesłać zestaw 
3—5 wierszy dotychczas nie 
publikowanych, opatrzonych 
godłem, w terminie do dnia 
30 sierpnia br., pod adres 
Zarząd Wojewódzki Związ­
ku Socjalistycznej Młodzieży 
Polskiej, plac Zwycięstwa 7, 
35-002 Rzeszów, ' z dopis-
kim no kopercie „Patro-80". 
Do utworów napisanych y/ 
5 egzemplarzach powinna 
być dołączono zalakowano 
koperta wraz z godłem za­
wierającym imię i nazwisko 
oraz dokładny adres autora 

Tematyka utworów jest do 
wolna. Organizatorom zale­
ży jednak, aby co najmniej 
jeden wiersz zawierał refie 
ksję nad twórczością Julia­
na Przybosia. 

Ogłoszenie wyników nosłą 
pi w ostatnim dniu IX Ogól 
nopólskiego Konkursu Po­
ezji Współczesnej im. J. Przy 
bosi a (5 października br.) 
Jury powołane przez redak­
cję miesięcznika „Nowy Wy 
raz" przyzna nagrody I wy­
różnienia, ponadto KMP 
„Gwoźnica" przyzna nagro­
dę specjalną autorowi wier 
sza zawierającego reflek­
sje nad twórczością J. Przy­
bosia. Miesięcznik " „Nowy 
Wyraz" zamieści na swych 
łamach wyróżnione utwory. 

at 

Najdroższy znaczek 
N a j d r o ż s z y m  z n a c z k i e m  

p o c z t o w y m  ś w i a t a  jest  
c z e r w o n y ,  j e d n o c e n t o w y  
z n a c z e k  z G u j a n y  z 1865 r o  
k u .  Z n a w c y  tw ierdza,  ż e  
t y l k o  j e d e n  e g z e m p l a r z  te­
go  znaczka  zachował  s i e  n a  
świec ie .  N i e z n a n y  zb ieracz  
podbił  c e n ę  tego znaczka  
n a  a u k c j i  w N o w y m  J o r k u  
d o  1 m i l i o n a  d o l a r ó w  i za 
robił n a  t y m  p r a w i e  p o ­
ł o w ę  t e j  o g r o m n e j  k w o t y .  

Turystyczne atrakcje Budapesztu jedna z wież 
obronnych zamku królewskiego. 

Fot. W. Nieiywiński 
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Po gospodarsku 
D z i ę k i  u r u c h o m i o n e ­

m u  w 1978 r o k u  w y ­
d z i a ł o w i  u t y l i z a c y j n e m u  
G d a ń s k i e  Z a k ł a d y  D r o ­
b i a r s k i e  w Ż u k o w i e  w y  
k o r z y s t u j ą  b e z u ż y t e c z n e  
d o t y c h c z a s  o d p a d y  p o ­
p r o d u k c y j n e .  Ł b y ,  j e l i ­
t a ,  ł a p y  i k r e w  p r z e ­
t w a r z a  s i ę  n a  m ą c z k i  
p a s z o w e .  U z y s k u j e  s i ę  
w t e n  s p o s ó b  o k o ł o  1200 
t o n  t e g o  c e n n e g o  p ó ł ­
p r o d u k t u  r o c z n i e .  P o  
o s i ą g n i ę c i u  d o c e l o w e j  
m o c y  p r o d u k c y j n e j  1500 
t o n ,  b ę d z i e  m o ż n a  o g r a  
n i c z y ć  c z ę ś c i o w o  d r n < i  
i m p o r t  ( j r ł )  

Nowe centrale 

telefoniczne 
P o d  k o n i e c  p a ź d z i e r ­

n i k a  b r .  S t a r o g a r d  G d a ń  
s k i  w z b o g a c i  Kię o n o ­
w ą  c e n t r a l ę  t e l e f o n i c z ­
n ą  o p o j e m n o ś c i  800 n u ­
m e r ó w .  B u d y n e k  w z n o ­
s z o n y  j e s t  w ł a s n y m i  s i ­
ł a m i  p r z e z  U r z ą d  T e l e ­
k o m u n i k a c y j n y .  P o d ł ą ­
c z e n i e  n o w y c h  a b o n e n ­
t ó w  n a s t a p i  n a  p r z e ł o ­
m i e  1980/81 t 

W t y m  s a m y m  c z a s i e  
z o s t a n i e  o d d a n a  d o  u ż y t  
k u  c e n t r a l a  t e l e f o n i c z n a  
w S k a r s z e w a c h .  P r z y ­
b ę d z i e  t a m  400 n u m e ­
r ó w .  

I n w e s t y c j e  t e  z ł a g o ­
d z ą  k ł o p o t y  t e l e k o m u h i  
k a c y j n e  o b u  m i a s t .  

Szczotki 
w y s o k i e j  j a k o ś c i  

S p ó ł d z i e l n i a  I n w a l i ­
d ó w  N i e w i d o m y c h  „fc l-
s i n "  w E l b l ą g u  s ł y n i e  
z p r o d u k c j i  w y r o b ó w  
s z c z o t k a r s k i c h .  C z e ś ć  z 
n i c h .  m .  i n .  s z c z o t k i  d o  
z a m i a t a n i a  n a  k i j u  i d o  
u b r a ń  n o s z ą  z n a m i o n a  
w y r o b ó w  p i e r w s z e  i j a ­
k o ś c i .  A k t u a l n i e  s p ó ł d z i e l  
n i a  l e g i t y m u j e  s i e  4 z n a  
k a m i  j a k o ś c i  i u b i e g a  s i ę  o k o l e i n y  z n a k  — n a  
p r o d u k c j ę  s z c z o t e k  z 
p r z e p ł y w e m  w o d y  . d ó  
m y c i a  s a m o c h o d ó w .  W 
m i n i o n y m  p ó ł r o c z u  z a ­
k ł a d  u r u c h o m i ł  p r o d u k c ­
i e  5 n o w y c h  i z m o d e r n i ­
z o w a n y c h  w y r o b ó w , '  w 
t v m  s z c z o t k i  d o  m y c i a  
c i a ł a ,  z m i o t k i  o r a z  p e d z l e  
d o  n a k r a p i a n i a .  N o w e  
w z o r y  s w y c h  w y r o b ó w  
s p ó ł d z i e l n i a  p r z y g o t o w u ­
j e  n a  J e s i e n n e  T a r g i  
P o z n a ń s k i e .  ( w o k )  

Gospodarka województwa 
elbląskiego w I półroczu 

J a k  p o i n f o r m o w a ł a  W o j e -  r y n k u  p o z o s t a ł y  S p ó ł d z i e l -  z u l t a c i e  p l a n  I p ó ł r o c z a  b u  
w ó d z k a  K o m i s j a  P l a n o w a -  n i a  „ D e l t a "  w M a l b o r k u  d o w n i c t w o  w o b r o c i e  g l o b a l  
n i a ,  p r z e m y s ł  w o j e w ó d z -  (—5,1 m i n  z ł )  i W o j e w ó d z k a  n y m  w y k o n a ł o  w 9 4  p r o c  . 
t w a  e l b l ą s k i e g o  w y k o n a ł  S p ó ł d z i e l n i a  O g r o d n i c z o -  z a ś  w p r o d u k c j i  p o d s t a w o -
z a d a n i a  p i e r w s z e g o  p ó l r o -  P s z c z e l a r s k a  w E l b l a e u  w e j  — w n i e s p e ł n a  9 5  p r o c .  
c z a  w e  w s z y s t k i c h  p o d s t a -  (—1,7 m i n  zł).  N i e d o b o r y  Z a r ó w n o  p r z e m y s ł ,  j a k  i 
w o w y c h  w s k a ź n i k a c h .  W p r o d u k c j i  r y n k o w e j  p o  w s t a -  b u d o w n i c t w o  o s i ą g n ę ł y  n i e -
o k r e s i e  t y m  p l a n  s p r z e d a ż y  ł y  g ł ó w n i e  w e l b l ą s k i c h  k o r z y s t n e  r e l a c j e  e k o n o m i -
o g ó ł e m  p r z e k r o c z o n o  o 2 s p ó ł d z i e l n i a c h  — „ P i a s t y -  c z n e .  Z a a w a n s o w a n i e  i d y -
p r o c . .  w t y m  r y n e k  o t r z y -  k u " .  Z a k ł a d a c h  O b u w n i -  n a m i k a  f u n d u s z u  p ł a c  w y -

c z y c h i m .  B u c z k a  i „ P o s t ę -  p r z ę d z a  w p r z e m y ś l e  s n f z e -
p i e "  o r a z  w k w i d z y ń s k i m  d a ż  o g ó ł e m ,  w b u d o w n i c -
„ P o w i ś l u " .  t w i e  — o b r ó t  g l o b a l n y .  W 

Z a s a d n i c z e  p r z y c z y n y  n i e -  o b y d w u  g a ł ę z i a c h  g o s p o d a r  

m a ł  w y r o b ó w  o 4 p r o c .  w i ę ­
c e j  n i ż  p l a n o w a n o .  N i e ­
m n i e j .  m i m o  p r z e k r o c z e n i a  
p l a n ó w  o p e r a t y w n y c h .  19 
j e d n o s t e k  n i e  w y w i ą z a ł o  w y k o n a n i a  z a d a ń  u p a t r u j e  
s i e  z z a d a ń .  W s p r z e d a ż y  s i e  w b r a k a c h  m a t e r i a ł o -
o g ó ł e m  n i e d o b o r y  w całośc i  w y c h  i n i e r y t m i c z n y c h  i c h  
d o t y c z ą  p r z e m y s ł u  spó-ł- d o s t a w a c h .  
d z i e l c z e g o .  N a  m i n u s o w y c h  W b u d o w n i c t w i e  p o g ł ę b i ł  
p o z y c j a c h  z n a l a z ł y  s i e  S I  s i e  n i e d o b ó r  p l a n u  o p e r a -
„ W a r m i a "  w O r n e c i e  (4 3 t y w n e g o  o s i ą g a j ą c  w n r o -
m l n  zł) .  „ P l a s t y k "  w E l -  d u k c j i  p o d s t a w o w e j  k w o t ę  
b ł ą g u  (3,2 m i n  zł) .  S n ó ł d z i e l  70  m i n  zł, w t y m  w E K B  
n i a  P r a c y  O d l e w n i k ó w  i — 3 3  m i n  zł i K B K  — 3 0  
M e c h a n i k ó w  S a m o e h o d o -  m i n  zł.  O b y d w o m  k o m b i n a -
w y c h  w K w i d z y n i e  (2.9 m i n  t o m  b r a k o w a ł o  p o d s t a w o -
zł), S o ó ł d z i e l n i a  I n w a l i d ó w  w y c h  ś r o d k ó w  p r o d u k c j i  
i m .  S i e n k i e w i c z a  w M a l b o r  j a k :  c e m e n t u ,  w a p n a ,  c e g ł y ,  
k u  (?,9 m i n  zł).  N o  t o m  l a s '  s t a l i  z b r o i e n i o w e i  i m a t e -
n a j w i ę k s z y m i  d ł u ż n i k a m i  r i a ł ó w  i n s t a l a c y j n y c h .  W r e -

Nie wszyscy młodzi ludzie hotdujq stacjonarnemu wypo­
czynkowi na kolonii czy obozie. Przez oba nasze woje­
wództwa codziennie przemierzają liczne grupy wędrują­
cych mtodvch trampów. Tych spotkaliśmy, kiedy mijali 
właśnie Sztum... Fot. J. Folwarczny 

k i  n ł a c e  r o s ł y  s z y b c i e j  n i ż  
w y d a j n o ś ć .  

R o l n i c t w o  w o k r e s i e  t y m  
s k u p i ł o  4 7  p r o c .  p l a n u  r o c z ­
n e g o  ż y w c a .  4 6  p r o c .  m l e k a  
i 57 p r o c .  j a i  o r a z  z e b r a ł o  
6 1  p r o c .  s i a n a .  H a n d e l  i 
g a s t r o n o m i a  o s i ą g n ę ł y  4 8  
p r o c .  o b r o t ó w  o l a n u  rocz-

P r z y c h o d y  p i e n i ę ż n e  l u d ­
n o ś c i  w o j e w ó d z t w a  e l b l ą s ­
k i e g o  w p ó ł r o c z u  n o  w i e k -
S 7 v ' v  v i »  O p k o ' f )  s r r n r .  — 
T t y t u ł u  w y n a g r o d z e ń  i o-
k o ł o  3 p r o c .  — z e  s p r z e d a ż y  
p ł o d ó w  r o l n y c h .  

( w o k )  
!MŁW 1 

(b^lrnhać 

• Od kilku dni w Gdańsku 
bawi znakomity radziecki cyrk 
„Arena". Miłośnicy sztuki  cyr 
ko we j bqdq mogli obejrzeć 
jego program w ciqgu naj­
bliższych tygodni. 

• W Gdyni króluje „ C e 9 e -
ł icda" .  Warto na niQ zajrzeć, 
jako że już w czwartek za­
kończy działalność. 

• Z różnych stron kraju 
przybyli do Gdyni harcerze 
z HSPS, aby współpracować 
z PDiZ w utrzymaniu i za­
gospodarowywaniu gdyńskich 
klombów i terenów zielonvch. 

(HED) 

Czwarty sezon z rzędu płetwonurkowie z bydgoskiego Klu­
bu Archeologii Podwodnej „Tryton" penetrują wody przy­
brzeżne w Pucku. Przedmiotem ich pracy (choć jest to raczej 
hobby) jest inwentaryzacjo po zostcłości wczesnośredniowie­
cznego portu, ukrytych na d nie Zatoki Puckiej. NA ZDJĘ­
CIU: jeden z płetwonurków przygotowuje się do zejścia 
pod wodę... (j. g.) 

Fot. W .  Stępień 

Dokąd po maturze? 
N i e  w s z y s c y  t e g o r o c z n i  n a  P r a b u t y ) .  M ł o d z i e ż y  z 

a b s o l w e n c i  s z k ó l  ś r e d n i c h  o d l e g ł y c h  m i e j s c o w o ś c i  g w a  
w o j .  e l b l ą s k i e g o  z a k o ń c z y l i  r a n t u j ę  s i e  l o k u m  w i n t e r -
z w y c i e s t o o  k a m p a n i ę  o xi- n a c i e .  N a  l e g i t y m u j ą c y c h  s i e  
p r a g n i o n y  i n d e k s  n a  w y ż -  c e n z u s a m i  m a t u r a l n y m i  c z e  
s z a  u c z e l n i ę .  K u r a t o r i u m  k a j a  p o l i c e a l n e  s t u d i a  m e -
O ś w i a t y  i W y c h o w a n i a  w d y c z n e .  t u r y s t y k i ,  b u d o w l a -
E l b l a g u  p o m y ś l a ł o  o t y c h .  n e  i w y c h o w a w c z y ń  n r z e d -
k t ó r z y  , m i m o  n i e u d a n e g o  s z k o l i  w E l b l ą g u .  W b i e ż .  
s t a r t u  w e g z a m i n a c h  w s t ę p -  r o k u  s z k o l n y m  u r u c h o m i o ­
n y c h  n a  s t u d i a  u n i -  n e  n o  r a z  P i e r w s z y  b e d z i e  
w e r s y t e c k i e ,  p r a g n ą  d a l e j  P o l i c e a l n e  S t u d i u m  K u l t u -
s i e .  u c z y ć .  r a l n o - O ś w i a t o w e  w S z t u -

I t a k  b l i s k o  60  m i e j s c a m i  m i e .  
d o  n i e d a w n a  j e s z c z e  d y s p o -  N i e  t r z e b a  d o d a w a ć ,  ż e  
n o w a ł o  P o l i c e a l n e  S t u d i u m  k a ż d a  z t y c h  p l a c ó w e k  d y s -
R o l n i c z e  w R a n i e w i e  ( g m i -  n o n u i e  j e s z c z e  w o l n y m i  

m i e j s c a m i .  W a r u n k i e m  w s t e  

Praktyki studenckie 
OKROCZN1E w czasie wakacji 
na robotniczych i specjalistycz-

R nych (zawodowych) praktykach 
w woj. elbląskim przebywa paręset stu 
dentów z różnych uczelni kraju. W Za­
kładach Mechanicznych ZAMECH w 
bież. miesiącu teorię uzupełnia prakty­
ka prawie 100 studentów z wyższych 
uczelni technicznych z Gdańska, Łodzi, 
Warszawy, Szczecina, Olsztyna i Kra­
kowa oraz z uczelni humanistycznych 
(sic!) — np. z Wyższej Szkoły Pedago­
gicznej z Olsztyna. 

W Nowym Dworze Gd. kilkunastooso­
bowa qrupu studentów z Politechniki 
Śląskiej, w porozumieniu z wojewódz­
kim konserwatorem zabytków opraco­
wuje dokumentację obiektów zabytko­
wych teno miasteczka. Pod koniec 
września br. dokumentacja ta przekaza­
na zostanie Urzędowi Wojewódzkiemu. 

Przywykła już do studenckich prak­

tyk ludność Prabut i Ornety, gdyż od 
kilku lat dzięki właśnie pobytowi stu­
dentów z Akademii Medycznej w Gdań­
sku i wysokiej klasy specjalistów z tej 
uczelni udaje się skorzystać z cennych 
medycznych porad. Jak informuje 
B. PISAREK — inspektor ds. lecznictwa 
i profilaktyki w Urzędzie Wojewódzkim 
w Elblągu, studenci z AM pospołu z. 
pracownikami naukowymi z tej uczelni 
zdołali przebadać w czasie praktyki, 
która odbywała się w bież. miesiącu ok. 
2500 pacjentów. 

Olbrzymie powodzenie praktyk stu­
dentów medycyny świadczy o potrzebie 
częstszeoo organizowania Ich. Jak do­
wiedzieliśmy się, studenci traktują prak 
tyki w terenie jako formę wyróżnienia, 
stąd też chętnie garną się do nich. 
Mają bowiem możliwość dokonania 
bezpośredniej konfrontacji swych ma­
rzeń o pracy zawodowej z konkretną 

rzeczywistością. Dla pracowników nau­
kowych zaś praktyki studenckie pozwa­
lają dostosować wymagania wobec 
studentów do realnych warunków pra­
cy. Korzyści są więc obustronne. War­
to zastanowić się nad możliwością zor­
ganizowania w przyszłym roku większej 
ilości praktyk medycznych, w tych oś­
rodkach woj. elbląskiego zwłaszcza, 
gdzie brakuje medyków. 

Trzeba jeszcze na koniec wspomnieć 
0 aspekcie wychowawczym tzw. prak­
tyk robotniczych. Olbrzymim powodze­
niem wśród studentów cieszą się takie 
praktyki w Zakładach Przetwórstwa 
Owocowo-Warzywnego (zarówno w 
Kwidzynie, jak i Tolkmicku) oraz w kom 
binatach rolnych. Wczesne kontakty z 
załogami pracowniczymi pozwolą w 
przyszłości młodym ludziom bezkolizyj­
nie przebyć okres adaptacji zawodowej 
1 społecznej w zakładach, w których 
po raz pierwszy podejmą swą pracę 
zawodową. 

Chalb) 

SC 
n u  d o  n i e k t ó r y c h  s z k ó ł  i e s t  
z a ś w i a d c z e n i e  z m i e j s c a  
n r a c v .  C z e ś ć  s z k ó ł  k s z t a ł c i ć  
b e d z i e  j e d n a k  w s y s t e m i e  
s t a c j o n a r n y m .  

( h b )  

COSMItEGO w w o j .  g d a ń s k i m  
GNIEW. Pionier, S a n  Babl l  

l a  godz. 20, wŁ, od 18 1.; Szedł 
pies p o  fortepianie,  radź.  

HEL Wicher, Gorączka so­
botnie j  nocy, USA, od 15 1., 
g .  17, 19.30. 

JASTARNIA, Żeglarz, Chiń­
s k i  syndrom, USA, od 15 l a t ;  
Książę i żebrak,  pan., od 12 1 ;  

, R a j k a  o carze Sałtante, radź. 
GDAŃSK, Sala Biała Ratu- KARTUZY, Kaszub, R y w a l k a  

sza Głównomiejskiego, Recital f r . ,  od 16 1. Ebirah potwór z 

c z "  
GDYNIA, Muzyczny, Słowik. S " ^ A

B t 0 W "  1 3 e S °  * ° m p " -

10.30. Szczęki  II, USA, ^ 
g .  15.30. Dziedzictwo, ™ 
18 L, g .  17.45, 20. 
Tnainsamerican ekspres 

°MAr.HORK^ 5 : 1 %  
pasażer Nostromo, ara-' 
1. Jes ienne dzwony, J 

BRANIEWO, Dar, Z 
sionyrn czołem, USA, ^ ^ 
Siedem nocy w Japon». 

piratów, ja-p. . ń  ff 
DZIERZGOŃ, P r z y j ą ć  

g. 19. 

GDAŃSK, plac  Zebrań Lu­
dowych,  Cyrk  Radziecki, 
g .  18. 

W Gdańsku Narodowe, g .  
9—15. Poczty i Telekomunika­
cj i ,  g. 9.30—1S. Pałac Opatów 

Oliwie, g .  9—15. Kuźnia Wo-

KOSCIBRZYNA, Rusałka, Po­
w r ó t  człowieka zwanego Ko­
niem, USA, od 15 1. 

LUBICHOWO. K r o k u s  — 
Skrzydełko czy nóżka, f r .  

PELPLIN, Wierzyca, Port  
Lotniczy 77, USA, od 15 1. Król 
Maciuś I, pol. 

PUCK, Mewa, Prom do 
Szwecj i ,  pol., od .15.1., Zem 
s t a  r ó ż o w e j  pantery,  aną..  od 
12 1. Szczęki, USA, od 15 1. 

PRUSZCZ, Krakus ,  King 
Kong, USA, od 12 1„ g .  17, 

SKARSZEWY. Odrodzenie -
Bi twa  o Midway, USA, od 12 1. 
Zorro, wł." 

SKÓRCZ, Kociewie, Pierw­
sza miłość, wł., od 18 1.; Por­
tret  w błękicie, radz.  od 12 1. 

STARA KISZEWA. Szarotka.  
Port  lotniczy 77, USA, od 15 1.; 

dna nad Potokiem Oliwskim, Podarunek czarnego'  księcia'. 
ul.  Bytowska  1, g .  ie—17. 

W Gdyni Óc»anb#?raficzt?e • i 
A k w a r i u m  Morskie  g'. 11—17.30. 

W Rędominic Hymnu Naro­
dowego, g .  9—15. 

W Elb lągu  Państwowe,  g. 

W e  Fromborku Mikołaja Ko 
pernika,  g .  10—16.30. 

STAROGARD, Sokół, Olim­
piada 40, pol., od 12 1. Sputnik,  
Zwolnienia w a r u n k o w e ,  USA, 
od 3*3 1. Tajemnica  stalowego 
miasta, czech., od 12 1. 
• TCZEW, Wisła, Prom d c  

Szwecj i ,  pol., od 15 1., g .  16. 

WEJHEROWO, Świ t .  Mały 
książę.  USA, g .  16; Zbrodnia 

Helu Rybołowstwa, g .  w k lubie  tenisowym, jug. ,  od 
9.30—17.30. 

W Kartuzach  Kaszubskie, 
g. 9-16, 

W K w i d z y n i e  Zamkowe  g.  

W Malborka,  Zamkowe,  g. 

W P u c k u  Etnograficzne,  g.  
9—12 i 14—17. 

W Rozewiu Latarnia Morska, 
g. 8.30—12 i 13—17. 
^ W Sztutowie  Śtutthof,  g.  

18 !.. g. 18, 20. 
WIELE, Wanoga, Panowie 

d b a j c i e  o żony, f r .  
WŁADYSŁAWOWO, Albatros,  

Obcy  — 8 pasażer „Nostro-
mo",  ang., od 15 1.; P o r w a n y  
przez Indian, NRD. od 12 1. 

ZBLEWO, G r y f ,  O k u p a c j a  w 
26 obrazach, jug. ,  od 18 1. 

ŻUKOWO, Radunia,  Violet-
t e  i Franeois, f r . .  od 18 1. 

w w o j .  e lbląskim 
ELBLĄG, Syrena,  Złoto d la  

dni  Kondora, wł., "".cł 
Przez Góry Skaliste, " ; 

KISIELICE, Jutrzenka. 
łamut, radz., od 12 1. y , 

KWIDZYN, Tęcza, f j * ~ 
i kobieta, pol., od 15 l* ^0|( Y v  
dziec bez głowy, radz. ^ A 

KRYNICA MORSKA'y 

" ' M S i K S e n i t  y 

ty le,  pol. Podróż do 
pol., c d  15 1. .„p 

ORNETA, Wrzos, 
USA, od 18 1. Strzały , 
Hooda, radz., od 12 1. V A  
Cóżeś t y  za pani, pol-. 
Samotnik, f r . ,  od 15 1. , 

PASŁĘK, Znicz. 
fr.,  o d  18 1.; Pasikonik. 
Od la  1. TJ0$' 

PIENIĘŻNO, Tęcza, » , ^ 
tyczna Angielka,  ang-. A 

PRABUTY, Mazowsze, # • 
bleir, f r . ,  od  12 1. Relaks, 
k i  II. USA, od 15 1. r j C wl 

STARE POLE, , . 
Cztery noce marzeń, <3 bm, 

w a l k a ,  fr.,  o d  15 !•', ^ p o w  
. k r ó l o w e j ,  ool.  CĄ riłnl(ów 

TOLKMICKO, Korab, , W , 
gol i cudowna walizka, P W ̂  
bra ,  jap.,  od 18 1. P̂cdó\* 

V \  
Bi 

W Sztumie  Powiśla,  g.  »—15. zuchwałych, jug.,  bez ogr., g .  

? s  

s 

iport turgitykareioeaqa 
akrobatycznych.  Piłkarki  z a ś  
w y g r a ł y  t u r n i e j .  (hd) 

T E N I S  S T O Ł O W Y  
Zakończyły s ię  r o z g r y w k i  li­

gi  międzywojewódzkie j  w te­
nisie stołowym kobiet.  Pisze-

Z W I Z Y T Ą  W N R D  

Bardzo ożywione k o n t a k t y  
u t r z y m u j ą  sportowcy LKS 
Agro-Kociewie ze sportow­
cami okręgu  Rostock w NRD. 
Kilka dni temu powróciła 
s tamtąd 35-osobowa grupa  za-  m y  o t y m  ponieważ s t a r t u j ą  
wodniczek  i zawodników, któ- ca w t y c h  r o z g r y w k a c h  d r u -
r a  wzięła udział w powiato- żyna LKS Agro-Kociewie ze 
w p j  spartakiadzie  w Grim- Starogardu Gd. zajęła I mie j-
mcn k .  Rostocku. Byl i  wśród  see  i a w a n s  do  II l igi.  Autor-
nich lekkoatleci,  gimnastycy,, kami  tego  sukcesu s ą :  Hanna 
strzelcy i piłkarki ręczne. Piotrowska,  B a r b a r a  Piłat, 
Szczególnie duże wrażenie  na E w a  Romanowska,  Ewa Krzy-
gospodarzach  i publiczności k o w s k a ,  B a r b a r a  Piotrowska  i 
zrobił w y s t ę p  g imnastyków Mariola Klaman,  k t ó r e  pra­

cowały pod kierunkiem 

Utalentowani junacy 
W młodocianym Hufca  9-13 Grzegorz  Gołębiowski  zdobył  

OHP w Wejherowie  uczy się  i tamże  III lokatę  z a  na j lepszy  
z d o b y w a  zawód 60 chłoyców. p lakat .  Warto  podkreślić,  ż e  
Wszyscy  j u n a c y  kończą Pod- h u f c o w e  ognisko TKKF „Re-
s t a w o w e  Studium Zawodowe, k i n "  zdobyło  n a  własność pu­
n o  naj lepszych uczniów stu- char przechodni ..Fair May",  
d i u m  należą Dariusz Pawłów- Hufiec  9-12 jes t  j e d y n y m  w 
s k i  i Marek Paszek — o b a j  z wo jewództwie  g d a ń s k i m  posia 
Morąga.  W h u f c u  j e s t  zresztą daczem dyplomu  d l a  u rzędu ją  
wie lu  w y b i j a j ą c y c h  s ię  chla- r.ej b r y g a d y  35-łecia PRL za 
p a k ó w ;  n a  przykład J a n  Mo- w y n i k i  w e  współzawodnictwie 
t y k a  i Adam Olędzki prezen- pracy .  Chłopcy nie  t y l k o  pra-
tu ją  s w o j e  rzeźby  z suporexu c u j ą  i ucza się.  R o z r y w k a  za i  
(białego koloru materiał bu­
dowlany),  ustawione  w oha-
powskim ogródku.  Dariusz 
«luzkiewicz j e s t  zapalonym że­
glarzem i f o t o g r a f e m  (pierw­
sze mie j sce  " 
el iminacjach . . . . .  
graf icznego VI '  Ogólnopolskiej  dydatów  n a  j u n a k ó w .  
Wiosny - K u l t u r a l n e j  OHP). 

r a u j e  należne mie jsce  
młodym życiu (zabawy,  dy­
skoteki,  kino, wycieczki  etc.). 

Przypominamy, że od 4 sier­
pnia  9-12 Ochotniczy H u f i e c  

s t r e f o w y c h  Pracy  w Wejherowie  (teł. 
k o n k u r s u  foto- 40-41) p r z y j m u j e  nowych k a n -

s t ruktora  Erwina  Lindenaua. 
G r a t u l u j e m y !  

Uczestniczący w tych roz­
g r y w k a c h  Iskra  Malbork za­
jęła 8 miejsce.  (hd) 

Z A P A S Y  
P r z y  sporym zainteresowa­

niu publiczności odbył s i ę  w 
tych  dniach w Nowym Dwo­
rze Gdańskim międzywoje­
wódzki  t u r n i e j  nadziei spar­
takiadowych w zapasach w 
s t y l u  k lasycznym.  Startowa­
ło 76 zawodników z :  MLKS 
J a n t a r  Ustka, MLKS Żuławy 
Nowy Dwór Gdański, LKS 
Piast  Słupsk i GBKS Morena 
Żukowo. Były t o  w i ę c  nieofi­
c j a l n e  mistrzostwa zrzeszenia 
Ludowe Zespoły Sportowe 
Polski  Północnej. MLKS Żuła­
w y  zwyciężył zespołowo. J a k o  
c iekawostkę  w a r t o  podać, że 
w t u r n i e j u  startował 11-letni 
Grzegosz Jas iński ,  k t ó r y  jes t  
synem znanego szkoleniowca 
Leona Jas ińskiego.  (m. b.) 

Sp 

§e 

PROGRAM I 
8.00 — Studio o l i m p i j s "  
Moskwa 80 a 

13.30 — Telefer ie  
szych — w program" 
d r ó ż u j  z nami — ° t ° A  
n a  z dżungli  — a m e Jc .  
s k i  f i lm animowany 

15.25 — O b i e k t y w  
15.45 — Dziennik ^ 
16.00 — W a k a c j e  w kreS" 

16.25 — Losowanie E X P ^  
Małego Lotka •. h» ' 9 1 1  

16.35 — Dom i m y  ,, j 
16.50 - Studio Ol impi j '*  ] w . 

Moskwa 80 
M S , 7 z , S , l W = r = P

t i
r 5 6 , ^ > n  

s k i  Ro-W 
19.20 — Dobranoc f • 
19.30 — Dziennik te lewl j^  
20.10 — T w ó j  współczesP (! RŁPLRIŁNA NLANPFFL —• C. 

w Ge 

% 

21.45 — Studio OlimpijSK'® 
Moskwa 80 

23.00 — Dziennik 
PROGRAM 11 ,, 

Dwójka  dla d r u g i e j  
Premiery  dnia 

11.00 — T w ó j  współczesnej 
Błękitna planeta — CU 
słowacki f i lm f a b .  

12.30 — Dziennik  M i  
16.30 — Legendy t a t r z ^  

szczytów ,|l 
16.45 — P r z y b y c i e  k a w 8 » y  

program ba le towy T \  
17.25 — S p r a w y  młodyc",. 

Co z niego wyroś* f 
NRD-owski f i l m  fab* 
cza jowy)  

19.00 — Przemówienie  
sadora  A r a b s k i e j  w 
Egiptu > 

19.10 — Program lokalnLfi ,  
»19.30 — Dziennik t e l e w  
20.10 — Teatr  Telewiz.lL 

f a n  Otwinowski :  P a c r  , 
21.15 — 24 godziny  JŁ 
21.25 — Reportaż o B<*'/ 

- f i l m  dok.  T V  * ° v  

s k l e j  A 
21.45 — Kabaret  pod J i  

pogodą — program 

Jui 

OD 25 LIPCA NA EKRANACH KIN TRÓJMIASTA: „LENINGRAD", „ZNICZ", „BAŁTYK",  „POLONIA" 

* Z N A S Z  Z P Ł Y T ?  

Z O B A C Z  W K I N I E !  • K A I R  • FILM AMERYKAŃSKI 

REŻ. MILOS F0RMAN • 
KASY KIN PROWADZĄ JUŻ PRZEDSPRZEDAŻ BILETÓW 

Z głębokim ża lem z a w i a d a m i a m y ,  ż e  d n i a  18. 07. 
80 r. p o  krótk ich  cierpieniach zmarła  — nasza 
u k o c h a n a  Zona. Mama i Babcia  

ś .  t p .  

MARIANNA MALIŃSKA 
Pogrzeb  odbędz ie  się d n .  23.07.80 r. o godz. 

13.00 n a  c m e n t a r z u  K o m u n a l n y m  Witomino.  
Pogrążona w smt i tku  

R O D Z I N A .  

Z głębokim żalem zawiadamiamy,  że w dniu 
20 l ipca  1980 r o k u  zmarł p o  długiej  i ciężKiej 
chorobie nasz  na jdroższy  mąż, ojciec, teść  i dzia-
d C k  ś. t P. 

prof. STANISŁAW HUECKEL 
Msza święta  pogrzebowa odbędzie s i ę  dnia 24.07. 

6 godz.  8.S0 w kościele Księży Zmartwychwstań­
ców przy  ul .  Gomółki w e  Wrzeszczu. Pogrzeb z 
kap l ic?  cmentarza Centralnego Gdańsk-Srebrzysko 

" " " * •  " O '  R O D  Z ,  N A .  

Dnia 17. 67. 1980 r o k u  zmarł  nasz  na jukochańszy  
mąż.  tatuś, dz iadek  

EDWARD OKRÓJ 
Pogrzeb odbędz ie  się dn ia  23. OT. 1980 r o k u  o godz. 

19.00 n a  cmentarzu  K o m u n a l n y m  w Sopocie. 

Zona. córka, s y n o w i e  i w n u k i .  

Z g łębokim ża lem z a w i a d a m i a m y ,  że  w d n i u  17 
l ipca 1980 r o k u  zmarł  

ś. t p .  

ROMAN WILCZEK 

Msza ŚW. żałobna odprawiona  zostanie dn ia  23 
l ipca 1980 r o k u  o godz. 9.00 w kościele  Ś w .  Józefa  
w Gdyni-Leszezynkach,  

p o  c z y m  nastąpi  w y p r o w a d z e n i e  zwłok  n a  c m e n ­
tarz  Gdynla-Leszczynki.  

* « , , * > - *  w s m u t k u  R O D Z I N A .  

Z głębokim ż a l e m  z a w i a d a m i a m y ,  że  dnia  20 l ip-
#a 1980 r o k u  odszedł o d  n u  n a  zawsze  n a j u k o ­
chańszy  m ą *  i o jc iec  

*. t P. 
K A R O L  D E C  

Msza Św. żałobna odprawiona  zostanie  dn ia  24 
l ipca 1980 r o k u  o godz.  13.00 w kościele  Ś w .  Krzyża 
n a  Witominie.  

Pogrzeb odbędzie  się tego  samego  d n i a  o godz. 
14.00 n a  cmentarzu  Witomińsk im.  

żona i syn.  

Dnia 19 lipca 1980 r o k u  zmarła opatrzona s a k r a ­
mentami świętymi  nasza najukochańsza matka,  
babcia,  prababcia i teściowa 

ANASTAZJA WIRKUS 
z domu Hapka 

Nabożeństwo żałobne odbędzie s ię  dnia  24 l ip­
ca 1980 r o k u  o godz. 11.00 w kościele Ś w .  Piotra i 
Pawła w Pucku,  

Po czym nastąpi  wyprowadzenie  drogich n a m  
zwłok na cmentarz mie j scowy.  

Pogrążona w głębokim s m u t k u  
R O D Z I N A .  

S - 6 4 2 3  

Z głębokim żalem zawiadamiamy,  że dnia 20 l ip­
ca 1960 r o k u  odszedł z naszego grona w w i e k u  69 
la t  nieodżałowanej pęmięci członek rzeczywis ty  
P o l s k i e j  Akademi i  Nauk 

prof. zw. dr ini. STANISŁAW HUECKEL 
doktor honoris causa Politechniki Wrocławskiej,  
długoletni przewodniczący Komitetu Badań Morza 
Polsk ie j  Akademii  Nauk, w y b i t n y  znawca morza 
oddany j e g o  s p r a w o m  od  początku s w e j  p r a c y  za­
w o d o w e j .  

Zmarły był rektorem Politechniki Gdańskie j  w 
latach 1954—1956, wykładowcą n a  Politechnice 
Szczecińskiej, współzałożycielem i długoletnim dy­
rektorem Instytutu Budownictwa Wodnego PAN 
w Gdańsku, organizatorem i przewodniczącym b y ­
łe j  Rady K o o r d y n a c y j n e j  Jednostek PAN Regio-
nn Gdańskiego oraz współzałożycielem Instytutu 
Morskiego w Gdańsku. W okresie  międzywojennym 
współuczestniczył w pracach pro jektowych  i budo­
w i e  portów w Gdyni, Władysławowie. Jas tarni  1 
Pucku,  a p o  w o j n i e  współpracował nrzy  odbudowie 
i rozbudowie portów w Gdyni, Gdańsku, Szczecinie 
i Świnoujściu oraz w pracach konsul tacy jnych dla 
Portu Północnego. Zmarły był członkiem szeregu 
stowarzyszeń naukowych k r a j o w y c h  i zagranicz­
nych, autorem fundamentalnych podręczników aka­
demickich i wielu p u b l i k a c j i  naukowych.  Za w y ­
bitne zasługi położone na polu nauki  » r a z  osiąg­
nięcia zawodowe Zmarły został odznaczony Orde­
r e m  Sztandaru P r a c y  II k l a s y .  Krzyżem Koman­
dorskim i Krzyżem Kawalersk im Orderu Odrodzę, 
nia Polski oraz l icznymi odznaczeniami 3 medala­
mi .  Był Gdańszczaninem Roku 197«. W Zmarłym 
n a u k a  polska straciła zasłużonego uczonego, p r a w e ­
g o  i szlachetnego człowieka, wychowawcę  w i e l u  
pokoleń młodzieży akademickie j  i nracownifców 
nauki,  k t ó r y  całe s w o j e  życie zawodowe poświę­
cił hydrotechnice m o r s k i e j  i oceanologii. 

Rodzinie Zmarłego w y r a z y  serdecznego współ­
czucia składa ja :  

Prezydium ! członkowie Komitetu Badań 
Morza Polsk ie j  Akademi i  Nauk. K-0003 

Z głębokim żalem zawiadamiamy,  że w dniu 8» 
lipca 1980 r o k u  zmarł nasz  na jukochańszy  mąż,  
ojciec, te ść  1 dziadek 

ś . t P .  
FELIKS PAWLAK 

b y ł y  w i ę z i e ń  obozu  k o n c e n t r a c y j n e g o  Mauthaoeen 

Msza ś w .  żałobna odprawiona zostanie  w dniu $4 
lipca 1980 r o k u  o godz. 8.30 w kościele „Gwiazda 
Morza"  w Sopocie. 

Pogrzeb t e g o  samego dnia n a  cmentarzu Rzym­
skokatolickim w Sopocie o 'godz. 15.30. 

tona,  córka, I w n u k .  

Z głębokim żalem zawiadamiamy,  że w dniu 20 
lipca 1980 r o k u  zmarł 

prof. dr ini. STANISŁAW HUECKEL 
członek rzeczywisty  Polsk ie j  Akademii  Nauk, 

doktór honoris causa Politechniki Wrocławskiej,  
laureat  nagród państwowych,  odznaczony licznymi 
orderami i odznaczeniami honorowymi,  współza­
łożyciel Instytutu  Morskiego w Gdańsku, wielolet­
n i  członek Rady  N a u k o w e j  IM i przewodniczący 
j e j  s e k c j i  Portowo-Hydrotechnicznej.  

W Zmarłym straci l iśmy w y b i t n e g o  pracownika 
nauki,  zasłużonego p r a k t y k a  inżynieri i  morskie j ,  
w y c h o w a w c ę  szeregu pokoleń inżynierów i nau­
kowców.  

Rodzinie Zmarłego w y r a z y  głębokiego współczu­
cia składa ją :  

d y r e k c j a ,  Rada N a u k o w a ,  POP, rada za­
k ł a d o w a  i p r a c o w n i c y  Instytutu  Mor­
sk iego  w Gdańsku.  K-6009 

Z głębokim smutkiem zawiadamiamy,  że w 
dniu 16 lipca 1980 r o k u  zmarli  tragicznie nasi  n a j ­
ukochańsi  rodzice, j e d y n a  siostra, szwagier  k a ,  
szwagier,  ciocia, w u j e k ,  kuzynka  i k u z y n  

a . t  P. 
KRYSTYNA i JERZY 
ANDRZEJESZCZAK 

Msza ś w .  żałobna odprawiona zostanie w dniu M, 
lipca 1980 r o k u  o godz. 8.30 w kościele paraf ia l­
n y m  S w .  Jerzego  w Sopocie. 

Pogrzeb w t y m  s a m y m  dhlu o godz. 14.00 n a  
cmentarzu Komunaltiym przy  ul.  Malczewskiego w 
Sopocie. 

Pogrążeni w żalu:  ' 
«ynowie, siostra 1 rodzina. 

• Sopot ~ Bydgoszcz 
, Prosimy o nieskładanie , kondolencji .  G-16898 

W dniu 19. OT, 19(56 r o k u  w w i e k u  lat  84, zmarła 
nasza najukochańsza mamusia,  babcia, prababcia 
3 teściowe 

WALERIA ZAMEK GLIS2CZYŃSKA 
* d.. K r e f t  . ; 

Msza ś w .  żałobna odprawiona zostanie w kościele 
S w .  J a k u b a  (koło katedry)  dnia 24 lipca 1980 r o k u  
o godz. 11.00. p o  czym nastąpi  pogrzeb na cmenta­
r z u  w Oliwie,' 

o czym zawiadamiają  pogrążeni w s m u t k u :  
córka i syn x rodzinami. 

G-167G1 

Z głębokim ża lem  zawiadamiamy,  że dnia 20 lip­
ca 1980 r o k u  zmarła nasza najukochańsza Mama i 

Z O F I A  2 E B R E C K A  

Msza i w .  żałobna za  duszę Zmarłej  odprawiona 
zostanie dnia $4. OT. 1980 r o k u  o godz. 10.00 w 
kościele Najświętszego Serca Jezusowego w Gdań-
sku-Wrzeszczu. 

Pogrzeb odbędzie s ię  t e g o  samego dnia © godz. 
11*30 n a  cmentarzu Gdańsk-Srebrzysko, 

o czym zawiadamiają  pogrążone w głębokim 
s m u t k u ;  

dzieci z rodziną. 
G-16695 

Z głębokim żalem zawiadamiam, że w d n i u  18 
lipca 1980 roku,  zmarła p o  ciężkiej  1 długiej  choro­
bie, przeżywszy lat  65, m o j a  najukochańsza matka,  
człowiek o szlachetnym sercu  i w i e l k i e j  dobroci 

NATALIA SIECZKOWSKA 
Pogrzeb odbędzie s ię  w dniu 23 lipca 1980 r o k u  o 

godz. 14.30 na cmentarzu Srebrzysko,  
o czym zawiadamia pogrążony w głębokim bólu 

STEFAN PYZA 

Pogrzeb odbędzie s ię  dnia  24. OT. 1986 r o k u  o 
godz. 14.00 n a  cmentarzu Gdańsk-Oliwa-

Zona, dzieci i rodzina.  
G-16697 

NAJWIĘCEJ o f e r t  otrzy­
masz  w Warszawskim Biu 
r ż e  Matrymonialnym „Sy­
r e n k a " ,  Warszawa,  Elekto­
ra lna  11. K-5583 

SAMOTNI! Dyskretne  na­
wiązanie  znajomości  za­
pewnia  Biuro Matrymo­
nialne „Jut rzenka" ,  81-963 
Gdynia, s k r y t k a  105, tele­
f o n  20-34-67, i n f o r m a c j e  i 
o f e r t y  z i  20. K-4851 

FIATA 125p, r o k  produkcji. 
1974 — sprzedam. Telefon 
41-38-85, p o  godz. 16. 

SZYBĘ przednią l u b  ty lną 
do  Octavii  — kupię .  Tele­
f o n  47-l#v73. do  godz. 15. 

' G-16453 

FIATA 125P-1500, 1979 r .  -
sprzedam. Telefon 53-99-35 

G-16525 

t 
i 27 LIPCA — MOŻESZ 

WYLOSOWAĆ: 
# SAMOCHOD FIAT 126 P 

SYRENA 105 
# ZAGRANICZNĄ W Y C l E c 2 ,  

# DOMEK 
# SPRZĘT l u b  PREMIĘ $ v  

JALNĄ 

MOŻESZ WYGRAC M I L I 0 ^  
ZAPRASZAMY.  f 

W grze  n r  1205 z dnia 20. 07- 8 °  
„ J a n t a r "  płaci: 

# I los.: za 4 t ra f ienia  p o  zł 5820, za  3 t r a f i a j !  
p lus  dodatkowa p o  zł 277, za 3 t raf ienia  P °  
127. za 2 t ra f ienia  po zł 5. Ą e $  

# II los.: za 4 t ra f ienia  p o  zł 4671, ża 3 t r a * ,  j8. 
p lus  dodatkowa p o  zł 238, za 3 t ra f ienia  P "  
za  2 t raf ienia  po zł 5. „„«e# 

NAGRODY p o  1119 zł: 31 /904672, 50/175536, 
100/625026, 119/091523, 120/545064. 133/083136, H 3 ' 4  

188/918101, 227/151152 , 242/813529. ^,„«8# 
po 545 zł: U/222967, 96/864959, 162/883024, 167F" 

207/024559. 
4-cyfrowe końcówki  banderol  p o  zł 5323, 
3-cyfrowe końcówki  banderol  po  zł 100, , 
2-cyfrowe końcówki  banderol  PO zł 50. , v 
PUBLICZNE LOSOWANIE WYGRANYCH "7<> 

LIPCA — GODZ. 10.00 Gdańsk, Strzelecka 

DOM, budynek gospodar­
czy z garażem, 0,5 h a  
sprzedam. W y m a g a n e  u p r a  
wnienia.  Orunia, ul.  No­
w i n y  5b i u b  telefon 31-09-55 

VOLKSWAGEN, 1966 -
sprzedam. Gdynia, Młyń­
s k a  25/102. ^ G-16191 

FIATA 125p-1500, 1977 r o k  
— sprzedam. Teł. 4V-61-93̂  

WARTBURG 312, pi lnie j  
tanio sprzedam. Wrzeszcz. 
Modzelewskiego 12/9, p o  16. 

G-16328 

PRZETACZANIE bębnćftr i 
tarcz  hamulcowych samo­
chodów osobowych. . —. 
Wrzeszcz, Dźwigowa 13 A .  

G-14437 

SKORY jagnięce sprzedam. 
Telefon 41-21-43. G-14730 

NOWY kolorowy telewizor 
„JUnost 401" sprzedam. 
Gdynia-Chylonia, Gniew-
Ska 2-8/4. G-16235 
TAKSOMETR „PoltakS 2 "  
z oprzyrządowaniem 
sprzedam. Gdańsk-Oliwa, 
Ul. Bzowa 3/57. G-16388 

JAMNIKI długowłose, p o  
złotych medalistach — 
sprzedam.  Czesław Owoc, 

K O M U N I K A T  „ 
Pomorskie Zakłady  Gazownictwa  zawiadą ^d'. 

mieszkańców dzielnicy Gdańsk-Orunia i Gdańsk 
ce.  że w związku  z koniecznością przełączeń^  c t e 

g a z o w e j  w re jonie  u l i c y  Nowej,  3 M a j a  i Sw'  % 
sklego w Gdańsku nafetąpi spadek ciśnienia 
j e e o  całkowity  zan ik  w godz. od 8.00 do 22.00 0 . 
i 25. 07 . 80 r .  . 

W razie całkowitego zaniku gazu dla bezpiec» j 
p r o s i m y  o pozamykan ie  p rzyboró w  gazowy^"  . 1 
korzystanie  z nich w w w .  godzinach. nr^r? '  

Za p r z e r w ę  w dostawie gazu odbiorców  r?e%4 
Siedlec Pomorskie  Zakłady Gazownictwa  v ^ y  

i 
K .  

| 
I 
t 

MEBLE neogotyk,  d ę b o w e  
XIX  w . ,  s tan  idea lny,  a m a  
torowi,  o k a z y j n i e  sprze­
d a m .  Oferty  13545, B iuro  
Ogłoszeń, 80-958 Gdańsk.  

MATEMATYKI, f i z y k i  -
nauczę. Telefon 20-89-47  ̂ ^ 

ASYSTENT udziela korepe 
t y c j i .  Matematyka,  f i z y k a ,  
chemia.  Telefon 92-27-46. 

„OŚWIATA" p r z y j m u j e  za­
pisy  n a  rozpoczynające s ię  
pod koniec sierpnia k u r s y  
czeladniczo-mistrzowskie w 
zawodach ślusarsko-.mecha-
nicznych, elektrycznych,  
budowlanych,  drzewnych,  
gastronomicznych oraz k u r  
s y  przyucza jące :  kosztory­
sowania  i dokumentacj i  
technicznej> spawania-gazo  
w e g o  i e lektrycznego,  pa­
laczy kotłów, k r o j u  i s zy  
cia dla potrzeb, własnych. 
Zgłoszenia: Wrzeszcz, Wa­
ryńsk iego  4, teł. 41-21-8?. 
W godz. 7.30—15.30. K-520B 
JĘZYKÓW obcych metodą 
audiowizualną, l a b o r a t o r y j  
ną i t r a d y c y j n ą  uczy „Lin­
gwista'». Informacje  uzys­
k a s z  pod telefonem 927. Za­
p i s y :  Wrzeszcz, Chopina 43. 
te lefon 41-48-02. K-5483 

BEZKURZOWE .. 

• 
SESSSSWSfiśsS! 

Telefon 51-10-9? 

Telefon 53-01-69-

fon 41-60 

¥30% _ 
INSTALOWANI®  D A ^  $ 
m ó w  w J 
pot, Armi i  Czer 


